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G A Z E T A  P O W I A T O W A - W I A D O M O Ś C I  O Ł A W S K I E 

Kierowcy zatrzymywali się i bili 
brawo. Przez kilka kilometrów 
policja eskortowała... łabędzią 
rodzinę

Niezwykła akcja na A4

- Jest mi wstyd za wszystkich moich rodaków krzyczących hasła „Muzułmanie 
do gazu!”. Ludzie wykrzykują puste hasła i powtarzają wyuczone argumenty 

przeciwko uchodźcom, a tak naprawdę nie mają pojęcia o całej sytuacji - mówi 
Gabi Możejko, która jako wolontariuszka pracowała w obozie 

dla uchodźców w Idomeni. - Nie boją się uchodźców, tylko 
wyobrażeń na ich temat - jakie sobie stworzyli

Byłam w obozie dla uchodźców

9 czerwca spotkanie w sprawie likwidacji nocnych 
i świątecznych dyżurów w Jelczu-Laskowicach

Powalczą o dyżury w J-L?
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s.4

- Mam w sobie 
dużo optymizmu! 
- mówi Magdalena 
Wiżgała, 
nowy dyrektor 
Gminnego 
Centrum Kultury 
i Kultury Fizycznej 
w Domaniowie

s.24-25

- Nie chodzi o współczucie. Chodzi o solidarność. 
To mogło przydarzyć się i mnie. Świat jest chory 
i to też jest mój problem

s.5

BISKUPICKI 
ZŁOTY 
KŁOS

s.13

s.21
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Oława 
Opozycja podzielona 

Tak właśnie można ocenić 
sposób głosowania radnych 
Prawa i Sprawiedliwości  
na majowej sesji Rady  
Miejskiej, na której  
oceniano wykonanie 
ubiegłorocznego budżetu 
i rozstrzygano udzielenie 
burmistrzowi absolutorium 

W ubiegłym roku, gdy 
analizowano wykonanie bu-
dżetu za 2014, na sesji ab-
solutoryjnej sprawozdanie 
finansowe przedstawił Fran-
ciszek Październik - były 
burmistrz i doradca nowego. 
- To ja przygotowywałem 
ubiegłoroczny budżet i  ja go 
prawie w stu procentach zre-
alizowałem! - wyjaśniał tę 
nietypową sytuację były szef 
miasta. On też w późniejszej 
dyskusji prowadził polemikę 
z  Piotrem Regiecem, któ-
ry w  imieniu opozycyjne-
go klubu PiS przedstawił 
krytyczne uwagi do przed-
stawionego sprawozdania.  
	 Tym razem realizację za-
dań rzeczowych i  inwesty-
cyjnych w  minionym roku 
budżetowym przedstawił już 
całkowicie samodzielnie To-
masz Frischmann, rządzący 
Oławą od jesieni 2014. Obec-
ny burmistrz szeroko omówił 
różne finansowe wskaźniki, 
podkreślając przy tym pra-
widłowe, celowe i oszczędne 
wykonywanie budżetowych 
zadań. Dochody zrealizowa-
no prawie w  stu procentach 
- wyniosły 98 mln zł i  były 
wyższe o 3,5 mln zł od począt-
kowo planowanych. Znacznie 
mniejsze niż zakładano w po-
czątkowej wersji budżetu były 
wydatki. Wyniosły 95,8 mln 
zł i  stanowiły 84,2% planu. 
- To przede wszystkim efekt 
oszczędnego realizowania 
inwestycji, wynikający z prze-
targowej formy ich zlecania 
oraz skutek pozyskania na ten 
cel sporych środków zewnętrz-
nych - tłumaczył burmistrz 
Frischmann. 

Te „roztropne działania 
władz miasta” - jak mówił 
później o  realizacji budżetu 
w 2015 szef klubu BBS Jerzy 
Hadryś - spowodowały, że 
miniony rok budżetowy za-
mknięto wygospodarowaniem 

wolnych środków w wysoko-
ści 15 mln zł. - Nie „przeja-
damy” i  nie wyrzucamy nie 
wiadomo gdzie tych pieniędzy! 
Na kwietniowej sesji, mody-
fikując tegoroczną uchwałę 
budżetową, przeznaczyliśmy 
je na realizację różnych te-
gorocznych zadań, głównie 
inwestycyjnych - zapewniał 
sprawozdawca.

Po części proceduralnej, 
w  której zapoznano radnych 
z pozytywnymi opiniami Re-
gionalnej Izby Obrachun-
kowej oraz Komisji Rewi-
zyjnej, zaczęła się począt-
kowo niemrawa dyskusja. 
Przewodnicząca Magdalena 
Ziółkowska podziękowała 
nieobecnej na sesji skarbnik 
Renacie Piszczek za fachowe 
przygotowanie materiałów 
sprawozdawczych. 

Leszek Sudoł odczytał 
stanowisko klubu radnych 
Platformy Obywatelskiej, ak-
ceptujące wykonanie budżetu 
i wniosku Komisji Rewizyjnej 
w  sprawie udzielenia za to 
burmistrzowi absolutorium. 
Podobną deklarację ogłosił 
radny niezależny Andrzej 
Mikosiak, motywując ją wy-
konywaniem przez burmistrza 
„wszystkich wniosków”, jakie 
od początku tej kadencji skła-

dał ten były rajca PiS. W tym 
samym tonie mówił nieco póź-
niej Józef Urbańczyk, prosząc 
jednocześnie szefa swojego 
klubu (PiS) o „wyrozumiałość 
i  rozluźnienie dyscypliny” 
w  czasie absolutoryjnego 
głosowania. 

Inny rajca PiS Paweł 
Gwiazdowicz poprosił burmi-
strza, aby uspokoił mieszkań-
ców, że ponadczterdziestomi-
lionowe zadłużenie naszego 
samorządu nie jest dla nich 
groźne.

Jedyną osobą, która po-
dobnie jak kilkanaście mie-
sięcy wcześniej teraz także 
krytycznie oceniła realizację 
ubiegłorocznego budżetu, 
był wspomniany wyżej rad-
ny Piotr Regiec. Na wstępie 
stwierdził, że absolutorium 
„bez dwóch zdań” należy 
się pani skarbnik, bo wszyst-
kie przygotowane przez nią 
„wykresy i słupki” doskonale 
się zgadzają. Takiej samej 
pozytywnej oceny nie może 
jednak otrzymać burmistrz, bo 
nie zrealizował w pełni zadań 
inwestycyjnych. Sporą grupę 
wydatków budżetowych Re-
giec nazwał „średniozasadny-
mi”. Zarzucił szefowi miasta, 
że idąc śladem poprzednika 
nadal dokapitalizowuje „Ter-

my Jakuba”, a  w praktyce 
pokrywa straty tej spółki, zaś 
inną (ZWiK) wspiera przy 
monopolizacji pewnych usług 
i potem dzięki temu ściąga od 
niej dywidendę. Sporą część 
swego wystąpienia Regiec 
poświecił miejskim długom, 
mówiąc, że część z nich jest 
w dokumentach budżetowych 
ukrywana, jak np. zadania re-
alizowane w systemie PPP, za 
które trzeba będzie corocznie 
„coś płacić” przez kilka, a na-
wet kilkanaście lat.

Z tezami Regieca nie 
zgodził się Jerzy Hadryś, 
występujący w imieniu klubu 
radnych BBS. Zauważył, że 
wszystkie działania burmist 
rza były zgodne z prawem, 
a realizacja budżetu to złożony 
proces, zwłaszcza w ostatnim 
okresie „bardzo dynamicznym 
pod każdym względem”. Nie-
które krytyczne wypowiedzi 
Regieca Hadryś nazwał „sub-
telnymi wrzutkami”, które 
niczego twórczego - oprócz 
politycznego zamętu - nie 
wnoszą do sprawy. 

Antyregiecową ripostę 
zaprezentował także Tomasz 
Frischmann, podkreślając, 
że gdyby zgodzić się z  jego 
argumentacją, „pełną sofizma-
tów”, to byłby to jedyny chyba 

przypadek w kraju, w którym 
burmistrz oszczędnie, ale 
bardzo szeroko realizujący 
wielorakie inwestycje, został-
by za to ukarany. Szef miasta 
podkreślił, że jedyną niezre-
alizowaną inwestycją w roku 
2015 była budowa chodników 
na osiedlu Zwierzyniec Duży. 
- Ale to nie było nasze zadanie, 
tylko powiatu, my mieliśmy 
tam jedynie partycypować 
w  kosztach - wyjaśniał Fri-
schmann i  szeroko omówił 
katalog przeprowadzonych 
w  2015 inwestycji. Sporą 
grupę stanowiły moderniza-
cje placówek edukacyjnych, 
co - jak stwierdził - niektórzy 
nazwali nawet „oświatową 
rewolucją inwestycyjną”. 
Uspokoił też przy okazji rad-
nego Gwiazdowicza i innych 
mieszkańców Oławy, że wy-
noszące ponad 41 milionów 
złotych zadłużenie miasta 
rozłożone jest na kilkanaście 
lat, a  w skali jednego roku 
budżetowego obsługa długów 
stanowi zaledwie około 5 % 
wydatków. Nie zgodził się 
z  tezą Regieca, że dokapita-
lizowanie „Term Jakuba” to 
jedynie „sztuczka księgowa”, 
która zasłania pokrywanie 
strat: - My faktycznie kupu-
jemy w  ten sposób udziały 
w spółce. Być może kiedyś ktoś 
je zechce sprzedać i wtedy te 
pieniądze wrócą do miasta... 

Inne zdanie miał też bur-
mistrz w  kwestii dywiden-
dy od spółki ZWiK: - Przez 

kilka lat miasto w  tę firmę 
inwestowało, powiększając 
jej majątek, a teraz ma prawo 
pozyskiwać część jej docho-
dów i  przeznaczać te środki 
na inne ważne zadania inwe-
stycyjne, które są przed nami, 
jak choćby budowa nowego 
odkrytego basen czy rewitali-
zacja rynku... 

Frischmann dodał, że spo-
rym ciężarem dla miejskiego 
budżetu jest pomoc powiatowi 
w  budowie szkoły specjal-
nej. - Ale to idzie ku końcowi 
i  już wkrótce kierowane tam 
teraz niemałe środki - 2 mln 
zł rocznie - przeznaczymy na 
rozbudowę miejskich dróg... 

Finansowanie inwestycji 
w  systemie PPP szef mia-
sta nazwał „kupowaniem na 
raty”, a nie ukrytym długiem:  
- Tutaj nikt niczego nie ukry-
wa! Dzięki temu systemowi 
możemy realizować inwesty-
cje, właśnie bez zwiększania 
tego formalnego, kontrolowa-
nego ustawowo zadłużenia... 

             * 
Z  kronikarskiego obo-

wiązku odnotujmy, że za przy-
jęciem budżetowych spra-
wozdań głosowali wszyscy 
radni, obecni na majowej sesji. 
Natomiast za udzieleniem 
burmistrzowi absolutorium 
opowiedziało się piętnastu 
radnych z  koalicji BBS-PO, 
dwóch z  PiS (Urbańczyk 
i  Gwiazdowicz) oraz nieza-
leżny rajca Mikosiak. Nikt nie 
był przeciw, a  jedynie Piotr 
Regiec i  Krzysztof Mazurek 
z PiS wstrzymali się od głosu. 
W sesji nie uczestniczyła od 
niedawna niezależna radna 
Maria Domaradzka.

Krzysztof A. Trybulski 
ktrybulski@gazeta.olawa.pl

Byli za, a nawet przeciw 
wydatkom średniozasadnym!

Radni PiS nie byli jednomyślni przy głosowaniu absolutorium dla burmistrza za wykonanie budżetu 
w roku 2015
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Powiat 
Na sesji RP 

- To jedyny problem, jaki 
ma policja z przybyszami 
zza wschodniej granicy - 
tak mówił komisarz Paweł 
Urbańczyk na majowej 
sesji Rady Powiatu

Pełniący obowiązki ko-
mendanta powiatowego oław-
skiej policji przedstawił rad-
nym sprawozdanie ze stanu 
bezpieczeństwa w  naszym 
regionie w 2015 oraz w pierw-

szym kwartale bieżącego roku. 
Zauważył, że liczba zdarzeń, 
w których likwidację lub ana-
lizę angażowani są funkcjona-
riusze policji, w duży stopniu 
zależy od liczby mieszkańców. 
Najwięcej jest ich w  gminie 
miejskiej Oława, a  najmniej 
w gminie Domaniów. 

Jednym z elementów mie-
rzenia stopnia przestępczości 
jest legitymowanie. To także 
miara aktywności policjantów. 
W 2015 była wyższa niż rok 
wcześniej, bo łącznie w całym 
powiecie funkcjonariusze 
oławskiej policji sprawdzili 
personalia 16.955 osób, o 399 
więcej niż w 2014. - Najczę-

ściej robimy to w nocy, bo jeśli 
widzimy auto na obcych nu-
merach, krążące o drugiej czy 
trzeciej nad ranem po osiedlu 
Sobieskiego, to z góry można 
przyjąć, że to nie jest niewinny 
zabłąkany kierowca - mówił 
komisarz Urbańczyk.

W roku 2015 było także 
sporo innych interwencji po-
licjantów - o 1851 więcej niż 
w 2014. W kilku jednak ele-
mentach w stosunku do roku 
poprzedniego spadła wykry-
walność przestępstw. Szef po-
licji tłumaczył to trudnościami 
lokalowymi, jakie w  2015 
przeżywała oławska policja, 
w  związku z  remontem sie-
dziby przy ulicy Kopernika. 
- Musieliśmy często wozić 
aresztantów do Wrocławia lub 
do Strzelina, więc brakowało 

nam wtedy funkcjonariuszy tu 
na miejscu - wyjaśniał komi-
sarz Urbańczyk.

W dyskusji radni PiS Łu-
kasz Kotapski i Łukasz Dud-
kowski pytali o wpływ na stan 
bezpieczeństwa dużej liczby 
Ukraińców, przyjeżdżających 
do naszego powiatu w  po-
szukiwaniu pracy. Zdaniem 
komisarza Urbańczyka jedyny 
problem to częste prowadze-
nie przez nich samochodu pod 
wpływem alkoholu. - Tam są 
w  tej kwestii inne standardy 
- mówił szef oławskiej KPP 
i opowiedział, że kiedyś oso-
biście musiał obezwładnić sie-
dzącego za kółkiem pijanego 
i krewkiego Ukraińca, którego 
jeszcze wspomagali koledzy.

Krzysztof A. Trybulski 
ktrybulski@gazeta.olawa.pl

Drogowi piraci 
z Ukrainy

- Jedyny problem, jaki mamy z Ukraińcami polega na tym, że oni 
często lubią prowadzić samochody pod wpływem alkoholu - mówił 
na majowej sesji Rady Powiatu szef oławskiej policji komisarz 
Paweł Urbańczyk
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Oława 
Inaczej 

Kilka dni temu na 
drogach zarządzanych 
przez powiat pojawiły 
się niebieskie miejsca 
parkingowe. Będzie ich 
coraz więcej, bo zmieniły 
się przepisy

Nowe rozporządzenie 
ministra infrastruktury i roz-
woju, które weszło w życie 
we wrześniu 2015, mówi 
wprost, że miejsca parkin-
gowe dla niepełnospraw-
nych mają być pomalowane 
na niebiesko. Kilka takich 
parkingów powstało także 

w Oławie. Nie sposób ich nie 
zauważyć. 

-  Podoba mi  s ię  ten 
pomysł, koperty są widocz-

ne - mówi Anna Borkow-
ska-Szwarc, pełnomocnik 
burmistrza Oławy ds. osób 
niepełnosprawnych. - Nie-

bieski kolor dyscyplinuje 
kierowców, którzy zastano-
wią się, zanim zaparkują na 
miejscu dla osoby niepeł-
nosprawnej. Często docie-
rają do nas informacje, że 
koperty dla niepełnospraw-
nych są zajmowane przez 
innych kierowców, zdarza 
się, że służby niechętnie 
interweniują. 

P e ł n o m o c n i k  z w r a -
ca uwagę, że zmieniły się 
także karty parkingowe, 
poświadczające niepełno-
sprawność i  uprawniające 
do zatrzymywania auta na 
niebieskim miejscu. Teraz są 
kwadratowe i mają widocz-
ny hologram. Powinny być 
umieszczane na przedniej 
szybie samochodu.

(MON)

Niepełnosprawni na niebieskim

Teraz nie ma wątpliwości, kto może tu zaparkować
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Powiat 
Sprawdzą system 

Od 7 do 9 czerwca 
w całym kraju przepro-
wadzone będą ćwiczenia 
z udziałem sił zbrojnych 
oraz administracja 
publiczna. U nas też 
zawyją syreny

Sprawdzony zostanie 
system wczesnego ostrze-
gania o  zagrożeniach z  po-
wietrza. W  trakcie ćwiczeń 
zostaną wyemitowane dwa 
sygnały alarmowe, obowią-
zujące na obszarze kraju. 
Ogłoszenie alarmu to modu-

lowany dźwięk syreny, emi-
towany przez trzy minuty. 
Odwołanie alarmu - ciągły 
dźwięk syreny - również 
przez trzy minuty.

- Sygnały zostaną wy-
emitowane w  jednym dniu 
treningu, między godz. 8.00 
a  16.00, po otrzymaniu 
przez Wojewódzkie Centrum 
Zarządzania Kryzysowe-
go sygnału ostrzegającego 
o  zagrożeniach - informuje 
Zdzisław Brezdeń, starosta 
oławski. - Brak doprecyzo-
wania terminu uruchomie-
nia systemów alarmowych 
(dzień i  godzina) ma na 
celu weryfikację skuteczno-
ści procedur komunikacji 
kryzysowej, w  warunkach 
rzeczywistego zagrożenia.

(AH)

Syreny z zaskoczenia
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Powiat 
Uratowali 

Policjanci z oławskiej 
drogówki eskortowali 
łabędzią rodzinę przez 
trzy kilometry auto-
strady. Kierowcy nie 
wściekali się, że są korki. 
Zatrzymywali się i... bili 
brawo. Podziękowania za 
tę akcję do Komendy Po-
wiatowej Policji w Oławie 
przychodzą z całej Polski

Do zdarzenia doszło 
w  środę 1 czerwca około 
godziny 18.00. - Dostali-
śmy zgłoszenie, że sześcioro 
młodych z  rodzicami spa-
ceruje autostradą w  stronę 
Wrocławia - mówi Ireneusz 
Ćwityński z  Ogniwa Ruchu 
Drogowego KPP w  Oławie. 
- Byliśmy pewni, że to się 
dzieje na bocznym pasie... Nic 
podobnego, łabędzia rodzina 
szła środkiem A4. Próbo-
wałem nakłonić ptaki, aby 
zeszły na awaryjny pas, ale 
tatuś cały czas wychodził 
na środek. Pomyślałem, że 
jak wezmę małe i  przerzucę 
przez siatkę, wtedy rodzice 
też zejdą na bok, ale zaczęło 
się robić niebezpiecznie. Do-
rosły łabędź bronił małych za 

wszelką cenę. Nie pozwolił 
się zbliżyć do nich. Zaczął 
syczeć i  atakować. Napuszył 
się. Zrobił się dwa razy więk-
szy. Odpuściłem. Wsiadłem 
do radiowozu i na sygnałach 
świetlnych przez 3 kilometry 
powoli eskortowaliśmy rodzi-
nę w bezpieczniejsze miejsce. 
Ptaki udało się sprowadzić 
w pobliże trasy Brzeg-Strze-
lin. W międzyczasie powiado-
miono Ekostraż z Wrocławia, 
która profesjonalnie zajęła się 
łabędziami. - Zdezorientowa-
na łabędzia rodzina została 
przez nas odłowiona i  prze-
transportowana na Odrę do 
Wrocławia - czytamy na Face-
booku organizacji. - Łabędzie 
były zachwycone powrotem 
do wody. Wkrótce cała ro-
dzinka ruszyła na nocne już 
pływanie. Nasza interwencja 
trwała 4 godziny, co łabędzie 
wynagrodziły nam wyraźnie 
widocznym zadowoleniem 
z  naszej pomocy. Brawa dla 
policjantów, którzy odwalili 
kawał dobrej roboty! Dzięku-
jemy za miłą współpracę!

Ireneusz Ćwityński i Be-
ata Gabryelska z  Ogniwa 
Ruchu Drogowego jadąc na 
miejsce byli pewni, iż usłyszą 
od kierowców, że nie mają się 
czym zajmować i tracą czas na 
głupoty. Reakcja była zupełnie 
inna. - Nie spodziewaliśmy 
się tego - mówi Ćwityński. - 
Doskonale wiemy, że kierowcy 
są zmęczeni utrudnieniami, 

szczególnie, że na autostra-
dzie właśnie trwa remont. 
Miło nas zaskoczyli. Dzięko-
wali, bili brawo, pokazywali 
kciuki.

Wyrazy uznania za akcję 
przychodzą również na 
skrzynkę mailową KPP 
w Oławie. Oto kilka z nich:

@
Drodzy funkcjonariusze, 

w imieniu łabędzi dziękujemy 
za poświęcony czas i energię 
dla ratowania tych, którzy 
sami sobie nie dadzą rady. 
Poruszyliście nas swoją wraż-
liwością, nie każdy miałby 
ochotę ratować łabędzie, bo 
to „tylko” zwierzęta. Brawo, 
dziękujemy. Spokojnej służby.

@
Jesteście wielcy!!! Mam-

cie serce dla zwierzaków, 
a  to coś pięknego w  tych 
czasach, gdzie życie zwierząt 
jest dla większości niewarte 
zachodu! Dziękuję i  bra-
wo!!! Wszystkiego dobrego. 
Dobro wraca!

@
Bardzo ucieszyłam się 

na wiadomość o współpracy 
Komendy Powiatowej Policji 
w Oławie z Ekostrażą. Bardzo 
Państwu dziękuję. Takiej Po-
licji, dla której dobro naszych 
zwierzęcych Braci jest ważne, 
możemy sobie wszyscy tylko 
życzyć.

Agnieszka Herba 
powiatowa@gmail.com

Niezwykła akcja na A4

Tu już szczęśliwe. Za chwilę wejdą do wody
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Po wielu trudach łabędzią rodzinę udało się sprowadzić na pobocze. Po tym zajęła się nią Ekostraż
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WROCŁAW/OŁAWA 
Z sądu 

Mieczyław M., dawny 
gangster, znany przed 
laty jako „Oława”, słynny 
z ucieczek z aresztu, 
wymuszania haraczy, 
ścigany swego czasu 
listem gończym przez FBI, 
pójdzie na 2 lat  
i 3 miesiące do więzienia

Zatrzymano go 2 lutego 
2012, w jego oławskim miesz-
kaniu. Prokuratura przedsta-
wiła mu cztery zarzuty. Pierw-
szy to usiłowanie zastraszenia 
właściciela dmuchanego zam-
ku dla dzieci w marcu 2011. 
Podobno chciał w ten sposób 
oczyścić rynek dla konkuren-
cyjnej działalności swojego 
znajomego. Drugi zarzut to 
usiłowanie wymuszenia „ha-
raczu” od pracownika zakładu 
wulkanizacyjnego, który nie 
chciał go obsłużyć poza ko-
lejnością. „Oława” miał grozić 
pobiciem i domagał się 100 zł  

„odszkodowania” za takie 
potraktowanie - na drugi dzień 
przyszedł w  towarzystwie 
ochroniarza. Wulkanizator 
jednak się nie przestraszył 
i  niczego nie zapłacił, choć 
w aucie zaparkowanym obok 
na widocznym miejscu leżał 
przedmiot wyglądający na 
broń.

Te dwa zarzuty sąd po-
twierdził i  skazał „Oławę” 
na karę 2 lat i  3 miesięcy 
więzienia. 

Kolejne zarzuty dotyczyły 
oszustwa na kwotę 9 tys. zł. 
Za tyle bowiem Mieczysław 
M. miał sprzedać opla com-
bo, wiedząc, że jest on bez 
stosownej dokumentacji i nie 
będzie mógł być zarejestro-
wany w  Polsce. Prokurator 
zarzucał Mieczysławowi M. 
również próbę wymuszenia, 
by nie składać zażalenia na 
postanowienie sądu, korzyst-
ne dla jego kumpla Zdzisła-

wa P. Wtedy, czyli w  lutym 
2012 wrocławski sąd uznał, 
że dowody zebrane w  tych 
sprawach uprawdopodab-
niają dopuszczenie się tych 
przestępstw przez Mieczy-
sława M. - i  to zagrożonych 
więzieniem do 10 lat - więc 
z  obawy o  ewentualne ma-
taczenie czy ukrywanie się 
„Oławy”, przychylił się do 
wniosku prokuratury o  tym-
czasowe aresztowanie go na 
dwa miesiące. 

Ostatecznie sąd uniewin-
nił go od dwóch ostatnich 
zarzutów, a  skazał tyko za 
zastraszanie właściciela dmu-
chanego zamku i za grożenie 
wulkanizatorowi. „Oława” 
prosił sąd, aby odroczył wy-
konanie kary ze względu na 
jego słabe zdrowie. Niedawno 
sąd we Wrocławiu odrzucił tę 
prośbę.

(ck)

Do więzienia za... 
dmuchany zamek

Bystrzyca 
Akcja 

Podczas Gminnego Dnia 
Dziecka, który odbywał 
się 21 maja, można było 
kupić cegiełki, aby pomóc 
choremu uczniowi Zespołu 
Szkół w Bystrzycy

Podczas imprezy zebrano 
aż 9.378.40 zł! Dodatkowo 

w  puszce znalazło się 200 
dolarów. Akcję koordynowała 
nauczycielka i  wychowaw-
czyni Szymka - Lidia Majew-
ska-Piszczek

- Czekamy na informacje, 
czy kupujemy za te pienią-

dze pompę insulinową czy 
glukometr - mówi gminny 
radny Mariusz Michałowski. 
- Środki są na koncie Rady Ro-
dziców. Jeszcze trwa sprzedaż 
cegiełek.

(AnKa)

Wiemy, ile zebrali 
dla Szymka!

Loterię dla Szymka prowadzili radny RG Oława Mariusz Michałowski i radny powiatowy Michał Rado

A
nn

a 
Ka

rp
iń

sk
a



5www.gazeta.olawa.pl23/2016

BUŁGARIA/OŁAWA 

Marcin „Mazi” Walczak, 
szef oławskiego sztabu 
WOŚP, pojechał na wakacje 
z rodziną i znajomymi. 
Sielankę przerwał wypadek, 
a opieka medyczna w Buł-
garii pozostawiała wiele do 
życzenia, dlatego Marcin 
bardzo chciał szybko wrócić 
do kraju

Apel do ludzi dobrego ser-
ca zamieściła na portalu spo-
łecznościowym radna Elżbieta 
Wojdyła. - Moi kochani, nasz 
kolega uległ poważnemu wy-
padkowi w Bułgarii. Musimy 
go jak najszybciej przywieźć 
do kraju, a to niestety wiąże 
się z dużymi pieniędzmi. Mamy 
już załatwiony transport me-
dyczny, na który potrzebujemy 
10 000 zł. Marcin jest naszym 
szefem oławskiego sztabu 
WOŚP, organizatorem zbiórki 
krwi „Motoserce”. Jest fajnym 
facetem, na którego zawsze 
można liczyć. Śpieszy innym 
z pomocą, teraz tej pomocy 
potrzebuje sam. Zdaję sobie 
sprawę, że potrzebujących jest 
bardzo dużo, ale okażmy serce 
Marcinowi i pomóżmy.

Mazi ma kilka połama-
nych żeber i uszkodzone płu-
co. - Najgorzej jednak było 
z barkiem, którego bułgarscy 
lekarze nie poskładali od tygo-
dnia - mówi Wojdyła.

Pieniądze na transport 
medyczny udało się zebrać 
w ciągu kilku dni. Dzięki 
życzliwym ludziom Mazi jest 
już w szpitalu w Oławie. Na 
swoim facebookowym profi -
lu opublikował wiadomość: 
- Witam, jestem już w kraju, 
20 godzin jazdy i dotarliśmy. 
Chciałbym wszystkim po-
dziękować za wniesioną po-
moc, dzięki której tak szybko 
mogłem wrócić, aby nale-
życie kontynuować leczenie 
(tamtejsze dawało dużo do 
życzenia) oraz wszystkim za 
życzenia powrotu do zdrowia. 
Szczególne podziękowania 
dla Eli Wojdyły, która była 
inicjatorem i koordynatorem 
całej akcji w Polsce i tak 

szybko załatwiła między inny-
mi super transport, i dla żony 
Iwony, która tam na miejscu 
ogarniała wszystko, wisia-
ła na telefonie, aby dopiąć 
sprawę z Polską i wspierała 
mnie w każdej chwili. Jeszcze 
raz dzięki wszystkim, którzy 
z życzliwością i wielką chęcią 
pomogli w wielu ważnych 
kwestiach. I jeszcze krótkie 
wyjaśnienia, gdyż krążyły 
różne opowieści. Nie miałem 
wypadku na motocyklu, nie 
potrzebowałem krwi, byłem 
z rodziną i znajomymi na wy-
prawie off-road w Bułgarii, 
gdzie seria niefortunnych 
wydarzeń z autem zaowo-
cowała glebą z wysokości 
i tymi wszystkimi urazami. 
Utrudniony kontakt, jakość 
i opieszałość medyczna oraz 
odległość spowodowały, że za 
namową żony zdecydowaliśmy 
o transporcie i kontynuacji 
leczenia w kraju.         (AH)

Marcin Walczak często 
angażuje się w akcje 

pomocy innym. Mieszkańcy 
odwdzięczyli mu się, kiedy 

znalazł się w potrzebie
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OŁAWA 
Dla rodzin 

Urząd Miejski wydał do tej 
pory 334 decyzje o przyzna-
niu świadczenia rodzinnego 
500+. Pieniądze otrzymało 
480 dzieci

Od kwietnia realizowa-
na jest ustawa o pomocy dla 
rodzin - świadczenia wycho-
wawcze 500+. Obowiązek 
obsługi wniosków i wypłaty 
pieniędzy spadł na samorządy. 
Od 1 kwietnia przyjmowano 
wnioski. Urzędnicy mają trzy 
miesiące na wypłatę pieniędzy. 

Dotychczas oławianie zło-
żyli 1865 wniosków, a wydano 
334 decyzji. Pojawiły się wąt-
pliwości i pytania - dlaczego 
wydano ich tak mało? Świad-
czenia otrzymała 1/5 uprawnio-
nych dzieci. 

- To nie jest mało decyzji, 
mamy trzy miesiące od daty 
złożenia wniosku - mówi Łu-
cja Mycek-Wojciukiewicz, 
naczelnik Wydziału Spraw 
Społecznych i Przedsiębior-
czości. - Jeżeli ktoś złożył pra-
widłowo wypełniony wniosek 
1 kwietnia, otrzyma decyzję 
i świadczenie do 1 lipca, jeżeli 
złożył 10 kwietnia, ostateczny 
termin wypłaty - 10 lipca, oczy-
wiście z wyrównaniem. Część 
wniosków jest korygowana, bo 
występuje dużo błędów. 

Wśród wszystkich wnio-
sków 753 złożono w formie 
elektronicznej i wśród nich 
jest najwięcej błędów. Często 
rodzice zapominali wpisać do 
rubryki o stanie osobowym 
rodziny np. danych dziecka, 
na które nie przysługuje świad-
czenie rodzinne. Pojawiły się 
też inne pomyłki. 64 wnioski 
skierowano do innych urzę-
dów, bo składający nie byli 
mieszkańcami Oławy. Zdarzały 
się też sytuacje, że rodzice 
- każdy oddzielnie - wniosko-
wali o 500+. To też wymagało 
wyjaśnień.

Zastępca burmistrza Mał-
gorzata Pasierbowicz mówi, że 
w 1112 wnioskach złożonych 
w formie papierowej raczej 
nie było błędów. Urzędnicy 
pomagali wypełniać formu-
larze i na bieżąco korygowali 
pomyłki. - Aby nie przedłużać 
procedury, preferujemy kontakt 
telefoniczny w wyjaśnianiu 
wątpliwości - tłumaczy Łu-
cja Mycek-Wojciukiewicz. 
- Dzwonimy też, informując, że 
decyzja jest gotowa. 

Wielu oławian, którzy zło-
żyli wnioski w kwietniu, nie 
otrzymało jeszcze świadczeń. 
Kiedy mogą się ich spodzie-
wać? Urzędniczki tłumaczą, 

że najwięcej wniosków - ponad 
1000 - złożono w pierwszym 
tygodniu kwietnia i teraz wyda-
wane są do nich decyzje. Resz-
ta - w kolejnych tygodniach 
wniosków było coraz mniej 
- musi poczekać. Pieniądze na 
świadczenia są, wpływają do 
urzędu zgodnie z zapotrzebo-
waniem. Dotychczas na reali-
zację programu 500+ wydano 
621 tys. zł. 

Nie wszyscy jeszcze złożyli 
wnioski. Ci, którzy zrobią to do 
30 czerwca, otrzymają świad-
czenia z wyrównaniem od 
kwietnia. Jeżeli złożą po tym 
terminie - bez wyrównania. 

               ***
Od 1 czerwca interesanci 

w sprawach świadczeń wycho-
wawczych przyjmowani będą 
w pokoju nr 25, II piętro, Urząd 
Miejski w Oławie, w godzi-
nach: 7.30 - 10.00 oraz 14.00 
- 15.30, w środy od 7.30 do 
10.00 oraz od 14.00 do 17.00.

Wnioski o wypłatę świad-
czeń można pobrać w biurze 
podawczym oraz ze strony 
internetowej www.um.olawa.
pl, zakładka Rodzina 500+.

(MON)

Czy urzędnicy zdążą 
wypłacić 500+?

JELCZ-LASKOWICE 
Nie poddają się 

Pod koniec maja radni 
wnioskowali, by przewod-
nicząca RM Beata Bejda 
zorganizowała spotkanie 
w sprawie punktu nocnej 
i świątecznej pomocy 
medycznej. Do spotkania 
dojdzie 9 czerwca o godz. 
18.00 w Urzędzie Miasta 
i Gminy, ale nie wiadomo, 
czy to coś da. Decyzja 
została bowiem podjęta 
i punkt przestał funkcjo-
nować 1 czerwca

K o m i s j a  K u l t u r y, 
Oświaty, Sportu i Zdrowia 
Rady Miejskiej w Jelczu 
-Laskowicach organizu-
je w czwartek, 9 czerwca 
o godz. 18.00 specjalne 
posiedzenie, na które za-
proszono starostę Zdzisła-
wa Brezdenia. Wstęp mają 
wszyscy zainteresowani 
mieszkańcy.

- Jest to reakcja na za-
mknięcie punktu nocnej 
i świątecznej opieki medycznej 
w Jelczu- Laskowicach - in-
formuje Ksawery Piśniak, 
inspektor ds. promocji. 
- Z decyzją dyrektora szpi-

tala powiatowego Andrze-
ja Dronsejki, aprobowaną 
przez starostę Zdzisława 
Brezdenia, nie zgadzają się 
burmistrz Bogdan Szczę-
śniak oraz Rada Miejska 
w Jelczu -Laskowicach. Pro-
ponują rozmowę i wysłucha-
nie przez władze powiatowe 
argumentów strony jelczań-
skiej. Burmistrz Szczęśniak 
podkreśla, że zamknięcie 
punktu nocnej i świątecznej 
pomocy medycznej odbyło 
się bez uprzedniego po-
informowania władz, bez 
uwzględnienia pomocy fi-
nansowej gminy Jelcz-La-
skowice dla przedsięwzięć 
powiatu i bez przeprowadze-
nia konsultacji społecznych. 
Posiedzenie komisji zdrowia 

ma być miejscem, gdzie 
będzie można wyartykuło-
wać sprzeciw wobec decyzji 
powiatu. 

Na spotkanie zosta-
li zaproszeni, oprócz sta-
rosty i dyrektora szpitala, 
członkowie zarządu po-
wiatu, przewodniczący 
Rady Powiatu Józef Ho-
łyński, radni powiatowi 
z Jelcza- Laskowic i prezes 
Przychodni Rejonowo- 
Specjalistycznej Janusz Bo-
lanowski. Burmistrz Bogdan 
Szczęśniak i przewodniczą-
ca Rady Miejskiej Beata 
Bejda apelują do miesz-
kańców Jelcza- Laskowic 
o udział w planowanym 
posiedzeniu.

(KT)

Będą walczyć o dyżury?

O sprawie pisaliśmy tydzień temu

Nieszczęście w Bułgarii, 
ale szczęście przyszło z Oławy
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Nieczęsto zdarza się, że na 
gorąco komentujemy decyzje 
kadrowe wójta, burmistrza, 
czy starosty, bo przecież for-
malnie są w  tym suwerenni, 
co oznacza, że osobiście od-
powiadają za ewentualny błąd 
personalny. Tym razem jednak 
reagujemy od razu, zanim to 
jeszcze przysłowiowe mleko 
na dobre się rozleje po gminie 
Domaniów, bo tu o konkretną 
decyzję szefa właśnie tego sa-
morządu chodzi. Kilka dni temu 
komisja, powołana przez wójta 
Wojciecha Głogulskiego, roz-
strzygnęła konkurs na dyrekto-
ra Gminnego Centrum Kultury 
i Kultury Fizycznej, wskazując 
jako najwłaściwszą osobę do 
objęcia tego stanowiska... cór-
kę przewodniczącego Rady 
Gminy. - I cóż w tym straszne-

go? - zapyta ktoś i dopowie, że 
przecież w tak małej społecz-
ności jak domaniowska prawie 
każdy z każdym jest mniej lub 
bardziej spokrewniony. Nie da 
się więc tam obsadzić stano-
wisk samorządowych ludźmi 
z tej gminy, bez uniknięcia fa-
milijnych powiązań. Ta rodzinna 
„choroba” trawi zresztą także 
większe samorządy, gdzie 
można tych zależności, zwią-
zanych z  pokrewieństwem, 
znacznie łatwiej uniknąć. Cza-
sami zresztą bardzo sprytnie, 
np. w myśl zasady „ty mi, a ja 
tobie”. O  różnych „patentach” 
naszych samorządowców na 
uniknięcie formalno-prawnych 
kolizji przy realizacji „prywatnej 
polityki prorodzinnej” w  mi-
nionym 25-leciu już nie raz 
pisaliśmy. Przypomnijmy tylko 

pierwszą oławską burmistrz, 
która zatrudniła w  Urzędzie 
Miejskim szwagra i  siostrzeń-
ca, a  synowej zleciła prowa-
dzenie usług opiekuńczych. 
Potem był burmistrz-poseł 
i  jego skądinąd sympatyczny 
siostrzeniec w  roli rzeczni-
ka prasowego. Był pierwszy 
oławski starosta, który zabrał 
do siebie kierowniczkę z DPS 
i  dzięki temu swojej synowej 
znacznie przyspieszył ścieżkę 
kariery zawodowej. Potem 
była córka innego burmistrza 
(słynna „Perełka”), zatrudniona 
w starostwie w zamian za pew-
ne wewnątrzkoalicyjne prze-
tasowania w Radzie Powiatu, 
a  nieco wcześniej brat tego 
burmistrza (wtedy wiceburmi-
strza) jako „bezkonkursowy 
dyrektor” tworzącej się szkoły, 

a już prawie na finiszu kaden-
cji - syn, w  kontrowersyjnych 
okolicznościach zatrudniony 
w śmieciowej spółce. Niewolny 
od profamilijnych decyzji był też 
wójt gminy Oława, lokujący cór-
kę na swoje miejsce w „Ekogo-
ku”, czy syna na kierowniczym 
stanowisku w  fabryce, której 
produkcja do najczystszych 
ekologicznie nie należy i  bez 
„pozastandardowej” przychyl-
ności wójta z pewnością by nie 
mogła być w gminie bezproble-
mowo prowadzona... 

To tylko niektóre przykłady, 
które możemy zresztą wciąż 
mnożyć. Teraz w Domaniowie 
mamy córkę przewodniczą-
cego rady, wygrywającą kon-
kurs na szefa gminnej kultury 
i  gminnego sportu, chociaż 
jak wynika z wywiadu, jakiego 
„na gorąco” nam udzieliła, na 
sporcie zupełnie się nie zna, 
a  jedyny jej dotychczasowy 
kontakt z kulturą, to... pomaga-
nie mamie w działalności Koła 
Gospodyń Wiejskich. Nowa dy-
rektor mówi, że nie będzie pro-

blemu z  powodu służbowych 
zależności między wójtem a jej 
tatą, bo obaj panowie się lubią 
i wspólnie z nią działać będą 
dla dobra gminy. Znamy wiele 
przykładów z  naszej lokalnej 
polityki, że dziś się lubią, a jutro 
nie za bardzo, jak choćby: Kow-
nacki-Wojciechowski, Kaczor-
-Szponar, Regiec-Paździer-
nik, a w Domaniowie dawniej 
Chudy-Swadek-Schneider zaś 
obecnie Głogulski-Beń. To nie 
jest więc dobry argument, tym 
bardziej, że pole do ewentual-
nego konfliktu bardzo szybko 
może się pojawić. Np. wójtowi 
coś się nie spodoba w  dzia-
łalności dyrektorki GCKiKF 
i  zechce ją ukarać, a  akurat 
wtedy tatuś pani dyrektor ma 
podpisać szefowi gminy kartę 
urlopową, bo ten ledwo co 
kupił tanie bilety w  systemie 
last minute i chce za kilka dni 
polecieć na wczasy do ciepłych 
krajów. I przewodniczący mówi 
mu „nie” (bo takie ma prawo), 
tłumacząc, że np. sianokosy 
w  pełni i  wójt powinien być  
w gminie obecny, by w  razie 
czego rolnikom pomagać.

I jeszcze jedna rzecz. Nie 
wiem dlaczego wójt taką mło-

dą i  niedoświadczoną osobę 
powołał na dyrektora GCKiKF 
od razu na 7 lat, chociaż jego 
kadencja potrwa jeszcze tyl-
ko niewiele ponad 2 lata. 
Szanowny panie wójcie! Jak 
zaznaczyłem na wstępie, to 
nikt inny, tylko pan będzie 
odpowiadał za skutki swojej 
kadrowej decyzji. Niemniej 
jednak - dla przejrzystości i... 
spokoju pańskiego sumienia, 
a  także po to, by rozwiać 
wszelkie wątpliwości, jakie 
zrodziły się po tym wszyst-
kim u  mieszkańców gminy 
Domaniów - najlepiej by było, 
gdyby opublikował pan w ca-
łości protokół z pracy komisji 
konkursowej (takie standardy 
obowiązują np. w  Szwecji). 
Będziemy więc mogli wszyscy 
„organoleptycznie” sprawdzić, 
czy rzeczywiście komisja za-
proponowała panu najlepszą 
osobę z grona kilku kandyda-
tów. I  od razu mówię, że nie 
naruszy pan przy tym ustawy 
o ochronie danych osobowych, 
bo nazwiska konkurentów 
zwyciężczyni w  tym przezna-
czonym do publikacji protokole 
można „na czarno” zamazać...

Dla przejrzystości i... spokoju sumienia

Burmistrz nie zgodził się na 
telewizję, więc przyszli ze 
swoją. „Dobra zmiana” dotarła 
do Jelcza-Laskowic?

Opozycyjni radni od dłuższego 
czasu wciąż mówią o  kamerach. 
Nalegają, by telewizja kablowa 
nagrywała posiedzenia. Po co? 
- By w końcu wszyscy zaintereso-
wani zobaczyli, co wyprawia się na 
sesjach - przekonują, Gdy pytali 
burmistrza o  taką możliwość, ten 
odpowiadał, że gmina nie będzie 
płacić kablówce za transmisje. 
Dodał, że każdy może nagrać 
posiedzenie. I tak na majowej sesji 
pojawił się nieznany szerszemu 
gronu mężczyzna z kamerą. Ustawił 
obiektyw w kierunku opozycji, więc 
można się było domyślać, na czyje 
zlecenie pracuje. Zgodnie z  tym, 
co zapowiadali, byłem przekona-
ny, że radni udostępnią nagranie 

mieszkańcom. Za pośrednictwem 
Facebooka albo YouTube`a. Mó-
wiąc nagranie, myślałem o przeka-
zie z całej sesji. Nie sądziłem, że 
wynajmą kogoś, kto potnie taśmę 
na konkretne wątki. A  jednak! Na 
oficjalnym profilu Michała Pakosza 
pojawił się filmik. Jak się domyślam, 
kierownik produkcji pan Pakosz, 
chcąc oszczędzić mieszkańcom bo-
leści, zarządził, że ów filmik będzie 
trwał minutę. 

Co można zmieścić w minucie? 
Fachowcy powiedzieliby pewnie, 
że wiele. Ale w  tym przypadku 
o  profesjonalizmie nie ma mowy. 
Okazuje się bowiem, że kamera 
miała być tylko tubą propagandową 
radnego Pakosza. Nie wiem, czy 
powstanie więcej relacji, ale gdy 
widzę tę pierwszą, to już się boję... 
Przez trzy czwarte materiału Michał 
Pakosz upomina urzędników, że od 
dłuższego czasu nie mogą uporać 

się z nieświęcącymi lampami przy 
ul. Oławskiej. Pod koniec głos 
zabiera wiceburmistrz Romuald 
Piórko, który ironicznie się odgry-
za, że jeśli ktoś zgłasza problem 
Pakoszowi, to równie dobrze może 
go zgłosić proboszczowi. Kreuje się 
przed nami obraz walecznego rad-
nego i chamskiego wiceburmistrza, 
który zamiast zająć się problemem, 
atakuje oponenta. 

Prawda jest jednak nieco inna. 
Faktycznie radny Pakosz zabrał 
głos i  upominał urzędników. Fak-
tycznie wiceburmistrz Piórko był 
w  stosunku do niego ironiczny. 
Wcześniej powiedział jednak, że 
o  niedziałających lampach do-
wiedział się w  przeddzień sesji 
i „Tauron” właśnie się tym zajmuje. 
Potem głos zabierał jeszcze bur-
mistrz Bogdan Szczęśniak. Cytował 
internetowy wpis Michała Pakosza, 
który wulgarnie atakował - jak to 
sam określił - „złodziei z  Witosa”. 
Tego jednak na filmie nie ma. 

Nie wiem, skąd radny Pakosz 
czerpie wzorce. Wiem jednak, że to 
osoba, która dużo mówi o medial-
nych manipulacjach oraz różnych 
niesprecyzowanych metodach, 
które gminna władza stosuje wobec 
niego. Zapytam więc, jakich metod 
użył pan Pakosz, przygotowując 
ten filmik?

Słuszny przekaz radnego

Magiczne słowa: - Proszę! Dzięku-
ję! Przepraszam! Dzień dobry! - były 
myślą przewodnią festiwalu piosenki 
przedszkolnej, pod hasłem „Grunt to 
dobre wychowanie”. Informacje o  tej 
imprezie, odbywającej się w Ośrodku 
Kultury, znalazły się na łamach „Po-
wiatowej” i na jej portalu internetowym, 
a  także w programie Oławskiej Tele-
wizji Kablowej. To odbiło się echem 
w opiniach czytelników, którzy chwalili 
organizatorów festiwalu i  podziwiali 
małych artystów. Przy tym wyrażali 
refleksje na temat tych słów, podając 
różne przykłady, że coś tu nie gra. 

Mówiąc ogólnie, zanikają grzeczno-
ściowe gesty, a na tym traci walor co-
dzienności. Tego nie da się przeliczyć 
na złotówki czy dolary, ale w tej sferze 
życia są inne wartości. Teraz pogoń 
za pieniędzmi wyprzedza wszystko, 
a wzajemny szacunek coraz mniej się 
liczy. Jeśli sąsiedzi mieszkają przez 

lata, a mijają się jak dwie mumie, nie 
jest to normalne. Dzieci biorą przykład 
z rodziców, postępują tak samo i z tym 
wyrastają, potem wchodzą w  życie. 
Jeśli ktoś nie umie kogoś uszanować, 
to może być pewny takiej wzajemno-
ści. Drobny gest, życzliwość i uśmiech 
bywają kluczem, który otwiera ważne 
drzwi na życiowej drodze. A ponurac-
two często je zamyka. 

To nam przypomnieli przedszkola-
cy, w swoich występach na majowym 
festiwalu. Tam była piękna lekcja, 
warto ją powtórzyć przy większej wi-
downi. Jest na to szczególna okazja 
- przed nami Dni Koguta. Wprawdzie 
już dawno ustalono program, ale 
może się znajdzie kilkanaście minut 
na przerywnik między występami 
wielkich gwiazd? Żeby na Miasteczku 
błysnęły gwiazdeczki z  oławskich 
przedszkoli. Proszę, z góry dziękuję 
i jednocześnie przepraszam!

Powtórzyć na Miasteczku!
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Jelcz-Laskowice 
Ostro na sesji 

Radni nie chcieli dopisać 
Ireneusza Stachni do 
komisji rewizyjnej

Uchwałę poparły tylko 
cztery osoby. Oprócz zainte-
resowanego byli to Krystyna 
Dekret, Krzysztof Skrzydłow-
ski i  Michał Pakosz. - Nie 
jestem zaskoczony wynikiem 
głosowania - mówił Stachnio. 

- To kolejna zemsta poli-
tyczna za moją działalność. 
W poprzedniej kadencji radni 
nie głosowali przeciwko, tyl-
ko za. Uważam, że jeśli ktoś 
chce pracować w komisji, to 
ma do tego prawo. Państwo, 
niestety, ograniczają prawa 
radnego. Ograniczacie też 
suwerena, czyli mieszkańców 
Jelcza-Laskowic. Można się 
spierać o  projekty uchwał. 
Ale ograniczanie zaangażo-
wania radnego z  powodów 
czysto politycznych, jest nie 
na miejscu. Zostałem wybrany 
w  demokratycznych wybo-
rach i  mam prawo do pracy 
w  komisji rewizyjnej. Po raz 
kolejny udowodniliście, że 
wasze usta są pełne frazesów 
o  współpracy, ale na tym, 
niestety, się kończy. 

Można było się domyślić, 
że te słowa wywołają burzę 
na sali posiedzeń. Radne-
go poparł kolega z  Prawa 
i  Sprawiedliwości Krzysztof 
Skrzydłowski. - Kto nie jest 
z  wami, ten przeciwko wam 
- komentował decyzję. Wy-
pomniał też, że komisje trwają 
po kilka minut i zasugerował, 
że słowo „praca” jest radnym 
obce (tylko tym, którzy zagło-
sowali przeciw - przyp. red.). 

Wtedy przewodnicząca 
Beata Bejda stanowczo za-

apelowała, by młody rajca nie 
obrażał Rady Miejskiej: - Ro-
zumiem, że jest panu przykro, 
ponieważ Ireneusz Stachnio 
nie został członkiem komisji. 
Proszę to jednak wyrazić 
w innych słowach. 

Swoje trzy grosze doło-
żył też Krzysztof Woźniak. 
Przypominał, że w 2010 roku 
Stachnio głosował przeciwko 
niemu. Radny PiS-u stanow-
czo zaprotestował: - Pan Woź-
niak jest kłamcą! Ustaliliśmy 
wtedy, że w  komisjach może 
być siedem osób. Mieliśmy 
listy i  mogliśmy wybrać po-
szczególnych radnych. Gło-
sowałem za panem. Był pan 
wiceprzewodniczącym komisji 
samorządu i  prawa, której 
przewodniczyłem. Przez cztery 
lata nasza współpraca ukła-
dała się bardzo dobrze. Teraz 
muszę jednak stwierdzić, że 
człowiek mundurowy (Krzysz-
tof Woźniak jest strażakiem 
- przyp. red.) powinien mieć 
honor i  godność. Panu tego 
brakuje! 

Radny Koalicji 2014-
2018 nie pozostał mu dłużny:  

- Bycie w komisji to zaszczyt. 
Pan w  tej kadencji pokazuje 
sposób, w jaki radny nie po-
winien się zachowywać. Brak 
panu zwykłej przyzwoitości. 
Mówi pan o prawie, ale cały 
czas je łamie. 

Kłótnia dwójki radnych 
ucichła tylko na chwilę. 
W trakcie przerwy w obradach 
Stachnio zarzucił Woźniako-
wi, że głosuje jak maszynka. 
W odpowiedzi przedstawiciel 
PiS usłyszał, że pomylił urząd 
gminy z salą sejmową. Zasu-
gerował tym samym, że jeśli 
ktoś działa jak maszynka, to 
posłowie partii rządzącej. 

Jeszcze w trakcie oficjal-
nej dyskusji Stachnię wspierał 
Pakosz. Radna Aleksandra 
Czernik podkreślała za to, że 
obrady komisji są krótkie, bo 
wszystko jest dobrze dopraco-
wane i nikt nie zadaje pytań. 
Złożyła też wniosek o  za-
mknięcie tego tematu. Poparli 
ją inni radni. Ci sami, którzy 
nie chcieli Stachni w komisji 
rewizyjnej.

(kt)

Nie było miejsca dla Stachni

Radny Ireneusz Stachnio uważa, że nikt nie powinien 
uniemożliwiać mu pracy w komisji rewizyjnej
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Jelcz-Laskowice 
Przed mistrzostwami 

Mecze reprezentacji 
Polski w większym 
gronie chciał oglądać 
radny Krzysztof 
Skrzydłowski...

Burmistrz Bogdan Szczę-
śniak odpowiedział mu, że 
skonsultuje sprawę z  preze-
sem Centrum Sportu i  Re-
kreacji Krzysztofem Ko-
nopką. Ten jednak o  strefie 
kibica myślał już wcześniej.  
- W przerwie sesji powie-
działem burmistrzowi, że nie 
udźwigniemy tego finansowo 
- tłumaczy Konopka. - Same 

prawa do transmisji kosztują 
około 55 tysięcy złotych. Do 
tego trzeba doliczyć namiot, 
telebim i  ochroniarzy. Nie-
stety, nie stać nas na taki 
wydatek. Z  tego, co wiem, 
nawet duże miasta zastana-
wiają się nad organizacją 
takiej strefy. Nie wszystkie się 
na to zdecydują, bo ceny są 
odstraszające.  	         (kt)

Bez strefy kibica na Euro
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Jelcz-Laskowice 
Sesja 

Przewodnicząca Rady 
Miejskiej Beata Bejda 
ogłosiła powstanie 
nowego klubu radnych

Na czele „Koalicji 2014-
2018” stanął Tadeusz Babski 
(startował z „Koalicji 2014”). 
Oprócz niego klub radnych 
tworzą Jacek Hełka, Robert 
Jadczak i Leszek Srokowski, 
którzy startowali z list Prawa 
i  Sprawiedliwości, Tadeusz 
Dzwonek, Barbara Kowa-

lenko, Stanisław Łukasik 
i Janina Sypek ze Wspólnoty 
Samorządowej oraz Marzena 
Bar, Aleksandra Czernik, Be-
ata Bejda, Joanna Kamińska, 
Karol Markowski, Krzysztof 
Woźniak i  Marcin Sztaba, 
którzy od początku należeli 
do Koalicji 2014. 

Do klubu nie dołączyli 
Ireneusz Stachnio i  Krzysz-
tof Skrzydłowski, którzy 
w  wyborach reprezentowali 
PiS, Michał Pakosz, Iwona 
Płaczek i  Teresa Kotowicz, 
startujący ze „Wspólnoty 
Samorządowej” oraz Krysty-
na Dekret ze stowarzyszenia 
„Inicjatywa Społeczna Roz-

woju Ziemi Jelczańsko-La-
skowickiej”.

Przypominamy, że z  Ko-
mitetu Wyborczego „Koalicja 
2014” na burmistrza star-
tował Bogdan Szczęśniak. 
Wspólnota Samorządowa to 
barwy Kazimierza Putyry, 
popieranego też przez Prawo 
i Sprawiedliwość. Inicjatywa 
Społeczna Rozwoju Ziemi 
Jelczańsko-Laskowickiej to 
dzieło Jana Dalgiewicza. 

Faktem stało się więc sie-
dem transferów politycznych. 
Osoby, które kiedyś grały prze-
ciwko burmistrzowi Szczęśnia-
kowi, dziś wolą go wspierać.

(kt)

Transferowy zawrót głowy

Koalicja 2014-2018 ma zdecydowaną większość w Radzie Miejskiej
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Odeszli

oława
28 V	 - Maria Wąsowicz			   - ur. 1931
28 V 	 - Jan Zajączkowski 			  - ur. 1958
29 V 	 - Józef Turek 			  - ur. 1948
30 V 	 - Izabela Prymak 			  - ur. 1924
30 V 	 - Piotr Ziach 			  - ur. 1936
31 V 	 - Anna Łuszczyńska 			  - ur. 1925
1 VI 	 - Józef Wróblewski 			  - ur. 1942
2 VI 	 - Czesław Szymański 			  - ur. 1933
3 VI 	 - Anna Ostróżka 			  - ur. 1955
3 VI 	 - Edward Lechki 			  - ur. 1961
3 VI 	 - Antoni Wieczorek 			  - ur. 1948
3 VI 	 - Janina Giróg 			  - ur. 1928
4 VI 	 - Henryk Kowalski 			  - ur. 1931
4 VI 	 - Anna Pogoda 			  - ur. 1935
4 VI 	 - Elżbieta Kamińska 			  - ur. 1949
4 VI 	 - Franciszek Carzyńśki 			  - ur. 1928
5 VI 	 - Antoni Siarczyński 			  - ur. 1935
5 VI 	 - Kamila Zawisza 			  - ur. 1987
5 VI 	 - Barbara Stępek 			  - ur. 1940
5 VI 	 - Janina Padewska 			  - ur. 1930
6 VI 	 - Ryszard Singalewicz 		 	 - ur. 1937

Jelcz-Laskowice
7 VI 	 - Eugeniusz Rydzyk 			  - ur. 1931

31 maja po opadach obfitego deszczu tak wyglądała ulica Wrocławska w Jelczu-Laskowicach. Jej 
mieszkańcy mieli nie lada problem. Najgorzej było w okolicy skrzyżowania z ulicą Fabryczną. Musiała 
interweniować Straż Pożarna.

(AnKa)

Ulica zamieniła się w rzekę
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„Można odejść na zawsze, by stale być blisko”

Wiesławie Lechkiej 
wyrazy głębokiego współczucia z powodu śmierci 

Męża

 składają koleżanki oraz wszyscy pracownicy 
Oddziału Wewnętrznego

„Nigdy nie jesteśmy gotowi na odejście Naszych 
rodziców, a oni odchodzą”

Andrzejowi Kupczakowi - 
prezesowi oddziału Związku Nauczycielstwa Polskiego 

wyrazy głębokiego współczucia z powodu śmierci 

Ojca

 składają koleżanki i koledzy z ZNP

Bożenie Harbuz
wyrazy współczucia i słowo wsparcia z powodu śmierci 

Taty 
składają dyrekcja, koledzy i koleżanki  
z oddziału wewnętrznego w Oławie.

Panu Andrzejowi Kupczakowi
Prezesowi Związku Nauczycielstwa Polskiego w Oławie
wyrazy współczucia i słowo wsparcia z powodu śmierci

Ojca
składają dyrektorzy szkół, przedszkoli i żłobka w Oławie

Serdeczne podziękowania 
Hospicjum Domowemu w Oławie 

za opiekę nad moim 

Mężem
 składa W. Lechka

Panu Jackowi Kowalskiemu i Jego Rodzinie
wyrazy głębokiego współczucia z powodu śmierci

Ojca
składa społeczność Zespołu Szkół Ponadgimnazjalnych nr 2 

im. Zjednoczonej Europy w Oławie

Serdeczne podziękowania całej Przychodni Specjalistycznej 
w Oławie za wyrozumiałość, 

wsparcie i pomoc w czasie choroby mojego 

Męża
 składa W. Lechka

Podziękowania dr Małgorzacie Sikorskiej-Spyt 
za serdeczną i oddaną opieke przez cały okres choroby 

śp. Edwarda Lechkiego
 składają żona i dzieci
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Wiesławie Lechkiej 
wyrazy współczucia i słowo wsparcia z powodu śmierci 

Męża
składają Dyrekcja, koleżanki i  współpracownicy

Serdeczne podziękowania 
Bożenie Pryjdzie 

za pomoc i wsparcie 
w tak trudnych chwilach - 

W. K. N. Lechcy

Serdeczne podziękowania dyrekcji ZOZ w Oławie, 
naczelnej pielęgniarce za wyrozumiałość 

i wsparcie w czasie choroby mojego 

Męża
 składa W. Lechka

Serdeczne podziękowania 
Dorocie Gudaniec 

za to, że z nami była przez cały okres choroby 

Edzia
 - W.K.N. Lechcy

minus (-)

Koledze Mirosławowi Kuleszy 
wyrazy współczucia z powodu śmierci 

Mamy
składają koleżanki i koledzy z Prawa i Sprawiedliwości
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Oława 
Wspólne 
świętowanie 

W Szkole Podstawowej 
nr 4 im. Jana Pawła II 
odbył się festyn z oka-
zji Dnia Rodziny

Imprezę 2 czerwca 
prowadziły nauczycielki 
Edyta Skirycz i  Marze-
na Kuriata. Najpierw 
prezen towal i  swoje 
programy artystyczne 
uczniowie klas 0-III. 
Najbardziej podobała 
się aranżacja utworu 
„Gummy Bear”, w  wy-
konaniu dzieci z kl. IIc, 
które wystąpiły dwu-
krotnie. Wszystkie wy-
stępy wzbudzały aplauz 
widzów, wśród których 
zasiedli m.in. burmistrz 
Oławy Tomasz Frisch-
mann i  wiceburmistrz 
Małgorzata Pasierbo-
wicz. Uczniowie star-
szych klas przygotowali 
przedstawienie pt. „Char-
lie i fabryka czekolady”. 
Podczas przerwy cie-
szyły się powodzeniem 

słodkości, sprzedawane 
w kawiarence, a dochód jest 
przeznaczony na potrzeby 
szkoły. Festyn był również 
okazją do zaprezentowania 
odnowionej szkolnej sali 
gimnastycznej.

- Mamy koncepcję tej 
szkoły: jesteśmy zawsze 
razem - mówi jej dyrektor 
Jerzy Łuś. - Takie rodzinne 
spotkania odbywają się 
u  nas przynajmniej dwa 
razy w roku - spotykamy się 
przed Bożym Narodzeniem 
na jasełkach i  w związku 

z  Dniem Matki. Oprócz 
mam, przychodzą tatusio-
wie, dziadkowie oraz ciocie 
i  wujkowie. Doszliśmy do 
wniosku, że trzeba zebrać 
całe rodziny, żeby poczuły 
się wspólnotą w tej szkole. 
To oni decydują o tym, czy 
te dzieci są u nas. Spraw-
dziła się ta formuła. Żeby 
była pełna frekwencja wy-
stępują wszystkie klasy. 
Rodziny zostają do końca, 
aby obejrzeć występy swo-
ich pociech.

(AnKa)

Jesteśmy zawsze razem

„Gummy Bear” zrobiło furorę

Kawiarenka cieszyła się sporym zainteresowaniem

Każdy występ był niezwykły
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strona dofi nansowana 
z budżetu miasta Oławy

W INTERNECIE:
www.um.olawa.pl  
poczta elektroniczna: 
olawa@um.olawa.pl

OŁAWIEURZĄD 
MIEJSKI

W 

Od 28 maja do 5 czerwca 
odbywało się wiele imprez, 
pod hasłem „Oławski Dzień 
Dziecka”. Nie zabrakło 
atrakcji i niespodzianek

Baseny Miejskie „Termy 
Jakuba” oferowały dzieciom 
promocyjne bilety oraz bez-
płatną naukę pływania. Na 
oławskich „Orlikach” anima-
torzy prowadzili zabawy i za-
jęcia sportowe, z nagrodami. 
Dzieci mogły uczestniczyć 
w warsztatach plastycznych, 
prowadzonych w Powiatowej 
i Miejskiej Bibliotece Publicz-
nej, a także w grach i zabawach, 
zorganizowanych w świetli-
cach środowiskowych. 

Ośrodek Współpracy 
Europejskiej „Odra” zapro-
sił dzieci na dedykowane 
im seanse fi lmowe oraz na 
spektakl Teatru Lalki i Ak-
tora z Wałbrzycha. Rów-
nież w oławskich szkołach 
i przedszkolach, zamiast 
lekcji, odbywały się festyny, 
na których wszyscy miło 
spędzali czas.

1 czerwca Urząd Miejski 
w Oławie zorganizował piknik, 
adresowany dla najmłodszych. 
Czekały tam na nich m.in. 
dmuchane zamki i zjeżdżalnie, 
malowanie twarzy oraz bańki 
mydlane. 

Dzieci chętnie rywalizo-
wały w grach i zabawach ru-
chowych, prowadzonych przez 
animatorów. 

Nie obyło się bez kon-
kursów z nagrodami. Dużym 
zainteresowaniem cieszyły się 
gry planszowe, przygotowane 
przez stowarzyszenie „Plan-
szoaktywni”. 

Podczas pikniku policjan-
ci znakowali rowery, a strażni-
cy miejscy zapraszali do obej-
rzenia radiowozu. Uśmiechy 
na twarzach dzieci świadczyły 
o ich zadowoleniu z udziału 
w imprezach. 

Przy wsparciu Urzędu 
Miejskiego w Oławie, na 
placu Zamkowym, odbył się 
festyn, który 5 czerwca koń-
czył świąteczny program. 

Wszystkim dzieciom, 
dużym i  małym, życzy-
my wiele radości,  zdro-
wia i spełnienia marzeń. 

 Dziękujemy także wszyst-
kim osobom i instytucjom, 

które wspólnie z nami zaan-
gażowały się w organizację 

„Oławskiego Dnia Dziecka”!   
                        (UM)  

 Święto najmłodszych

W ramach obchodów „Oławskiego Dnia Dziecka” najmłodsi mieszkańcy bawili się m.in. na festynie, 
zorganizowanym przez Urząd Miejski 
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Wspaniała zabawa dla całej 
rodziny! Zorganizowana 
przez miasto i gminę Oława 
pod patronatem marszałka 
oraz wojewody dolnoślą-
skiego „Piana Bosmana 
2016” już za nami

Konkurencje sportowe, 
animacje i zabawy z nagro-
dami wypełniały cały sobot-
ni, słoneczny dzień. Wyścig 
„Smoczych Łodzi” zgroma-
dził liczną widownię, która 
energicznie dopingowała za-
wodników. Atrakcją kulinarną 
podczas imprezy był „Piracki 
Kocioł”. W prawdziwych że-
liwnych kotłach drużyny go-
towały pyszne dania, których 
mogli spróbować uczestnicy 
imprezy. Rejsy „Kaczuszką” 
cieszyły się bardzo dużym 

zainteresowaniem. Podczas 
każdego z nich, pokład wy-
pełniony był po brzegi. Także 

z regat kajakowych, z pro-
fesjonalnym instruktarzem 
skorzystało wielu chętnych. 

Doskonałą niespodziankę 
dla najmłodszych przygoto-
wali strażacy z bystrzyckiej 

jednostki OSP, którzy ubili 
wielką „górę piany” - jak na 
„Pianę Bosmana” przystało. 
Maluchy radośnie kąpały się 
w niej bez końca. 

Festiwal przebiegł w mi-
łej, rodzinnej atmosferze, któ-
rej sprzyjała piękna pogoda. 

Dziękujemy wszystkim, 
którzy bawili się z nami tego 

dnia i już dziś zapraszamy 
18 i 19 czerwca, na kolejną 
miejską imprezę - Dni Ko-
guta, wraz z widowiskowym 
Międzynarodowym Zlotem 
Pojazdów Zabytkowych!

(UM) 

Fot.: archiwum UM Oława

Rodzinna „Piana Bosmana”

Wyścigi smoczych łodzi jak zwykle były bardzo emocjonujące

W strażackiej pianie dzieci radośnie kąpały się bez końca...

W pierwszych dniach 
czerwca rozpoczęła się 
budowa nawierzchni kilku 
ulic na oławskim Zaodrzu: 
Orlej, Sokolej, Słowiczej 
oraz Kruczej 

Wykonuje się też odwod-
nienie i oświetlenie tych no-
wych dróg. Przebudowane 
tam będzie także kolizyjne 
uzbrojenie. 

Ta inwestycja, mająca 
według planu zakończyć się 
w maju 2017, jest realizowa-
na w systemie partnerstwa 
publiczno-prywatnego (PPP). 
Wykonawcą zadania jest 
brzeska spółka Przedsiębior-
stwo Robót Drogowo-Mo-
stowych.

(UM)

Trwa I etap remontu 
650 metrów odcinka drogi 
wojewódzkiej nr 396, 
od przejazdu kolejowego 
przy ulicy Wiejskiej, 
w kierunku na Nowy Otok 

 
Drugi etap obejmie od-

cinek od Nowego Otoku do 
Gaju Oławskiego. 

Wzdłuż  drogi  budo-
wana jest również ścież-
ka pieszo-rowerowa, na 
której już położono asfal-
tową nawierzchnię. 

Podczas realizowania 
tych działań, występują 
okresowe trudności komu-
nikacyjne. 

Jednak po zakończeniu 
inwestycji znacznie poprawi 
się bezpieczeństwo i komfort 
jazdy w tym rejonie miasta. 
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Rozstrzygnięto przetarg 
i podpisano umowę 
na termomodernizację 
budynku Szkoły 
Podstawowej nr 2 
w Oławie
Wykonawcą zadania 
będzie fi rma Dariusza Po-
żuczka „Ciepły Dom”. 
Inwestycja ma się zakoń-
czyć w listopadzie 2016. 

Cieplejsza 
„Dwójka”

Prosimy więc kierowców 
o ostrożność i cierpliwość!

                     (UM)

Informacja dla kierowców Inwestycja w systemie PPP
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URZ¥D MIASTA I GMINY

JELCZ-LASKOWICE
strona dofinansowana 

z budżetu miasta i gminy 
Jelcz-Laskowice

www.jelcz-laskowice.pl  
um.info@jelcz-laskowice.pl
facebook.com/JLstronaoficjalna

Biuletyn Informacji Publicznej 
http://www.um.jelcz-laskowice.finn.pl/

informacje

Komisja Kultury, Oświaty, 
Sportu i Zdrowia Rady 
Miejskiej organizuje 
w czwartek, 9 czerwca 
o godz. 18.00 w Urzędzie 
Miasta i Gminy posiedze-
nie, w całości poświęcone 
likwidacji punktu nocnej 
i świątecznej opieki 
zdrowotnej w Jelczu-La-
skowicach

Spotkanie, na które zapro-
szono starostę Zdzisława Brez-
denia, ma charakter otwarty dla 

mieszkańców i służy wyraże-
niu sprzeciwu wobec decyzji 
władz powiatu o  zamknięciu 
nocnych i  świątecznych dy-
żurów. Burmistrz Bogdan 
Szczęśniak oraz Rada Miejska 
w Jelczu-Laskowicach propo-
nują rozmowę i  wysłuchanie 
przez władze powiatowe ar-
gumentów strony jelczańskiej. 
Burmistrz Szczęśniak pod-
kreśla, że zamknięcie punktu 
nocnej i  świątecznej pomocy 
medycznej odbyło się bez 
uprzedniego poinformowania 
władz Jelcza-Laskowic, bez 
uwzględnienia pomocy finan-
sowej gminy Jelcz-Laskowice 
dla przedsięwzięć powiatu 
i  bez przeprowadzenia kon-

sultacji społecznych. Posie-
dzenie komisji zdrowia ma być 
miejscem, gdzie będzie można 
wyartykułować sprzeciw wo-
bec decyzji powiatu. Zostali na 
nie zaproszeni oprócz starosty 
i  dyrektora szpitala Andrzeja 
Dronsejki, członkowie zarzą-
du powiatu, przewodniczący 
Rady Powiatu Józef Hołyński, 
radni powiatowi z  Jelcza-La-
skowic i  prezes Przychodni 
Rejonowo-Specjalistycznej 
Janusz Bolanowski. Burmistrz 
Bogdan Szczęśniak i przewod-
nicząca Rady Miejskiej Beata 
Bejda apelują do mieszkań-
ców Jelcza-Laskowic o udział 
w planowanym posiedzeniu.

(UMiG)

Na komisji  
o nocnych dyżurach

Od 1 czerwca nocna i świąteczna pomoc medyczna jest zamknięta
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o przystąpieniu do sporządzenia Miejsco-
wego Planu Zagospodarowania Przestrzennego 
dla terenu położonego w obrębie Laskowice, 
gm. Jelcz-Laskowice - „MPZP Hirszfelda”. Na 
podstawie art. 17 pkt 1 ustawy z dnia 27 mar-
ca 2003 r. o planowaniu i zagospodarowaniu 
przestrzennym (t.j. Dz. U. z 2015 r., poz. 199 
ze zm.) oraz na podstawie art. 21 ust. 2 pkt 2 
i art. 39 ust. 1, w związku z art. 54 ust. 2 ustawy 
z dnia 3 października 2008 r. o udostępnieniu 
informacji o środowisku i jego ochronie, udzia-
le społeczeństwa w ochronie środowiska oraz 
o ocenach oddziaływania na środowisko (t.j. 
Dz.U. 2016 poz. 353) zawiadamiam o podjęciu 
przez Radę Miejską w  Jelczu-Laskowicach 
Uchwały Nr XVII.155.2016 z dnia 26 lutego 
2016 r. w sprawie przystąpienia do sporządze-
nia Miejscowego Planu Zagospodarowania 
Przestrzennego dla terenu położonego w obrę-
bie Laskowice, gm. Jelcz-Laskowice - „MPZP 
Hirszfelda”. Jednocześnie zawiadamiam 
o  przystąpieniu do przeprowadzenia strate-
gicznej oceny oddziaływania na środowisko 
skutków realizacji ustaleń w/w planu. Zainte-
resowani mogą zapoznać się z treścią uchwały 
w Urzędzie Miasta i Gminy Jelcz-Laskowice, 
ul. Wincentego Witosa 24, 55-220 Jelcz-Lasko-
wice pok. nr 1, parter oraz na stronie: http://bip.
um.jelcz-laskowice.finn.pl/.

Zainteresowani mogą składać wnioski do 
planu oraz wnioski i uwagi do strategicznej oce-
ny oddziaływania na środowisko. Wnioski do 
planu należy składać na piśmie w Urzędzie Mia-
sta i Gminy Jelcz-Laskowice, ul. W. Witosa 24,  
55-220 Jelcz-Laskowice, w terminie 21 dni od 
daty ukazania się niniejszego obwieszczenia na 
urzędowych tablicach ogłoszeń i w Biuletynie 
Informacji Publicznej.

Uwagi i  wnioski do strategicznej oceny 
oddziaływania na środowisko mogą być wno-
szone: 

1) w formie pisemnej
2) ustnie do protokołu,
3) za pomocą środków komunikacji elek-

tronicznej, bez konieczności opatrywania 
ich bezpiecznym podpisem elektronicznym, 
o którym mowa w ustawie z dnia 18 września 
2001 r. o  podpisie elektronicznym. Wniosek 
do planu oraz wnioski i uwagi do strategicznej 
oceny oddziaływania na środowisko powinny 
zawierać nazwisko, imię, nazwę i adres wnio-
skodawcy, przedmiot wniosku oraz oznacze-
nie nieruchomości, której dotyczy. Organem 
właściwym do rozpatrzenia wniosków jest 
Burmistrz Jelcza-Laskowic.

Z up. Burmistrza 
Romuald Piórko 

Zastępca Burmistrza

Ogłoszenie burmistrza 
Jelcza-Laskowic

Burmistrz Jelcza-La-
skowic działając na podsta-
wie art. 35, ust. 1 ustawy 
z  dnia 21.08.1997 r. o  go-
spodarce nieruchomościami 
(t.j.Dz.U.2015.1774 z  późn. 
zm.) informuje, że w Urzędzie 
Miasta i  Gminy w  Jelczu-
-Laskowicach przy ul. Witosa 

24, na tablicy ogłoszeń „Geo-
dezja i  Gospodarka Grunta-
mi” został wywieszony na 
okres od dnia 09.06.2016 r. 
do dnia 30.06.2016 r. wykaz 
nieruchomości, oznaczonych 
jako działki o nr 71/8 i  71/9 
obręb ewidencyjny Brzezinki, 
przeznaczone do sprzedaży 

w  trybie bezprzetargowym, 
na poprawę warunków zago-
spodarowania nieruchomości 
przyległej oznaczonej jako 
działka nr 71/2, obręb ewiden-
cyjny Brzezinki.  

Z up. Burmistrza 
Romuald Piórko 

zastępca Burmistrza

Grunty na sprzedaż

Burmistrz Jelcza-Laskowic, Rada Miejska oraz Zarząd Koła Polskiego Związku Wędkar-
skiego zapraszają dzieci i młodzież do lat 16 na zawody wędkarskie z okazji Dnia Dziecka, 
które odbędą się w niedzielę, 12 czerwca 2016 r. o godz. 7.30 nad „Pierwszym Stawem” 
w Jelczu-Laskowicach. Zawody rozgrywane będą w dwóch kategoriach wiekowych: 

I - do lat 13, II - od 14 do 16 lat. 
Dzieci do lat 13 mogą uczestniczyć w zawodach tylko z pełnoletnim opiekunem.
Zapisy w dniu zawodów - tzw. dzika plaża od ul. Oławskiej - od 7.00 do 7.30.
W razie niepogody zawody odbędą się w następną niedzielę. Na zwycięzców czekają 

atrakcyjne nagrody.

Krzysztof Brąś prezes Koła PZW w Jelczu-Laskowicach 
Beata Bejda przewodnicząca Rady Miejskiej 

Bogdan Szczęśniak Burmistrz Jelcza-Laskowic

Kolejne firmy przystąpiły 
do programu Jelczańsko-
-laskowickiej Karty Dużej 
Rodziny. 3 czerwca zastęp-
ca burmistrza Marek Szpo-
nar podpisał porozumienie 
z Agnieszką Majcher, wła-
ścicielką sklepu „Szafa” z ul. 

Bożka oraz Józefem Mycyną, 
prowadzącym aptekę „Szczę-
śliwa”w Minkowicach. 

Sklep „Szafa” oferuje 
klientom z Jelczańsko-lasko-
wicką Kartą Dużej Rodziny 
5% rabatu na odzież damską 
i 10% rabatu na oznaczone to-

wary. W aptece „Szczęśliwa” 
posiadacze karty skorzystają 
z  10% rabatu na leki i  inne 
wyroby medyczne, które nie 
podlegają refundacji lub po-
siadają ceny urzędowe.

(UMiG)

Karta z nowymi partnerami

Burmistrz Jelcza-La-
skowic działając na podsta-
wie art. 35, ust. 1 ustawy 
z  dnia 21.08.1997 r. o  go-
spodarce nieruchomościami 
(t.j.Dz.U.2015.1774 z  późn. 
zm.) informuje, że w Urzędzie 
Miasta i Gminy w Jelczu-La-

skowicach przy ul. Witosa 24, 
na tablicy ogłoszeń „Geode-
zja i  Gospodarka Gruntami” 
został wywieszony na okres 
od dnia 09.06.2016 r. do dnia 
30.06.2016 r. wykaz nieru-
chomości, oznaczonych jako 
działki o nr 11/4 AM-32 i 2/5 

AM-28 obręb ewidencyjny 
Laskowice, przeznaczone do 
sprzedaży w  trybie bezprze-
targowym, na rzecz ich użyt-
kownika wieczystego.  

Z up. Burmistrza 
Romuald Piórko 

Zastępca Burmistrza

Działki do sprzedaży

Zaproszenie
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BISKUPICE OŁAWSKIE 
Już w niedzielę 

Trzydziestu pięciu wystawców 
i dwadzieścia jeden zespołów, 
tworzonych przez czterystu muzyków. 
12 czerwca odbędzie się Biskupicki 
Złoty Kłos

Impreza, której patronują wicemar-
szałek województwa dolnośląskiego 
Ewa Mańkowska i burmistrz Jelcza-
-Laskowic Bogdan Szczęśniak, od 
kilku lat łączy targi produktu lokalnego 
z przeglądem zespołów ludowych. 

Dla biskupickiej społeczności to 
jedno z najważniejszych wydarzeń 
w roku. Tym razem uroczyste otwarcie 
imprezy zaplanowano na godz. 11.00. 
Chwilę później organizatorzy przedsta-
wią zespoły, które zawładną sceną do 
godz. 17.30. W międzyczasie będzie 
można odwiedzać stoiska wystaw-
ców produktu lokalnego. A tam każdy 
powinien znaleźć coś dla siebie. Nie 
zabraknie smacznego jedzenia oraz 

artystycznych perełek. Będą też produ-
cenci miodu, cydru i piwa. Tradycyjnie 
zaprezentują produkty ekskluzywne 
- czyli takie, których nie można kupić 
w sklepie. 

Żadna z kapel nie wróci z przeglądu 
z pustymi rękami. Najlepsze otrzymają 
nagrody, sfi nansowane przez Urząd 
Miasta i Gminy Jelcz-Laskowice, pu-
chary z Dolnośląskiej Izby Rolniczej 
oraz wyróżnienia od starosty powiatu 
oławskiego. Dyplomy dla pozostałych 
przygotuje Urząd Marszałkowski. 

Wieczorem wciąż będzie muzycznie. 
O 20.00 wystąpi Big Band Jelcz-La-
skowice, a o 21.00 Modesta Pastiche, 
znana z programu „Jaka to melodia?”. 
- Przygotowaliśmy również nowości 
- zdradza sołtys Biskupic Oławskich 
Marek Starczewski. - Stowarzyszenie 
„Ryczyn” zaprezentuje pokaz wczesno-
średniowiecznej sztuki. Pierwszy raz 
wystąpi u nas dziecięcy zespół ludowy. 
Na pewno będzie się działo, a komisja 
stanie przed nie lada wyzwaniem, by 
wybrać zwycięzców. 

(KT)

Niepowtarzalne 
produkty i ludowe kapele

DANIELOWICE 
Dzień Dziecka 

Maluchy z Przedszkola 
Publicznego chciały, żeby 
ten dzień trwał wiecznie. 
1 czerwca miały masę 
atrakcji

Pogoda dopisała, były dwa 
dmuchane zamki, konkurencje 
sportowe, tańce i malowanie 
twarzy, przygotowane przez 
animatorki z sali zabaw „Pa-
paja”. 

- Rodzice cały czas dbali, 
aby nie zabrakło nam picia 
i jedzenia. Pan Krzyś upiekł 
przepyszne kiełbaski - mówi 
Katarzyna Stopa, dyrektor 
Przedszkola Publicznego 
w Danielowicach. - Po raz 
pierwszy odwiedziły nas dzie-
ci, które dopiero zapisały się 
i od września będą razem 

z przedszkolakami. Na koniec 
zabaw, gdy byliśmy już bar-
dzo zmęczeni, czekała miła 
niespodzianka. Każde dziecko 
otrzymało prezent - książeczkę 
o wesołych stworkach i kolo-
rowe pudełeczko na skarby, 
a animatorki wręczyły balony, 
które można było zamienić 
w zwierzątko. To był wspa-
niały dzień. Bardzo dziękuję 
wszystkim rodzicom, którzy 
byli obecni i pomagali w tym 
dniu, aby wszystko odbyło się 
jak najlepiej.

OPRAC. (AH)

To był wyjątkowo udany dzień
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Bańki to obowiązkowy punkt każdej dziecięcej imprezy

OŁAWA 
Zniżki 

Oławska Karta Dużej 
Rodziny działa od roku. 
Urząd Miejski wydał 
dotychczas 767 kart

Oławska Karta Dużej Ro-
dziny przysługuje oławskim 
rodzinom z trójką i więcej 
dzieci, niezależnie od docho-
du. Obejmuje dzieci do 18. 
roku życia lub do ukończenia 
nauki (nie dłużej niż do 25 
roku). Ograniczenia wiekowe 

nie obejmują dzieci z orzecze-
niem o niepełnosprawności. 

Kar ta  jes t  bezpła tna 
i otrzymuje ją każdy członek 
rodziny. Posiadacze OKDR 
korzystają ze zniżek: na kry-
tym basenie, w Centrum Sztu-
ki (kino, koncerty, występy), 
korzystając z komunikacji 
miejskiej PKS Oława. Do 
programu przystąpiły także 
fi rma „Edu Point” (zniżki na 
warsztaty i zajęcia edukacyj-
ne dla dzieci) oraz „Społem” 
Oława (osiem sklepów).

(MON)

Rok karty dla rodzin 
wielodzietnych

OŁAWA 
Dla ducha 

Państwowa Szkoła Muzycz-
na I st. im. Jadwigi Szajny-
-Lewandowskiej w Oławie 
zaprasza na koncert, 
podczas którego wystąpią 
uczniowie szkoły - laureaci 
konkursów

Odbędzie się 15 czerwca 
w Sali Rycerskiej Urzędu 
Miejskiego w Oławie. Począ-
tek o godz. 17.00. 

- Mijający właśnie rok 
szkolny obfitował w wiele 
konkursów i przesłuchań, 
w których uczniowie oław-
skiej PSM I st. brali aktywny 
i liczny udział - mówi Kinga 
Droździel, sekretarz PSM 
I st. w Oławie. - Gratulujemy 
laureatom i wszystkim uczest-
nikom, którzy w najlepszy 
sposób zaprezentowali się na 
forum nie tylko regionalnym, 
ale również ogólnopolskim 
i międzynarodowym.

(MON)

Koncert młodych muzyków

Zabawa 
bez 
końca
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Jelcz-Laskowice 
Kontratak 

Burmistrz Bogdan 
Szczęśniak ujawnia 
audyt Miejsko-Gminnego 
Centrum Kultury. 
Kontrolerzy przyjrzeli się 
funkcjonowaniu spółki 
w latach 2011-2014. 
Okazuje się, że ówczesny 
dyrektor Łukasz 
Dudkowski przez dwa 
lata wydał ponad  
11 tysięcy na taksówki. 
To nie wszystko...

Wojny politycznej na linii 
Szczęśniak - Dudkowski ciąg 
dalszy. Pełnomocnik Prawa 
i  Sprawiedliwości w  gminie 
Jelcz-Laskowice stara się 
regularnie punktować burmi-
strza. Osobiście bądź rękami 
opozycyjnych miejskich rad-
nych. Ostatnio udało mu się to 
dwukrotnie. Po raz pierwszy, 
gdy okazało się, że spółka 
„Ad Rem”, której prezesem 
zarządu jest Roman Dziekoń-
ski (pełniący również funkcję 
szefa Rady Nadzorczej Zakła-
du Gospodarki Komunalnej) 
będzie dostarczać paliwo 
właśnie do ZGK. Drugi raz, 
gdy radny Skrzydłowski ujaw-
nił na sesji, że prezes ZGK 
Jerzy Szyndler nie złożył 
oświadczenia majątkowego 
po zatrudnieniu go na tym 
stanowisku. 

Już raz burmistrz Szczę-
śniak odbił pałeczkę w stronę 
Dudkowskiego. Przypomniał, 
że on, odchodząc z  funkcji 
dyrektora Miejsko-Gminnego 
Centrum Kultury, również 
powinien takowe oświadcze-
nie złożyć. Nie zrobił tego, 

więc według Szczęśniaka nie 
powinien wypominać błędów 
innym. 

To nie koniec ofensywy 
Szczęśniaka, który przekazał 
nam dokumentację audytu, 
przeprowadzonego w MGCK 
w  lutym i marcu 2015 roku. 
Cztery miesiące po tej kontroli 
Łukasz Dudkowski zmienił 
pracę. 1 lipca nie był już 
dyrektorem centrum kultury. 
Objął identyczne stanowisko 
w  Siechnicach. Pytany wte-
dy, czy odchodzi, bo boi się 
wyniku audytu odpowiadał: 
- Proszę nie żartować. Nie 
miałem żadnych obaw. Było-
by śmieszne, gdybym z  tego 
powodu rezygnował z  pracy. 
Odchodząc z Centrum pozo-
stawiam je z dodatnim wyni-
kiem finansowym. Zlecanie 
kolejnych kontroli wyraźnie 
pokazuje brak zaufania i chęci 
współpracy.

Co konkretnie  
zawiera audyt? 

Obszerny dokument opi-
suje wiele spraw. Szczególną 
uwagę zwraca korzystanie 
z  taksówek. W  latach 2013-
2014 z  pieniędzy Miejsko-
-Gminnego Centrum Kultury 
przeznaczono na ten cel ponad 
11 tysięcy złotych. Większość 
podróży nie została w żaden 
sposób opisana, co według 
audytora oznacza, że system 
kontroli finansowej w MGCK 
mógł działać nieprawidłowo.
Wątpliwości budzi też orga-

nizacja Dni Jelcza-Laskowic 
w  2011 roku. Na realizację 
rock-opery „Krzyżacy” wyda-
no wtedy 250 tysięcy złotych. 
Przy takiej kwocie dyrektor 
spółki, wybierając firmę, która 
zajmie się imprezą od strony 
technicznej, powinien zasto-
sować się do ustawy o  pra-
wie zamówień publicznych. 
Tymczasem z audytu wynika, 
że firma (z Jelcza-Laskowic) 
została wybrana na życze-
nie reżysera z Warszawy, co 
w  żadnym przypadku nie 
powinno mieć miejsca. 

Audytor zwraca też uwagę 
na fakt, że mimo iż impreza 
odbywała się w maju, w okre-
sie od 18 lutego do 11 kwietnia 
opłacono faktury na łączną 
kwotę 100 tysięcy złotych. 
Jego zdaniem nie ma uzasad-
nienia dla tak dużej zaliczki.

Analizując badanie audy-
tor ujawnił, że zidentyfikował 
27 obszarów ryzyka, z czego 
19 cechowało się wysokim po-
ziomem ryzyka. W 11 obsza-
rach wykazał nieprawidłowo-
ści i uchybienia, co oznacza, że 
działania nielegalne i sprzecz-
ne ze standardami kontroli 
zarządzającej dotyczyły 40% 
zidentyfikowanych obszarów. 
Przez ryzyko należy rozumieć 
działanie, którego skutkiem 
może być szkoda w majątku 
lub w wizerunku spółki, albo 
takie, które może przeszkodzić 
w osiągnięciu wyznaczonych 
celów lub zadań. 

W podsumowaniu czyta-
my m.in., że dyrektor powi-
nien zaprzestać dokonywa-

nia wydatków na kosztowne 
usługi transportowe. W opinii 
audytora badanie wykazało 
słabość kontroli zarządzającej 
MGCK. 

A tam się biją

Łukasz Dudkowski for-
malnie odnosił się już do wyni-
ków audytu, więc dziś nie chce 
wracać do sprawy. Za to ostro 
odpowiada burmistrzowi. Jego 
zdaniem szef gminy Jelcz-La-
skowice nie może pogodzić 
się z  tym, że ktoś patrzy się 
mu na ręce. Według powiato-
wego radnego PiS ujawnienie 
audytu jest próbą zatarcia złego 
wrażenia po ostatnich gło-
śnych sprawach, związanych 
ze sprzedażą paliwa z  ZGK 
i  niezłożeniem oświadczenia 
majątkowego przez prezesa tej 
spółki Jerzego Szyndlera: - Nie 
chcę nawet tego komentować, 
bo to szczyt żenady ze strony 
pana Szczęśniaka. Zwłaszcza 
teraz, kiedy powinien zająć się 
nauczycielami wyrzucanymi 
na bruk z  jelczańskich szkół 
i  protestami rodziców. Cóż 
widocznie ma bardzo dużo 
wolnego czasu. Co do audytu, 
to byłem kontrolowany przez 
pół roku od pierwszego dnia 
po zaprzysiężeniu Szczęśniaka 
na burmistrza. Na wszyst-
kie wystąpienia pokontrolne 
odpowiadałem na bieżąco 
i wszystkie moje wyjaśnienia 
zostały przyjęte bez słowa 
odpowiedzi. Szczęśniak nigdy 
nie udzielił mi nawet najmniej-
szego upomnienia, nie mówiąc 

o innych karach. Teraz po roku 
czasu, kiedy ujawniliśmy, jak 
jego kolega robi interesy na 
ponad ćwierć miliona złotych 
z  miejską spółką, którą ma 
nadzorować, a   dodatkowo 
pokazujemy skandaliczny brak 
nadzoru burmistrza, to zamiast 
zachować się jak trzeba i wziąć 
na siebie odpowiedzialność 
biegnie do gazety jak mała 
dziewczynka w  przedszkolu 
krzycząc, „a tam się biją”. 
Każdy, kto powiąże te sytuacje 
będzie wiedział, o  co chodzi. 
Lepiej dla Szcześniaka by 
było, żeby nie mówić o historii, 
bo fakty są takie, że ja pod-
czas swojej pracy w  różnych 
samorządach nie dostałem 
najmniejszego upomnienia, 
a  Bogdan Szczęśniak miał 
na koncie dwa prawomocne 
wyroki skazujące. Warto o tym 
pamiętać, gdy znów będzie 
chciał straszyć tych, co mu 
patrzą na ręce. Te dwa obecnie 
już zatarte wyroki skazujące 
pokazują, że po prostu nie ma 
innego wyjścia...

Ujawnia i komentuje

Burmistrz Bogdan Szczę-
śniak dopiero po roku zde-
cydował się ujawnić treść 
audytu. Dlaczego nie zrobił 
tego wcześniej? - Pan Dud-
kowski ewidentnie ze mną 
walczy - mówił. - Łatwo jest 
rzucać kamieniem w  innych, 
nie widząc winy po swojej 
stronie. Audyt jest sprawą 
wewnętrzną. Uznałem ją za 
zamkniętą, gdy przekazałem 

go nowej pani dyrektor, żeby 
wiedziała, czego nie wolno ro-
bić. W takich okolicznościach 
stwierdziłem jednak, że warto 
pokazać ludziom, jak działał 
pan Dudkowski. 

O jakich okolicznościach 
mowa? Burmistrzowi cho-
dzi o  sytuacje, w  których 
Dudkowski próbował punk-
tować obecną władzę. Jak 
Szczęśniak komentuje audyt? 
- Patrzymy na jego treść i wi-
dzimy 88 faktur za usługi tak-
sówkarskie na kwotę 11 600 
złotych. Większość z nich nie 
jest opisana, czyli nie wiemy 
gdzie i po co jeździł pan Dud-
kowski. Warto też wspomnieć 
o  Dniach Jelcza-Laskowic 
w 2011. Były dyrektor MGCK 
miał pretensje do prezesa Za-
kładu Gospodarki Komunal-
nej Jerzego Szyndlera, że ten 
kupuje paliwo od firmy, której 
prezesem zarządu jest Ro-
man Dziekoński (jednocześnie 
przewodniczący rady nadzor-
czej w  ZGK - przyp. red.). 
Z tym, że pan Szyndler wysłał 
zapytanie o  cenę do pięciu 
firm. W  przeciwieństwie do 
pana Dudkowskiego, który 
w 2011 roku nie zastosował się 
do ustawy o prawie zamówień 
publicznych i  do organizacji 
technicznej rock-opery wybrał 
firmę, którą rzekomo wskazał 
reżyser. Trudno mi jednak 
uwierzyć, że reżyser z  War-
szawy stwierdził, że firma 
z  Jelcza-Laskowic najlepiej 
zrealizuje jego spektakl...

Kamil Tysa 
ktysa@gazeta.olawa.pl

Szczęśniak celuje w Dudkowskiego. 
Były nieprawidłowości i uchybienia

Oława 
Na cyplu 

4 czerwca odbywał się  
VI Festiwal na Odrze „Piana 
Bosmana 2016”. Mimo 
pięknej pogody,  
nie było tłumów

- W tym roku Piana Bos-
mana to festiwal rodzinny, na-
stawiony na rodzinną rozryw-
kę przy rzece - mówił podczas 
otwarcia imprezy burmistrz 
Oławy Tomasz Frischmann. 
- Chcemy pokazać uczestni-
kom, że rzeka przepływa i jest 
bezpieczna. Możemy korzystać 
z  jej walorów rekreacyjnych 
i  turystycznych oraz z  wody. 
Jeżeli chodzi o Odrę, to przy-
gotowujemy wspólnie z gminą 
Oława duży program ścieżek 
turystycznych, które będą za-
haczały o Bystrzycę, Ryczyn, 
Lubszę, a  także wyjdziemy 
w kierunku Brzegu i Siechnic. 

Już w przyszłym roku będzie 
możliwość korzystania z uro-
ków przyrody „Natura 2000”.

Do konkursu Piracki Ko-
cioł zgłosiły się dwa zespo-
ły - „Aktywni Oławianie” 
i  „Marcinkowice”. Zwycię-
stwo przyznano obu druży-
nom i  podzielono główną 
nagrodę - bon na 300 zł oraz 

drobne upominki. Potrawy 
z  obu pirackich kociołków 
okazały się tak pyszne, że 
zniknęły w ciągu pięciu minut. 

- Zrobiliśmy ostre leczo 
mięsne - mówi Karol Mendo-
cha z „Aktywnych Oławian”. 

W  zawodach Smoczych 
Łodzi startowało osiem dru-
żyn. W eliminacjach, na pod-

stawie których rozegrano 
finał, najlepszy czas uzyskała 
Ścinawa Polska, wyprzedza-
jąc Synów Centaurów i Biega-
czy, a na kolejnych miejscach 
uplasowali się: Kompozyty 
Jelcz, Gminna Drużyna Bon-

da, Koguty, Czeska Trzebowa 
i Aktywni Oławianie. W finale 
Ścinawa Polska pokonała 
Synów Centaurów, zdoby-
wając puchar wojewody, a w 
nagrodę otrzymali keg piwa 
od browaru „Probus”.

Patronat honorowy nad 
festiwalem objęli marszałek 
województwa dolnośląskiego 
Cezary Przybylski i wojewoda 
dolnośląski Paweł Hreniak.

Tekst i fot.: 
Anna Karpińska 

akarpinska@gazeta.olawa.pl

Przepyszne pirackie kociołki i zwycięska Ścinawa Polska

Drużyna Aktywni Oławianie przy swoim kociołku
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Laureaci wyścigu Smoczych Łodzi wraz z organizatorami

Jo
an

na
 S

zu
lż

yk



15www.gazeta.olawa.pl23/2016 

WIELKIE
OTWARCIE

OŁAWA
ul. Kilińskiego 1
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Oława 
Może być twoja! 

Do Międzynarodowego 
Zlotu Pojazdów Zabytko-
wych zostały prawie dwa 
tygodnie, ale już można 
kupować losy na niezwy-
kłą loterię. Do wygrania 
pięknie odrestaurowana 
syrenka 105 z lat siedem-
dziesiątych, ale nie tylko...

Ta impreza zawsze przy-
ciągała tłumy. Podobnie za-
powiada się i  tym razem.  
V Zlot Pojazdów Zabytkowych 
to nie tylko perełki motory-
zacji, będzie również szansa 
na zdobycie cennych nagród. 
Kupując los za 10 złotych, 
możesz wygrać odrestauro-
wanego fiata 126p, motocykl 
ogar, zabytkowy rower, go-
dzinny przelot helikopterem 
nad Wrocławiem, bilet do 
teatru, bilety na koncert Da-
vida Gilmoura, wycieczkę 
do Pragi, kartę podarunkową 
do Travelplanet.pl i  pralkę 
Electrolux. Najcenniejszą na-
groda jest syrena 105, która 
profesjonalnie odnowiona 
warta jest nawet kilkadziesiąt 
tysięcy złotych. Renowacją 
auta z  1979 roku zajęli się 
jedni z najlepszych w Polsce. 
Pasjonaci z Old School Squad 
od kilku miesięcy starają się, 
żeby to było niepowtarzalne 
dzieło. Kilka osób włożyło 
w  to masę serca, cierpliwo-
ści i  godzin ciężkiej pracy.  
- Tutaj liczą się detale, chce-
my, aby wszystko było ideal-
ne - mówi Mariusz Pogoda, 
koordynator działań. - Syrenki 

nigdy nie były dopasowane, 
dlatego to było normalne, że 
gdy zdobywaliśmy brakujący 
element z  innej syreny, on po 
prostu nie do końca pasował 
i między innymi dlatego prace 
się przedłużały. Renowacja 
tego samochodu to bardzo 
czasochłonne i żmudne zajęcie. 
Chcemy, żeby to było funk-
cjonalne auto. To nie ma być 
pomnik, to ma jeździć na co 
dzień! Staraliśmy się wyelimi-
nować wady, bo wiemy, że sy-
renki je miały. Tę nazwaliśmy 
królową szos, chociaż w daw-
nych czasach była nazywana 
królową poboczy.

Pogoda podkreśla, że sporo 
nerwów kosztowały ich pa-
tenty poprzednich właścicieli 
samochodu, ale... i z tym sobie 
już poradzili. Zapewnia, że 
teraz ten samochód jest w lep-
szym stanie niż po opuszczeniu 
fabryki. Pachnie nowością, 
ma wyremontowany silnik, 

nową tapicerkę i  wiele in-
nych elementów. Najprościej 
mówiąc - rozebrano go do 
ostatniej śrubki i  naprawiono 
wszystko, co tego wymagało. 
Nowy właściciel nie musi 
się obawiać również o  rdzę, 
która kiedyś zjadała te auta. 
Wykonano konserwację pod-
wozia i uszczelniono miejsca, 
w  których zbierała się woda. 
Jest jeszcze dodatkowy bonus. 
Mariusz kupił nowy bagażnik 
dachowy z  lat siedemdziesią-
tych. - Stylowy i w świetnym 
stanie - dodaje Pogoda. - Dziś 
bardzo ciężko dostać coś ta-
kiego. Nam się udało i  chcę 
go zamontować razem z  wa-
lizką z lat 70. W środku będzie 
niespodzianka. Dla takich 
motoryzacyjnych wariatów, jak 
my, to extra gadżet. 

Prace nad główną nagrodą 
w loterii nieco się przedłużyły. 
Wygląda na to, że syrenka bar-
dzo polubiła chłopaków z Old 

School Squad, bo tuż przy 
samym końcu prac pokazała, 
że ma ochotę zostać z  nimi 
jeszcze trochę... Wystąpił pro-
blem z pompą wody i specja-
liści musieli się z tym uporać, 
a wiadomo, że z częściami do 
zabytkowych aut nie jest łatwo. 
Ale udało się wygrać z prze-
ciwnościami. - Syrenka dała 
nam nieźle popalić, to była 
trudna i  wymagając miłość - 
śmieje się Pogoda. - Teraz już 
została tylko kosmetyka. Wła-
śnie poleruję auto i  prawdo-
podobnie tydzień przed zlotem 
będzie już w Oławie.

Te kilka dni przed imprezą 
chcą wykorzystać organizato-
rzy. Planują jeździć po mie-
ście, pokazywać królową szos 
i sprzedawać z niej losy. - To 
będą mobilne punkty, chcemy 
dotrzeć do różnych rejonów 
Oławy - mówi Magdalena 
Gąsiorowska, kierowniczka 
zlotu. - Każdy będzie mógł po-

dejść, zobaczyć syrenkę z bli-
ska i kupić los na loterię. Warto 
nabyć go wcześniej, gdyż na 
pewno podczas zlotu trzeba 
będzie stać w  dużej kolejce. 
Zachęcamy mieszkańców do 
odwiedzania miejsc, w których 
już teraz można nabyć kupon 
i spokojnie go wypełnić (lista 
tych miejsc w ramce obok).

Uwaga! Jeżeli chcesz wy-
grać syrenkę, obowiązkowo 
musisz być na zlocie. Nagrody 
będą losowane 19 czerwca 
o  godzinie 17.00. Jeśli wy-
losują właśnie twój kupon, 
a Ciebie nie będzie pod sceną 
na Miasteczku, nagroda prze-
padnie! Regulamin loterii jest 
dostępny na stronie www.

zabytkowe.com.pl. Dochód 
będzie w całości przekazany na 
cele charytatywne. Pieniądze 
otrzymają potrzebujący z na-
szego powiatu. Wydrukowano 
10 tysięcy losów!

Podczas zlotu będzie moż-
na zobaczyć 1500 cudów mo-
toryzacji. Atmosferę podkręci 
prowadzący - Patryk Mikiciuk, 
dziennikarz TVN Turbo, ko-
lekcjoner aut zabytkowych, 
do szaleństwa zakochany 
w  motoryzacji. Szczegółowy 
program zlotu opublikujemy 
za tydzień!

Agnieszka Herba 
powiatowa@gmail.com

Zmienili królową poboczy w królową szos!

Kolor królowej szos już nie jest tajemnicą. Ten samochód ma stać się częścią historii miasta. 
Organizatorzy wierzą, że nowym właścicielem będzie ktoś z naszego powiatu. Chcesz jeździć tą 
perełką? Kup los za jedyne 10 złotych i daj szansę szczęściu
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Tu wszystko jest jak nowe. To już ostatnie prace, montaż foteli, polerka lakieru i syrenka przyjedzie 
do Oławy
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Punkty, gdzie możesz kupić los na loterię, są w kilku miejscach w Oławie. Warto nabyć kupon 
wcześniej, żeby podczas zlotu nie stać w kolejce. Daria już wrzuciła swój los. Wypełniał go tato, ale 
to ręka córki ma przynieść szczęście
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Wydrukowano 10 tysięcy losów. Dochód ze sprzedaży w całości 
przeznaczony będzie na cele charytatywne

Studio Reklamy Wena w Oławie, ul. Kutrowskiego 54
dobreoleje.pl, ul. Opolska 7
Browar „Probus”, ul. Młyńska 16
Acana Polska w Jelczu-Laskowicach, ul. Kasztanowa 9
Centrum Sztuki w Oławie, ul. Młyńska 3
Biblioteka Miejska w Oławie, Rynek 1
Fundacja Krok po Kroku, ul. 3 Maja 2a
Parafialny Zespół Caritas w Marcinkowicach, ul. Szkolna 5
Stowarzyszenie Pomocy Dzieciom Tęcza w Oławie, ul. 
Iwaszkiewicza 11
Centrum Odnowy Biologicznej Wellness w Oławie, ul. Sien-
kiewicza 8
KEBE Konsorcjum w Oławie, ul. 3 Maja 18c
Wrocławskie Hospicjum dla Dzieci, ul. Jedności Narodowej 47-49a
Termy Jakuba w Oławie 1 Maja 33a
Sklep rybny  w Oławie na ul. Brzeskiej 14

”Gdzie można kupić losy?
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Oława 
Rywalizacja 

Rzut piłką lekarską, strze-
lectwo sportowe i nordic 
walking - to dyscypliny  
III Wojewódzkiego Trójboju 
Sportowego - zawodów, 
organizowanych przez 
oławski Zespół Szkół Spe-
cjalnych, które odbyły się  
7 czerwca na miasteczku

Wzięli w  nich udział 
uczniowie z  Oławy, Oleśni-
cy, Brzegu, Dzierżoniowa, 

Wrocławia i Kątów Wrocław-
skich, ze szkół specjalnych 
i  ośrodków szkolno-wycho-
wawczych. 

Organizatorem był Ze-
spół  Szkół  Specjalnych 
w  Oławie. Nad całością 
czuwały nauczycielki Kazi-
miera Jasińska i  Marzenna 
Bobowska.W prowadzeniu 
zawodów pomagali człon-
kowie oławskiego LOK-u.  
Klasyfikację drużynową wy-
grał zespół z  Oławy, przed 
uczniami z  ośrodków we 
Wrocławiu i  Brzegu. Oław-
scy uczniowie nie mieli sobie 
równych także w klasyfikacji 
indywidualnej. W grupie mło-
dziczek zwyciężyła Karolina 

Osica (II miejsce Marcelina 
Czart z Oławy, III - Leokadia 
Pośpiech z  SOSW w  Dzier-
żoniowie), a młodzików - To-
masz Kania ( II i III miejsce 
- Michał Kwiatkowski i Alan 
Drelichowski z SOSW nr 11 
we Wrocławiu).

W grupie juniorek zwycię-
żyła Andżelika Wilińska, wy-
przedzając szkolne koleżanki 
Patrycję Woroszczak i  Ka-
tarzynę Kapler. W  kategorii 
juniorów zwyciężył Mariusz 
Znojek (II miejsce Andrzej 
Osica z  ZSS w  Oławie, III 
- Krzysztof Soboń z  SOSW 
w Oleśnicy).

(MON) 
fot. Monika Gałuszka-Sucharska

Trzy dyscypliny na Miasteczku

Rzut piłką lekarską

Przed startem

Organizatorzy i goście

Jelcz-Laskowice 
Koncert 

19 czerwca o g.19 w sali 
kameralnej Centrum Sportu 
i Rekreacji będziemy gościć 
ukraiński zespół dziecięco-
-młodzieżowy „Marzenie” 
z Kamionki Buzkiej

Zespół prowadzi Zorjana 
Sikorska - dyrektor Młodzie-
żowego Domu Kultury w Ka-
mionce Buzkiej - to 35 km na 
północ od Lwowa. Młodzi 
artyści przygotowali różne 
tańce, m.in. krakowiaka, 
poloneza i  polkę lwowską. 

Oprócz polskiego repertuaru 
zaprezentują swój regional-
ny program. Barwne stroje 
wykonawców uszyli rodzice. 
Według wstępnych informa-
cji do J-L przyjedzie 27 osób 
z „Marzenia” (w tym kadra). 
Zespół jest zaproszony na 
Dzień Lwowa i  Festiwal 
Kultury Kresowej we Wro-
cławiu, organizowany przez 
Towarzystwo Miłośników 
Lwowa i  Kresów Południo-
wo Wschodnich, oddział 
Wrocławski. Korzystając 
z okazji, że zespół będzie tak 
blisko, wstąpi do Centrum 
Kultury. 

Inic ja torem koncer tu 
w  Jelczu-Laskowicach jest 
Bolesław Lang - animator kul-
tury, gospodarz wrocławskiego 
„Saloniku Trzech Muz”. Jest 
bardzo zaangażowany w dzia-
łalność polsko-ukraińską. Or-
ganizuje wycieczki na Ukrainę, 
a także wraz z młodzieżą od 7 
lat remontuje cmentarze (hi-
storyczny w  mieście i  drugi, 
komunalny, za miastem - cały 
pas mogił polskich od XVIII 
wieku do 1939 r.). Od 5 lat 
prowadzi także Szkółkę Ję-
zyka Polskiego podczas akcji 
„Mogiłę Pradziada Ocal od 
Zapomnienia”.            (ck)

„Marzenie” w J-L

R
EKLA




M
A

R
EKLA




M
A



19www.gazeta.olawa.pl23/2016

R
E

K
LA

M
A



20 www.gazeta.olawa.pl 23/2016

POWIAT 
Na Kresy 

Drugiego lipca po raz siódmy 
ruszy dolnośląska akcja 
ratowania polskich cmentarzy 
niszczejących za wschodnią 
granicą - „Mogiłę pradziada 
ocal od zapomnienia”

  Wezmą w  niej udział 
również uczniowie powiatu 
oławskiego: czwarty raz na 
Podole pojadą gimnazjaliści 
z  ZS w  Bystrzycy, drugi - 
z Gimnazjum nr 2 w Oławie, 
a po raz pierwszy do ukraiń-
skiej przygody przygotowują 
się uczniowie i  opiekuno-
wie z oławskiego Gimnazjum 
nr 1. Do sfinansowania tego 
przedsięwzięcia zapraszane 

są instytucje, firmy oraz osoby 
prywatne, np. w czasie kwest 
na cmentarzach i w kościołach, 
poprzez zbiórki „symbolicz-
nych złotówek” w  dolnoślą-
skich szkołach, sprzedaż „Ka-
lendarzy Kresowych”, udział 
w „Biegu Kresowym”.

Nasza praca na cmenta-
rzach polega na oczyszczaniu 
pomników, malowaniu cza-
sem już trudnych do odczyta-
nia napisów, karczowaniu za-
rośli, koszeniu traw, stawianiu 
przewróconych pomników. 
W tym roku, oprócz cmenta-
rzy w Uszni i Złoczowie, swo-
ją opieką obejmiemy polski 
cmentarz w  Rumnie. Każdy 
odnowiony pomnik opisu-

jemy i  fotografujemy, a  po 
powrocie do domu te dane 
trzeba jeszcze wprowadzić do 
komputera.

Wyjazdy młodzieży na 
Kresy to wyjątkowa dla niej 
lekcja patriotyzmu, powód, 
a czasem okazja do poznania 
historii swoich rodzin, historii 
swojego narodu, sposobność 
do odkrywania innych kultur, 
poznania ciekawych ludzi 
i miejsc.

Małgorzata Wawrzeń

PS
Organizatorzy nie przewi-

dują naboru uczestników poza 
wymienionymi  gimnazjami.

Pojadą na Ukrainę

Tak było w zeszłym roku podczas karczowania zarośli na cmentarzu w Uszni
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Punktualnie o godz. 12.00 
w  jednej z  sal konferencyj-
nych CSiR prezes Krzysztof 
Konopka powitał zaproszo-
nych gości. Wśród nich nie 
mogło zabraknąć burmistrza 
Bogdana Szczęśniaka, który 
wręczył prezesowi list gratu-
lacyjny. - Naszym wspólnym 
celem jest, by Centrum Sportu 
i  Rekreacji jak najczęściej 
było gospodarzem międzyna-
rodowych zmagań - podkre-
ślił. - Obiekt może być bazą 
szkoleniową dla sportowców 
z  całego kraju i  umożliwiać 
większą aktywność fizyczną 
naszych mieszkańców. 

W imieniu Rady Miejskiej 
ciepłe słowa w kierunku kadry 
zarządzającej halą przekazała 
przewodnicząca Beata Bejda: 
- Mieszkam niedaleko i widzę, 
jakie tłumy przychodzą do 
tego miejsca. Są to dzieci, 

młodzież, dorośli i osoby star-
sze. Gratuluję, że potrafiliście 
do siebie przyciągnąć społecz-
ność! Oby tak dalej. 

Pierwsze koty za płoty

CSiR swoją działalność 
rozpoczęło dokładnie rok 
temu. O  ile w  pierwszych, 
wakacyjnych miesiącach trud-
no było mówić o całej gamie 
rozrywek oferowanych przez 
Centrum, to z  miesiąca na 
miesiąc wszystko się zmie-
niało. Mimo konieczności 
zakupu nowego sprzętu (ten 
zapewniony przez wykonaw-
cę był słabej jakości - przyp.
red.), otwarto siłownię. Szyb-
ko zaczęła też funkcjonować 
wypożyczalnia rowerów. Po 

wakacjach sformalizowano 
powstanie nowych klubów 
- „Volleya” i  „Orła” - które 
odpowiednio występowały 
w  trzeciej lidze siatkarskiej 
i pierwszej futsalowej. 

Obiektem zainteresował 
się znany siatkarz Łukasz Ka-
dziewicz, który wraz z Pawłem 
Siezieniewskim i Maciejem Sie-
zieniewskim otworzył oddział 
swojej akademii. W pierwszym 
roku zorganizowano między-
narodowy turniej „Futsal Ma-
sters”. Oprócz tego regularnie 
odbywały się siatkarskie po-
tyczki dzieci i dorosłych. 

To miejsce oblegane przez 
szkoły, które prowadzą w nim 
lekcje wychowania fizycz-
nego. Hala z  prawdziwego 
zdarzenia przydaje się szcze-
gólnie klasom sportowym 

z  Publicznego Gimnazjum 
nr 1. Było też kilka imprez 
kulturalnych z  darmowym 
kabaretem „Łowcy. B” na 
czele. Komicy do tego stopnia 
zainteresowali jelczańsko-la-
skowicką publiczność, że nie 
wszystkim udało się dostać do 
zapełnionej hali. 

Przed pracownikami 
CSiR kolejne wyzwania. 
Już niebawem druga edy-
cja turnieju Futsal Masters. 
W  październiku odbędzie 
się puchar świata w  tańcach 
latynoamerykańskich. Głów-
nym wydarzeniem 2017 roku 
będzie The World Games. 
W  ramach igrzysk sportów 
nieolimpijskich, w Jelczu-La-
skowicach zostaną zorganizo-
wane zawody na ergometrze 
wioślarskim. 

Dzień rozgrywek 

Urodzinowa gala w Cen-
trum Sportu i  Rekreacji nie 
mogła się odbyć bez... sportu 
i  rekreacji. Po publicznych 
wystąpieniach, goście prze-
szli na główną płytę obiektu. 
A tam działo się do wieczora. 
Najpierw trening otwarty 
zaprezentowali podopieczni 
Akademii Siatkówki, potem 
młode futsalowe „Orzełki”. 
Były też pokazy taneczne, 
karate oraz mecz unihokeja. 
Na przeciw siebie stanęły też 
gwiazdy jelczańsko-lasko-
wickiej i oławskiej siatkówki. 
Wieczorem „Orzeł” rozegrał 
sparing z czeską drużyną Ga-
maspol Jesenik. 

O urodzinowych roz-
grywkach więcej na gazeto-
wych stronach sportowych.

 
Kamil Tysa 

ktysa@gazeta.olawa.pl

To dopiero początek

Burmistrz Bogdan Szczęśniak otrzymał od Pawła Siezieniewskiego koszulkę ze swoim nazwiskiem. 
Taką samą z numerem dwa przekazano wiceburmistrzowi Markowi Szponarowi. Siezieniewski nie 
ukrywał, że chciałby, by w Jelczu-Laskowicach powstał drugi oddział akademii

Dzieci z akademii siatkówki pokazały, że sportem można się 
świetnie bawić

W futsalu technika to 
podstawa. Wśród „Orzełków” 
nie brakuje utalentowanych 
zawodników

Oława 
Już rok! 

Podziękowania, prezen-
ty i plany na przyszłość. 
Centrum Sportu i Rekre-
acji 4 czerwca świętowa-
ło pierwsze urodziny
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DOMANIÓW 
Czas na zmiany

- Jaką ma pani wizję 
funkcjonowania domaniow-
skiego GCKiKF?

- Postrzegam GCKiKF 
jako jednostkę nowoczesną 
i otwartą na potrzeby ludzi, 
gdyż jest stworzona dla lo-
kalnej społeczności. Na te-
renie naszej gminy działa 
wiele różnych stowarzyszeń 
i organizacji, a mieszkańcy 
są aktywni społecznie. Zale-
ży mi na współpracy, nasze 
drzwi zawsze będą otwarte. 
Jesteśmy po to, aby słuchać 
ludzi i realizować wspól-
ne działania kulturalne oraz 
sportowe. Planuję zbudować 
strategię rozwoju GCKiKF, 
w oparciu o badanie potrzeb. 
Będę zachęcać mieszkańców 
do uczestnictwa w tym pro-
jekcie, gdyż ich czynny udział 
zapewni nam sukces i pomoże 
zbudować instytucję, która 
da nam wszystkim satysfak-
cję. Misją Centrum musi być 
otwartość na wszystkie grupy 
społeczne oraz kształtowanie 
postaw aktywnego uczest-
nictwa w kulturze. Gminne 
Centrum Kultury i Kultury 
Fizycznej będzie również 
zabiegać o stałą współpracę 
z instytucjami kultury i sportu, 
znajdującymi się na tere-
nie powiatu oławskiego oraz 
z gminami sąsiadującymi. 
Zamierzam docenić nawią-
zane relacje, chociażby np. 
z niemiecką gminą Hagenow 
i je pielęgnować.

- Bardziej skoncentruje 
się Pani na zapraszaniu cie-
kawych osób do Domaniowa 
czy na wyjściu z rodzimymi 
produktami poza gminę?

- Zależy mi, by promować 
lokalnych twórców, artystów 
i sportowców na zewnątrz. Są 
niebywałą dumą gminy. Za-
mierzam wspierać ich działal-
ność i stwarzać warunki roz-
woju. Jednocześnie chciała-
bym, by oferta kulturalna była 
stale wzbogacana. A zatem 
swoje działania ukierunkuję 
na organizację przedsięwzięć, 
które będą przyciągały uwagę 
„szerszej” publiczności.

- Co dalej z obiektem 
GCKiKF? 

- Za jeden z  priorytetów 
stawiam odświeżenie wnętrza 
obecnej siedziby Centrum. 
Oczywiście w ramach możli-
wości fi nansowych i rozsąd-
nego wydatkowania fundu-
szy. Zależy mi, by poprawić 
wizerunek instytucji, komfort 
pracowników i osób tam prze-
bywających. Istotnym jest, że 
wójt wraz z pracownikami 
Urzędu Gminy pozyskał dota-
cję i niebawem rozpoczniemy 
budowę nowego obiektu, do 
którego zostanie przeniesiona 
gminna biblioteka oraz siedzi-
ba GCKiKF. Już rozpoczęto 
prace projektowe.

- Kiedy zostanie otwarte 
nowe centrum?

- Jak nie będzie jakichś 
nadzwyczajnych problemów, 
to jesienią 2018 roku.

- A będzie jakiś parking 
przewidziany? Czasami są 
spore problemy z parko-
waniem, zwłaszcza przed 
sesjami i wtedy łatwo o spóź-
nienie...

- Niewątpliwie przy no-
wym budynku będzie odpo-
wiednio zagospodarowana 
przestrzeń, wraz z drogami 
dojazdowymi i parkingiem. 
Natomiast jeżeli pyta pani 
o parking przy obecnej sie-
dzibie GCKiKF, to do tej pory 
nie dotarły do mnie sygnały, 
związane z brakiem miejsca 
na zaparkowanie samochodu. 
Ale jeśli jest tak, jak pani 
mówi, to będziemy szukać 
rozwiązania tego problemu. 

- A jak sobie pani pora-
dzi ze sportem, bo GCKiKF 
to nie tylko sama kultura... 

- Mam uprawnienia in-
struktora metody „Pilates 
- praca na matach” (I i II stop-
nia), „Pilates Senior”, „Zdro-
wy kręgosłup” oraz certyfi kat 
trenera personalnego, ze spe-
cjalizacją CTB „Core Stabi-
lity”. Jestem osobą aktywną 
fi zycznie i preferuję zdrowy 
tryb życia. Chciałabym, by 
ofertę Centrum wzbogaciły 

zajęcia ruchowe dla różnych 
grup wiekowych.

- A czy przewiduje pani 
jakąś nową formę współ-
pracy z klubem ciężarowym 
z Wierzbna?

- Klub ten z pewnością 
jest dumą gminy. Sukcesy 
zawodników na skalę krajową 
i międzynarodową są nieby-
wałą wartością, którą należy 
wspierać. Zdążyłam już o tym 
krótko porozmawiać z jed-
nym z trenerów LKS Polwica 
Wierzbno. Jesteśmy otwarci 
na wszelką współpracę. 

- Czy nie boi się pani 
różnych negatywnych opinii, 
a nawet oskarżeń, z powodu 
tego, że jest córką przewodni-
czącego Rady Gminy Doma-
niów - Zdzisława Żygadły?

- Konkurs był otwarty, 
ogłoszony w Biuletynie In-
formacji Publicznej. Także 
w „Gazecie Powiatowej”, 
a więc tygodniku o bardzo 
dużym zasięgu przekazu in-
formacji, ukazał się artykuł 
o ogłoszonym postępowaniu 
konkursowym. Swoich sił 
spróbować mógł każdy. Speł-
niłam wszystkie wymagania 
konkursowe. Przedstawiona 
przeze mnie koncepcja funk-
cjonowania Centrum spotka-
ła się z akceptacją komisji 
konkursowej. Dzięki temu 
zostałam dyrektorem GCKiKF 
w Domaniowie. Mam silną 
potrzebę działania, ogromne 
chęci do pracy oraz entuzjazm. 
Znam potrzeby mieszkańców 
i wiem jakich zmian potrzeba 
w działalności GCKiKF. Wie-
rzę w ludzi, a tym wszystkim, 
którzy mają wątpliwości, co 
do mojej osoby, swoją ciężką 
pracą i efektami udowodnię, 
że jestem odpowiednią osobą 
do pełnienia tej funkcji.

- Dlaczego pani kaden-
cja ma trwać aż 7 lat? Nie 
znalazłam nic na ten temat 
w statucie centrum...

- Wynika to z ustawy z 25 
października 1991 o organizo-

waniu i prowadzeniu działal-
ności kulturalnej. Jest w niej 
zapis o czasie trwania kadencji 
dyrektora instytucji kultury.

- Co robiła pani wcze-
śniej w życiu zawodowym? 
Miała pani jakąś styczność 
z kulturą?

- Mam wyższe wykształ-
cenie w kierunku zarządza-
nie. Ukończyłam też studia 
podyplomowe w zakresie 
pozyskiwania funduszy unij-
nych dla obszarów wiejskich. 
Pracowałam głównie w insty-
tucjach fi nansowych, m. in. 
w bankach. Prowadziłam tak-
że działalność gospodarczą. 
Byłam i jestem aktywna spo-
łecznie. Wielokrotnie wspiera-
łam mamę w działalności Koła 
Gospodyń Wiejskich w Pi-
skorzowie. Należę także do 
Stowarzyszenia Honorowych 
Dawców Krwi w Oławie. 
Dwukrotnie organizowaliśmy 
akcje krwiodawstwa na tere-
nie gminy Domaniów. 

- Czy będzie pani w sta-
nie pogodzić bycie mamą 
i żoną z pełnieniem funkcji 
dyrektora centrum? Wiele 
imprez odbywa się w week-
endy albo popołudniami... 

- Mam trzy córki, więc 
obowiązków rodzinnych rze-
czywiście mi nie brakuje. 
Chciałabym jednak zaprze-
czyć stereotypowi, że rodzina 
jest przeszkodą, by odnosić 
sukcesy w pracy zawodowej. 
Uważam, że jest to kwestia 
właściwej organizacji działań 
zawodowych i życia prywat-
nego. Dzięki wsparciu ze 
strony bliskich dotychczas 
skutecznie łączyłam te dwie 
sfery. 

- W obecnej konfi gura-
cji personalnej, jaka jest 
w gminie Domaniów, może 
powstać pytanie, czy nie za-
niknie właściwa i skuteczna 
kontrola nad Centrum? 

- Zgodnie ze statutem 
GCKiKF nadzór nad tą insty-
tucją sprawuje wójt.

-  Tak, ale wójt jest 
w pewnym stopniu zależny 
od Rady Gminy, która ma 
określone narzędzia, który-
mi może wpływać na jego 
działanie. Sporo prerogatyw 
ma też w ręku przewodni-
czący rady...

- Działalność kulturalna 
nie jest działalnością poli-
tyczną. Nie będę teoretyzować 
i zgadywać, kto na kogo może 
mieć wpływ. Mam ogromną 
dozę optymizmu w sobie. 
Wszyscy kierujemy się do-
brem gminy.

- Ale w obecnym ukła-
dzie, jaki jest w domaniow-
skim samorządzie, więk-
szościowa grupa radnych 
decyduje o wszystkim bez 
wsłuchania się w głos opo-
zycji, a czasami może warto 
by było to zrobić?!

- Pytanie w ten sposób 
sformułowane narzuca czytel-
nikowi odpowiedź. Uważam, 
że zarówno ja, jako dyrektor 
instytucji kultury, jak i pani, 
będąca przedstawicielem 
opiniotwórczej, niezależnej 
prasy, powinnyśmy być nieza-
leżne od sytuacji politycznej, 
panującej w gminie i dalekie 
od prób wpływania na sposób 
jej postrzegania przez innych.

- Przewiduje pani budo-
wę nowej lub modernizację 
obecnej infrastruktury spor-
towej?

- Dyrektor Gminnego 
Centrum Kultury i Kultury 

Fizycznej operuje środkami 
w ramach dotacji udzielo-
nej przez Urząd Gminy. Sta-
nowisko objęłam kilka dni 
temu. Muszę zatem operować 
środkami, które zostały już 
przyznane zgodnie z planem 
finansowym. Kluczowe dla 
mnie jest poznanie potrzeb 
mieszkańców w tym zakresie. 
Za wcześnie, by mówić o ta-
kich inwestycjach. 

- A czy GCKiKF doczeka 
się swojej strony interne-
towej?

- Obecność w mediach 
była jednym z najważniej-
szych zagadnień mojej kon-
cepcji funkcjonowania Cen-
trum. Niebawem rozpocz-
niemy pracę nad tworzeniem 
strony internetowej. Ponadto 
bardzo brakuje mi obecności 
instytucji na Facebooku, który 
w dzisiejszych czasach jest 
ważnym narzędziem promo-
cji. Zależy mi na tym, aby 
także „Gazeta Powiatowa” 
stała się naszym partnerem. 

- Od czego planuje pani 
rozpocząć swoje dyrektoro-
wanie?

- Zamierzam zapoznać 
się z zasadami pracy, panu-
jącymi w instytucji oraz po-
znać wszystkich pracowników 
i współpracowników. Przed 
nami organizacja półkolonii, 
a później gminnych dożynek, 
na które już dzisiaj państwa 
zapraszam 27 i 28 sierpnia do 
Wierzbna.

Mam w sobie dużo optymizmu!

Nowa dyrektor domaniowskiego GCKiKF
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OŁAWA 
Bulwar i nie tylko 

Wydział Promocji UM zapra-
sza mieszkańców na kolejny 
bezpłatny spacer po mieście 
z przewodnikiem

  
  W sobotę 11 czerwca 

o godz. 11.00 uczestnicy wy-

ruszą na spacer ze skweru przy 
skrzyżowaniu ulic Chrobrego 
i Rybackiej (koło mostu na 
Odrze). Celem zwiedzania bę-
dzie tym razem Przedmieście 
Odrzańskie. Spacerowicze zo-
baczą i poznają m.in. historię 
dawnej strefy przemysłowej 
przy ulicy Rybackiej, w tym 
dzieje wytwórni klejów i kafl i 

ceramicznych. Zwiedzą także 
tereny sportowo-rekreacyjne 
(stadion OCKF), dawne koszary 
i stajnie przy ulicy Młyńskiej i 3 
Maja oraz stary cmentarz przy 
ulicy Zwierzynieckiej i kośció-
łek św. Józefa przy ul. księdza 
Janowskiego.

(KAT)

Wędrówka nad Odrą
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Z Magdaleną Wiżgałą, nowym dyrektorem Gminnego Centrum 
Kultury i Kultury Fizycznej w Domaniowie, 
rozmawia Anna Karpińska
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OŁAWA 
Ambitni seniorzy 

W sali konferencyjnej 
Ośrodka Kultury 30 maja 
odbyło się zakończenie 
kolejnego roku akade-
mickiego Oławskiego 
Uniwersytetu Trzeciego 
Wieku

Dyrektor Centrum Sztu-
ki Anna Ślipko powitała 
gości, wśród których byli 
m.in.: wiceburmistrzowie 
Oławy Małgorzata Pasier-
bowicz i Andrzej Mikoda, 
sekretarz powiatu Dorota 
Swadek-Schneider i zastępca 
komendanta Straży Miejskiej 
Piotr Gawerski. Następnie 
dziękowano instruktorom 
i nauczycielom za prowadze-

nie zajęć na OUTW. Potem 
śpiewał chór „Amici del Can-
to” pod batutą dyrygent Beaty 
Netzel-Kęstowicz. W repertu-
arze znalazła się nawet pieśń 
żołnierska, a chór zaprosił 
publiczność do wspólnego 
śpiewania. Z kolei Eugeniusz 

Chorostecki prezentował swo-
je wiersze i fraszki. Później 
były występy grupy tanecznej 
pod opieką Mirosławy Cydzik 
ze Szkoły Tańca Athina oraz 
grupy wokalnej pod kierun-
kiem Kamili Bakalarczyk-
-Kruk. Rok akademicki za-

kończył Klub Poetów OUTW 
razem z Bożeną Potoczny. 

- To był piękny rok - pod-
kreśliła Dorota Swadek-
-Schneider. - Dzięki spotka-
niom w różnych grupach mo-
żecie państwo odkrywać nowe 
talenty i rozwijać swoje pasje, 

na które być może wcześniej 
nie było czasu. 

- Piszę wiersze co najmniej 
50 lat - stwierdził Eugeniusz 
Chorostecki. - Pisałem dla 
przyjaciół, dla dzieci, dla wnu-
ków, dla słuchaczy OUTW, 
a w latach sześćdziesiątych 

na Dni Oławy. Piszę nawet 
wierszowane bajki. To jest 
moje hobby. Cokolwiek mnie 
zaciekawi, to zaraz chciałbym 
to przemienić w wiersz lub 
fraszkę. Od dwóch lat intere-
suję się polskimi przysłowia-
mi, na ich podstawie piszę 
fraszki i wiersze. Do tej pory 
napisałem około 30.

(ANKA)

Kolejny rok nauki za nimi

Klub Poetów pod opieką Bożeny Potoczny (pierwsza z lewej)

Eugeniusz Chorostecki 
prezentował swoje wiersze

„Co się stało z naszą 
klasą...?” - tak śpiewał 
niegdyś Jacek Kaczmarski. 
My już wiemy, co się stało, 
bowiem 20 maja odbyło się 
spotkanie klasy Technikum 
Mechanicznego, rocznik 
1987-1991 z Jelcza-
Laskowic. Nie widzieliśmy 
się od 25 lat - to było nasze 
pierwsze spotkanie od 
czasu matury. Gościła nas 
restauracja Kulinarna 
Enklawa

Inicjatorami i gospodarza-
mi byli Ireneusz Dobek i To-
masz Moczker. Trzeba przy-
znać, że panowie (chciałoby 
się powiedzieć „chłopaki”), 
przygotowali się w każdym 
calu. Udało im się skontak-
tować prawie ze wszystki-
mi. Choć nie wszyscy mogli 
przybyć, to jednak zebrało 
się grono 17 osób. Spotkanie 
uświetnił swoją obecnością 
nasz wychowawca - prof. 
Józef Skotnicki. Jak zawsze 
elegancki, mimo przebytych 
chorób, w dobrej kondycji 
i przygotowany, przywitał 
nas sentencją Juliana Tuwi-
ma: „Szkoło, szkoło, gdy cię 
wspominam, tęsknota w serce 
się wgryza, oczy mam pełne 
łez - Galia est omnia divisa 

in partes tres”. Pan Skotnicki 
wyraził radość ze spotkania 
i, jak na matematyka z wie-
loletnim doświadczeniem 
przystało, wspomniał też, iż 
„w ujęciu matematycznym 
przyjaźń podwaja radość i o 
połowę zmniejsza cierpienie.” 

I faktycznie czuliśmy wielką 
radość z tego spotkania po 
latach. Na początku chwilą 
ciszy upamiętniliśmy pamięć 
zmarłych profesorów i kolegi 
Zbyszka. Trochę jak w szkole 
sprawdzono listę obecności 
i przy tej okazji każdy mógł 

powiedzieć parę słów o sobie. 
Choć wszyscy kończyliśmy 
tę samą szkołę: Technikum 
Mechaniczne o profilu ob-
róbka-skrawaniem, to okazało 
się, że zajmujemy się różnymi 
profesjami. Są wśród nas 
inżynierowie, konstruktorzy, 

ale również restauratorzy, po-
licjant, prawnik, koordynator 
kultury czy polonistka. Tak, 
bowiem w tej klasie, wśród 
27 chłopaków była też jed-
na dziewczyna, która dzięki 
wspaniałemu poloniście - 
profesorowi Krzysztofowi 

Chalasiewiczowi - odkryła 
literaturę jaką swoją pasję. 

Trzeba przyznać, że choć 
nie widzieliśmy się ćwierć 
wieku, to wystarczyło kilka 
zdjęć z klasowej kroniki, 
by wrócił do nas duch lat 
nastoletnich, kiedy każdy 
miał jakieś przezwisko, kiedy 
jeździło się na wykopki, wy-
cieczki, przygotowywało ape-
le... Wspomnienia pozwoliły 
nam odkryć, że mimo upływu 
lat, zmian w urodzie, różnych 
zawodów i życiowych losów, 
potrafi my ze sobą rozmawiać 
jak dawniej. Wróciły dawne 
żarty i dobre relacje. Czas 
upłynął tak szybko, że nawet 
po zamknięciu restauracji, 
głęboką nocą, ciężko było się 
rozstać.

To było pierwsze nasze 
spotkanie po 25 latach, ale już 
wiemy, że nie ostatnie, bo - jak 
powiedział prof. Skotnicki, 
cytując Mariana Hemara - 
„Każdy ma swoje wspomnie-
nia, każdy ma swoje życie, 
każdy swą własną tęsknotę, 
wyraża rozmaicie”.

AGNIESZKA PĘTAL

My już wiemy, „co się stało z naszą klasą...”

Spotkali się po 25 latach!
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Listy do redakcji

Były też tańce

Chór „Amici del Canto” pod batutą dyrygent Beaty Netzel-Kęstowicz.
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Oława 
Świętowali 

Rozśpiewany, bajkowy 
i słodki. Dzień dziecka 
w oddziale pediatrii 
szpitala powiatowego

Rano ordynator Olga 
Ziółkowska złożyła życzenia 
i  wręczyła dzieciom słodkie 
upominki. Niespodzianek 

było więcej. Szpital odwiedzi-
li goście ze ZWiK-u, a wraz 
z  nimi ZWiKuś. On też nie 
zapomniał o  prezentach. Po-
dobnie jak nauczyciele ze 
Szkoły Specjalnej, którzy 
wraz z  uczniami zabawiali 
pacjentów spektaklem „Żuraw 
i czapla”. 

Ordynator Ziółkowska 
podziękowała wszystkim za 
wspólną zabawę. Ten dzień 
był naprawdę radosny!

(kt)
Kolorowo i radośnie
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Oława 
Pamiętali 

Uczniowie i nauczyciele 
Szkoły Podstawowej  
nr 5 solidarni z osobami 
chorymi na zespół 
Pradera-Williego

30 maja ubrali pomarań-
czowe koszulki i kotyliony. 
Kolor ten stał się symbolem 
choroby, na którą cierpi 
jeden z  uczniów „Piątki” 
- Kacper. Ze względu na 
stan zdrowia aktualnie nie 
może chodzić na lekcję. Nie 
oznacza to jednak, że jego 
rówieśnicy o nim zapomnie-
li. Zrobili wspólne zdjęcie, 
napisali listy i przygotowali 
laurki. To wszystko wysłali 
do kolegi, z  nadzieją, że 
sprawią mu wiele radości. 

Przy okazji dowiedzieli 
się trochę o  samej choro-

bie. Zespół Pradera Williego 
jest bowiem bardzo rzadkim 
schorzeniem, które objawia 
się niskorosłością (niedobór 
hormonu wzrostu) i  niepeł-
nym dojrzewaniem płciowym 
(dziewczęta przeważnie nie 
miesiączkują, a  chłopcy nie 
mają zarostu i nie przechodzą 
mutacji). Chorzy nie mają 
uczucia sytości i  mogą jeść 
bez końca, co w  przypadku 
braku kontroli z  zewnątrz 
prowadzi do monstrualnej 
otyłości. Cierpią też na zabu-
rzenia termoregulacji - potra-
fią dostać wysokiej gorączki 
w  najmniejszej infekcji albo 
zupełnie bezgorączkowo 
przechodzić bardzo poważną 
chorobę.

(kt) Wspólne zdjęcie dla Kacpra. Wysłano je też do Julki - jego koleżanki z Oleśnicy, która również zmaga się z tą chorobą
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Oława 
Wędkarstwo 

Tego lina złowił na 
zwierzynieckiej młynówce. 
Julian Szałapata jest 
członkiem koła nr 16 
Polskiego Związku 
Wędkarskiego

Ryba waży 2,52 kg i mie-
rzy 51 cm. Pokusiła się na 
ziarno pszenicy. Walka trwała 
prawie pół godziny. To naj-
większy lin, jakiego złowił 
w swoim życiu, a okazji było 
sporo. Pierwszy raz wędkę 
trzymał bowiem w 1949 roku. 

Dziś pan Julian ma 78 
lat i  nie zamierza odpuścić 
swojej pasji. Jak sam mówi, 
rybę zje z całą rodziną. Pytany 
o  rekord życiowy, odpowia-
da, że kiedyś złapał prawie 
czterdziestokilogramowego, 
metrowego suma.

(kt)

Naprawdę ładny okaz

Pan Julian chwali się swoją zdobyczą
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Jelcz-Laskowice 
Sukces 

Marcelina Sarzalska wy-
grała Dolnośląskie XXXI 
Prezentacje Muzyczne we 
Wrocławiu

21 maja reprezentowała 
Społeczne Ognisko Muzycz-
ne w  Jelczu-Laskowicach. 
Młoda pianistka przygo-
towywała się do konkursu 
pod okiem Danuty Kolado. 
Gitarzystka Malwina Jarecka 
(podopieczna Tadeusza Cho-
łupczaka) została wyróżnio-
na w kategorii instrumentów 
strunowych.

(kt)Marcelina Sarzalska mogła być dumna ze swojego występu
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Talent został 
doceniony

Dla małych 
pacjentów

Piękny gest dla kolegi
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- W zeszłym roku na ła-
mach „GP-WO” rozmawia-
liśmy o  twojej podróży po 
Ameryce Południowej. Od 
tego czasu byłaś w  kilku in-
nych, pięknych zakątkach 
świata, ale to zupełnie inna 
historia, na inną rozmowę. 
Opowiedz, jak trafiłaś do 
obozu dla uchodźców.

- Uczestniczyłam w  wy-
mianie studenckiej w Bułgarii, 
a  ponieważ nie miałam zbyt 
wielu zajęć, jeździłam trochę po 
okolicy. O możliwości wolonta-
riatu w obozie dla uchodźców w  
greckiej Idomeni dowiedziałam 
się od jednego ze studentów, 
który właśnie stamtąd wrócił. 
Ponieważ los przybywających 
do Europy nie jest mi obojętny, 
zdecydowałam, że powinnam 
tam pojechać.

- Tak po prostu, bez przy-
gotowania?

- Tak. Wiedziałam jedy-
nie, gdzie znajduje się hotel, 
w  którym utworzono punkt 
informacyjny. Codziennie wie-
czorem organizowano spotkanie 
wprowadzające dla nowych 
wolontariuszy. Drugie zebra-
nie odbywało się rano, wtedy 
wszystkie grupy omawiały, co 
jest danego dnia do zrobienia 
i ilu ludzi potrzeba. Oprócz tego 
w zasadzie każdy mógł zapro-
ponować własny „projekt”. Na 
miejscu było wielu wolonta-
riuszy, do których można było 
się przyłączyć i pomagać przy 
konkretnych zadaniach, działało 

też dużo organizacji pozarządo-
wych (jest to lepsza opcja, jeśli 
przyjeżdża się na dłuższy czas), 
ale panował lekki chaos. Nie 
było właściwie nikogo, kto by 
odgórnie tym sterował. Trzeba 
jednak podkreślić, że cały obóz 
funkcjonował jedynie dzięki 
pracy wolontariuszy i organiza-
cji humanitarnych. Codziennie 
jedni wolontariusze przyjeżdża-
li, inni wyjeżdżali. Był to obóz 
nieoficjalny i władze Grecji nie 
zapewniały ani posiłków, ani 
opieki medycznej, ani jakiejkol-
wiek innej pomocy. Ja w każ-
dym razie jej nie widziałam oraz 
o niej nie słyszałam.

- Mieszkałaś w obozie?
- Większość wolontariuszy 

zatrzymywała się w miasteczku 
oddalonym o 20 km. Ja spałam 
w namiocie przy hotelu, który 
był centrum całego wolon-
tariatu. Niektórzy mieszkali 
w opuszczonym budynku obok, 
inni wynajmowali hotelowe 
pokoje.

- Czy wśród wolontariuszy 
spotkałaś innych Polaków?

- Spotkałam trzy osoby 
z Polski studiujące pomoc hu-
manitarną. To mało, jak na tak 
dużą liczbę wolontariuszy. Po 
powrocie rozmawiałam z paro-
ma osobami, które planowały 
wyjazd. Najwięcej jednak było 
Hiszpanów i Niemców, prężnie 
działał też „Czech Team”.

- Jakie było twoje pierw-
sze wrażenie, gdy dotarłaś do 
obozu?

- Szczerze mówiąc nie pa-
miętam pierwszego wrażenia. 
Jeśli przyjeżdżasz w  piękny 
słoneczny dzień, na początku 
wydaje ci się, że „chyba nie 
jest tutaj aż tak źle”. Obóz 
przypominał trochę pole namio-
towe jakiegoś festiwalu, tylko 
czystsze - takie miałam skoja-
rzenie. Wyobraź sobie jednak, 
że mieszkasz na takim Wood-
stocku miesiąc, dwa. Przestaje 
być różowo.W jednym namiocie 
potrafi spać sześć osób - rodzice 
i czwórka dzieci. Na cały obóz, 
na dwanaście tysięcy osób, było 
tylko parę pryszniców! Ja do-
piero po kilku dniach odkryłam, 
że w  ogóle są. W  deszczowe 
dni namioty pływają w błocie, 
w słoneczne nagrzewają się nie 
do wytrzymania. Sytuacja zmie-
nia się z dnia na dzień. Nie tylko 
pogodowa, ale też polityczna. 
Nie wszystko jest widoczne 
na pierwszy rzut oka, więc tak 

naprawdę zaraz po przyjeździe 
nie ma się świadomości, jak 
funkcjonuje obóz. Dopiero 
kiedy poznajesz ludzi, słuchasz 
ich historii, zaczyna docierać 
do ciebie, jak wygląda ich rze-
czywistość... i ciarki przelatują 
ci po plecach. Chodzi o to, ile 
człowiek jest w  stanie znieść. 
Pamiętajmy, że większość tych 
ludzi ucieka przed wojną albo 
prześladowaniami na tle et-
nicznym lub religijnym. I  to 
nie jest wojna, która wybuchła 
wczoraj, ale trwa już 5 lat! Wie-
lu uchodźców straciło bliskich. 
Przebyli długą drogę, by dotrzeć 
do „bezpiecznej” Europy, a tutaj 
czeka na nich zamknięta grani-
ca - drut kolczasty i  oddziały 
policji. Ile jest w stanie znieść 
ludzka psychika?

- Właśnie, ile? Jak wyglą-
dają nastroje koczujących 
ludzi, co z ich cierpliwością?

- Ludzie są sfrustrowani, 
szczególnie ci, którzy przeby-
wają w  obozie od dłuższego 
czasu. Świadczą o tym chociaż-
by manifestacje. Przeważnie są 
pokojowe, chociaż bywa, że 
policja musi interweniować, 
kiedy ludzie próbują sforsować 
ogrodzenie. Jest to raczej wyraz 
desperacji, niż prawdziwa próba 
ucieczki. Kończy się zazwyczaj 
rozpyleniem gazu łzawiącego 
przez funkcjonariuszy, którego 
- muszę dodać - nadużywają. 
Często wśród poszkodowanych 
są kobiety i dzieci, które jedy-
nie przyglądały się z  daleka. 
Uchodźcy próbują też innych 
sposobów zwrócenia na siebie 
uwagi, na przykład strajków 
głodowych. W  pamięć zapadł 
mi obraz starszej kobiety, która 

rozpłakała się, kiedy rozno-
siliśmy owoce. Opowiadała 
coś w  swoim języku jednemu 
z  wolontariuszy i  trudno było 
ją uspokoić. Czuliśmy się całko-
wicie bezradni. Widać, że ludzie 
tracą powoli nadzieję.

- Rozumiem, że sytuacja 
była bardzo napięta. Na pew-
no wiele razy rozmawiałaś 
z  uchodźcami, a  czy mogłaś 
nawiązać kontakt z  tymi, 
którzy pilnują granicy? Co 
oni czują, czy jest im żal, że 
nie mogą wpuścić tych ludzi?

- Nie, nie rozmawiałam 
z  policjantami pilnującymi 
granicy. Po pierwsze, nie sądzę, 
że wolno im, i że chcieliby ze 
mną rozmawiać, tym bardziej 
że w  momencie, kiedy byłam 
w  obozie, sytuacja była dość 
nerwowa, bo uchodźcy organi-
zowali manifestację. Zdaję so-
bie sprawę, że funkcjonariusze 
jedynie wykonują swój zawód, 
ale nie powinni nadużywać 
władzy. O  ile greckiej policji 
na początku nie miałam nic do 
zarzucenia, o tyle macedońska 
podczas protestu nie przestrze-
gała zasad „fair play”. Po 10 
kwietnia - wcześniej przyjazne - 
relacje między wolontariuszami 
a policją bardzo się zaostrzyły. 
Doszło nawet do paru bezpod-
stawnych zatrzymań z błahych 
powodów, jak posiadanie scy-
zoryka czy walkie-talkie.

- Skąd pochodzili uchodź-
cy w obozie, w którym byłaś 
jako wolontariusz?

- W  większości z  Syrii, 
Afganistanu, Kurdystanu. Dla 
nich pierwszym etapem po-
dróży jest dotarcie do Turcji. 
Później z  pomocą opłaconych 

przemytników przepływają na 
greckie wyspy. Odległość jest 
niewielka, ale łodzie są w bar-
dzo złym stanie technicznym, 
również kamizelki ratunkowe 
nie spełniają standardów bez-
pieczeństwa, przez co część 
uchodźców nigdy nie dociera 
do brzegu...

- Na czym polegała po-
moc, której udzielałaś tym 
ludziom?

- Każdego dnia robiłam 
właściwie coś innego. Parę 
razy rozdawałam dzieciom 
banany. Większość niezależ-
nych wolontariuszy zaczyna-
ła od tego. Można było przy 
okazji trochę poznać obóz, bo 
chodziło się od namiotu do 
namiotu. To wdzięczne zajęcie, 
ponieważ czujesz, że robisz coś 
dobrego, widząc uśmiechnięte 
twarze. Ale były zadania dużo 
ważniejsze, jak pomoc przy 
przygotowywaniu obiadów czy 
segregowaniu ubrań i  innych 
przedmiotów przysyłanych 
w darach. Później następowała 
dystrybucja, z  którą było naj-
więcej problemów. Ubrań nie 
brakowało, pozostawała tylko 
kwestia, jak je sprawiedliwie 
rozdać, jak dotrzeć do każdego 
z tym, czego akurat potrzebuje. 
Któregoś dnia pojechaliśmy do 
obozu z całą ciężarówką wypeł-
nioną ubraniami. Wypakowa-
liśmy je z pomocą uchodźców 
w obozie i  zostawiliśmy, żeby 
sami rozdzielili między sobą. 
Nie wiem, czy to najlepsze 
rozwiązanie, ale nie może być 
tak, że ludzie nie mają się 
w co się ubrać, a w magazynie 
piętrzą się pełne pudła. Gorzej 
było z butami, bielizną osobistą 

Byłam w obozie dla uchodźców

Szkoła zorganizowana przez wolontariuszy. Tutaj dzieci uczyły się między innymi matematyki,  
czytania i pisania, a dorośli języków obcych

Gabi w obozie dla uchodźców

 
Oława/Idomeni 
Rozmowa

Gabi Możejko - młoda podróżniczka pochodząca z Oławy 
- w kwietniu tego roku jako wolontariuszka spędziła 
tydzień w obozie dla uchodźców w Grecji, niedaleko 
macedońskiej granicy. O tym, co zobaczyła oraz 
refleksjach naocznego świadka „kryzysu migracyjnego 
w Europie”- rozmawia z Piotrem Turkiem
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i  środkami czystości, których 
zawsze brakowało.

- Co według ciebie może 
zrobić Europa, narody, kraje, 
aby pomóc uchodźcom? Jakie 
powinni podjąć działania?

- To bardzo trudne pytanie. 
Jeżeli nikt z Parlamentu Euro-
pejskiego nie znalazł jeszcze 
cudownego rozwiązania tej 
sytuacji, to ja raczej też go 
nie znam. Jedno mogę po-
wiedzieć - na odgradzanie się 
murem i mówienie, że wyśle 
się jedynie pomoc do krajów 
pochodzenia uchodźców, jest 
trochę za późno. Oni już tutaj 
są i  kraje Unii Europejskiej 
muszą ze sobą współpracować, 
żeby tym ludziom pomóc, a nie 
udawać, że to nie ich problem. 
Po pierwsze - to niehumanitar-
ne, po drugie - wstępując do 
Unii bierze się na siebie pewne 
zobowiązania. Pomijając roz-
wiązanie sporów, który kraj ilu 
uchodźców przyjmie i zorgani-
zowanie im godnych warunków 
bytu, konieczne jest usprawnie-
nie procesu przyznawania sta-
tusu uchodźcy, bo to pierwszy 
krok, by mogli opuścić obozy. 
Procedury są tak skompliko-
wane, jakby specjalnie chciano 
utrudnić składanie wniosków. 
Na przykład wymóg odbycia 
rozmowy z urzędnikiem przez 
Skype`a. Przy okazji odpowiedź 
na powtarzające się pytanie - 
po co uchodźcom smartfony? 
Między innymi właśnie po 
to, żeby godzinami próbować 
dodzwonić się do ministerstwa.

- A co w takim razie według 
ciebie może zrobić dla tych 
ludzi pojedyncza osoba, szary 
obywatel Europy, świata?

- Oczywiście można wes-
przeć finansowo czy też rzeczo-
wo organizacje zajmujące się 
pomocą uchodźcom. Każdemu, 
kto ma czas i  siłę, polecam 
spędzić chociaż tydzień jako 
wolontariusz w jednym z obo-
zów (niekoniecznie w Grecji, 
są obozy również bliżej, np.w 
Niemczech). To przeżycie, któ-
re zmienia świadomość i uczy 
empatii. Nie będę ukrywać, że 
przez jakiś tydzień po powro-
cie nie mogłam się pozbierać. 
Zastanawiałam się, co jeszcze 
mogę zrobić. Doszłam do wnio-
sku, że powinnam opowiedzieć 
ludziom, jak to wszystko na-
prawdę wygląda, że nie jest do 
końca tak, jak przedstawiają 
to media. Powinno się więc 
o tym rozmawiać i korygować 
informacje. Oprócz tego, w Pol-
sce w wielu miastach działają 
grupy wspierające uchodźców, 
organizujące manifestacje, wy-
kłady, podpisywanie petycji, 
ale także wydarzenia kulturalne 
czy warsztaty komunikacji mię-
dzykulturowej. Można włączyć 
się w  działania jednej z  nich. 
W krajach, do których uchodźcy 
już dotarli, jest o wiele wię-
cej możliwości pomocy, ale 
nawet jeśli wydaje się, że na 
odległość niewiele możemy 
zrobić, powinniśmy próbować. 
Przypomnę jeszcze, że jeden 
z mieszkańców Oławy przyjął 
pod swój dach rodzinę syryjską. 
Istnieją programy umożliwiają-
ce i taką pomoc.

- Często słyszy się, że 
uchodźcy to w  większości 
młodzi mężczyźni, którzy 
chcą przeniknąć do Europy, 
aby później narzucić swoją 
kulturę, religię bądź uaktyw-
nić się jako terroryści. Co 
powiedziałabyś osobom, które 
tak sądzą?

- Moim zdaniem to błędne 
rozumowanie. Państwo Islam-
skie nie narażałoby swoich ludzi 
na takie warunki. Nie wysyłają 
ich przecież, żeby tkwili miesią-
cami w obozach. Podejrzewam, 
że mają dużo lepsze sposoby na 
dostanie się do Europy. Poza 
tym uchodźcy uciekają przed 
wojną, czyli między innymi 
właśnie przed terrorem ISIS - 
mamy więc wspólnego wroga. 
Jeżeli chodzi o przekonanie, że 
wśród uchodźców są sami męż-
czyźni - mogę powiedzieć to, 
co widziałam na własne oczy. 
W obozie w Idomeni około 40% 
stanowiły dzieci, reszta to po 
równo mężczyźni i kobiety. To 
prawda, że na przykład do Nie-
miec dociera więcej mężczyzn, 
ale z  tej prostej przyczyny, że 
jest im łatwiej przedrzeć się 
nielegalnie przez granicę, choć-
by przez rzekę, czego kobiety 
i  dzieci nie dają rady zrobić. 
Wbrew pozorom to mężczyźni 

są bardziej „przydatni” - jeśli 
da się im pracę, sami na siebie 
zarobią, kobiety i dzieci trzeba 
przeważnie utrzymywać. Do-
dam, że ci, których było stać 
na podróż do Europy, to często 
wykształceni ludzie, a  kraje 
przyjmujące powinny witać ich 
z otwartymi ramionami...

- Odnosząc się do ostatnie-
go akapitu, który napisałaś 
na swoim blogu: „Uchodź-
ca = Człowiek”. Masz jakiś 
pomysł, aby ludzie, którzy 
nawołują do nienawiści wobec 
uchodźców, zmienili swoje na-
stawienie? Czy według Ciebie 
jest w ogóle taka możliwość? 
Na blogu proponujesz wyjazd 
do jednego z obozów? A może 
coś innego?

- Ludzie wykrzykują puste 
hasła i  powtarzają wyuczone 
argumenty przeciwko uchodź-
com, a  tak naprawdę nie mają 
pojęcia o całej sytuacji. Nie boją 
się uchodźców, tylko wyobra-
żeń na ich temat - jakie sobie 
stworzyli (również z  pomocą 
mediów). Szanuję tych, którzy 
są przeciwko i  potrafią swoje 
stanowisko w kulturalny i  in-
teligentny sposób uzasadnić. 
Jednak nienawistne komentarze 
w internecie czytam z niedowie-
rzaniem i  jest mi zwyczajnie 
wstyd za Polaków. Skąd ta 
nienawiść się bierze? Nawet 
jeśli założymy, że większość 
z uchodźców jest muzułmana-
mi, to dlaczego mielibyśmy ich 
nienawidzić? Co wiemy o tych 
ludziach? Pamiętajmy też, że 
zupełnie inaczej zachowywać 
się będą wyznawcy islamu 
z Turcji, inaczej z Arabii Sau-
dyjskiej, a  jeszcze inaczej z  
Indonezji. Zresztą w  obrębie 
jednego kraju też nie wszyscy 
wyznawcy danej religii są tacy 
sami! To tak jakby powiedzieć, 
że każdy polski katolik jest 

„babcią w moherowym bere-
cie”. Każde uogólnienie jest 
przekłamaniem.

Może gdyby autorzy niena-
wistnych komentarzy zastano-
wili się chociaż przez chwilę, 
dostrzegliby niedorzeczność 
własnych słów. Jednak jeśli ktoś 
nie chce myśleć, to się go do 
tego nie zmusi... Dla mnie jest 
to bardzo smutne i źle świadczy 
o naszym kraju, tym bardziej że 
sami Polacy za granicą są na-
stawieni bardzo roszczeniowo. 
Jednak na taki stopień agresji 
nie mam odpowiedzi. Może 
zwiększenie kar za szerzenie 
mowy nienawiści i za przemoc 
na tle rasowym dałoby tym 
ludziom bardziej do myślenia.

- Czy wiesz, co się teraz 
dzieje w  miejscu, w  którym 
pracowałaś jako wolonta-
riusz?

- Sprawdzam na bieżąco 
informacje zamieszczane w in-
ternecie przez wolontariuszy. 
Wygląda na to, że dotychcza-
sowe pogłoski o  likwidacji 
obozu okazały się prawdą. Już 
w  kwietniu wzmożone akcje 
policji, aresztowania wolonta-
riuszy, czy próby ograniczenia 
dostaw żywności, zwiastowały 
zmiany. Moim zdaniem to były 
pierwsze próby zmuszenia ludzi 
do dobrowolnego opuszczenia 
terenu przygranicznego. Kilka 
dni temu policja rozpoczęła 
przenoszenie ludzi z  Idomeni 
do innych obozów na terenie 
Grecji. Chciałabym wierzyć, że 
decyzja umotywowana była po-
prawą warunków życia uchodź-
ców, jednak już teraz docierają 
informacje o  tym, że w wielu 
placówkach warunki wcale 
nie są lepsze. Również inny 
argument za likwidacją obozu 
- przeciwdziałanie handlowi 
ludźmi i  podniesienie bezpie-
czeństwa uchodźców - nie jest 

prawdziwym powodem. Do tej 
pory policji nie interesowało, 
co się tam dzieje, nie było 
żadnych patroli. Pilnowali je-
dynie granicy, nic więcej. Nie 
mogę powiedzieć, że w obozie 
było w 100% spokojnie. W tak 
wielkiej grupie ludzi zawsze 
może się coś wydarzyć. I nie-
koniecznie zostanie to zauwa-
żone. Wiem, że samotne matki 
bały się wychodzić wieczorami 
z  namiotów. Kwestia bezpie-
czeństwa na pewno jest jednym 
z  problemów w obozach. Ale 
likwidacja „Idomeni” tak na 
prawdę miała jedynie pomóc 
Grecji w kontrolowaniu sytuacji 
przy granicy, niewiele miała 
wspólnego z  dobrem samych 
uchodźców. Zamknięcie obozu 
jest również nie w  porządku 
w stosunku do tych wszystkich 

ludzi, którzy starali się stwo-
rzyć tam w miarę możliwości 
warunki do życia. Obozowisko 
powstało z niczego dzięki pie-
niądzom, energii i wytrwałości 
ludzi dobrej woli. Większość 
uchodźców wcale nie chciała 
się przenosić. W obozach pro-
wadzonych przez wojsko czują 
się jak w więzieniu, nauczeni 
własnymi doświadczeniami 
nie mają zaufania do greckich 
władz. Niektórzy z  nich prze-
nieśli się do mniejszych nieofi-
cjalnych obozów w okolicy, by 
uniknąć przymusowej ewaku-
acji. Uważam, że powinno dać 
się im wybór. Bliskość granicy 
podtrzymywała ich nadzieję na 
przedostanie się w  końcu do 
lepszego życia. 

fot.: archiwum 
Gabi Możejko
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Gabi w obozie dla uchodźców

Syryjski chłopiec Uchodźca = Człowiek

Jest mi wstyd za wszystkich moich rodaków krzy-
czących hasła „Muzułmanie do gazu!”. Ostrzegających 
przed najazdem terrorystów i  masową islamizacją... 
Twierdzących, że „uchodźcy roznoszą zarazki i sikają na 
kościoły”, zgwałcą kobiety i zabiorą nam pracę. Czy za-
trzymali się chociaż na chwilę, by zastanowić się, o czym 
tak właściwie mówią? Zastanowić się, czy ta nienawiść 
ma jakiekolwiek logiczne uzasadnienie. Nienawiść - do 
kogo tak właściwie? Bo to chyba podstawowa pomyłka 
- traktowanie „uchodźców” jak jedną bezimienną masę. 
„Kryzys imigracyjny” - jak chorobę, zarazę, która skalała 
naszą idealną „zjednoczoną” Europę. Może niektórzy 
mają słabą wyobraźnię. Polecam im więc pojechać do 
obozu do Idomeni lub odwiedzić grecką wyspę Lesbos, 
by zrozumieć, że mówimy o Ludziach. Ludziach różnych 
wyznań, różnej narodowości, pochodzących z różnych 
klas społecznych, mających każdy inną tragiczną histo-
rię, którą chętnie się z tobą podzielą...

Nie chodzi o współczucie. Chodzi o solidarność. „To 
mogło przydarzyć się i mnie. Świat jest chory i  to też 
jest mój problem”.

Więcej na: http://dondegringos.blogspot.com/2016/04/
jeden-dzien-w-obozie-na-granicy-grecko.html



26 www.gazeta.olawa.pl  23/2016

Echa naszych publikacji
OPINIE PREZENTOWANE W TEJ RUBRYCE NIE ZAWSZE SĄ ZGODNE Z POGLĄDAMI REDAKCJI

W piśmie z 4 kwiet-
nia 2016,  adresowanym 
do pana Janusza Bolanow-
skiemu, prezesa Przychod-
ni Rejonowo-Specjalistycz-
nej w Jelczu-Laskowicach, 
oraz na łamach lokalnej 
gazety („GP-WO” nr 17) 
zadałem trzy, wydawałoby 
się proste pytania, dotyczące 
uruchomienia dodatkowych 
telefonów, upublicznienia 
harmonogramu czasu pra-
cy lekarzy przyjmujących 
pacjentów medycyny pracy 
oraz udoskonalenia strony in-
ternetowej, która w znacznym 
stopniu poprawiłaby komu-
nikację pomiędzy pacjentem 
a przychodnią.

Zamiast uzyskania odpo-
wiedzi na postawione pytania 
pan Bolanowski w swoim 
liście („GP-WO” nr 20) „wy-
żył” się na mojej osobie, spryt-
nie uciekając od sedna sprawy. 
Delikatnie mówiąc, trochę 
przesadził. Nie miało to nic 
wspólnego z konstruktywną 
oceną mojej działalności, od 
której ani ja, ani pan prezes, 
jako osoby publiczne, nie 
powinniśmy uciekać. 

Zastanawiam się, jak to 
jest, że osoba wykształcona, 
pisząca artykuły naukowe 
w języku angielskim do cza-
sopism kardiologicznych, nie 
potrafi  czytać tekstu ze zrozu-
mieniem i udzielić odpowiedzi 
na proste pytania i zrozumieć, 
że strona internetowa jest dziś 
podstawową formą docierania 

do różnych informacji, a dobra 
informacja, reklama i otwarcie 
na szerokiego odbiorcę zapew-
niają lepszy wynik fi nansowy 
spółce handlowej, każdej spół-
ce. W dobie powszechnej in-
formatyzacji nasza przychod-
nia nie idzie z duchem czasu, 
a wręcz w czasie się cofa.

Nie muszę mieć elemen-
tarnej wiedzy, dotyczącej za-
sad funkcjonowania systemu 
ochrony zdrowia, by o tym 
nie wiedzieć. Nigdy też nie 
podważałem jakości usług 
medycznych świadczonych 
w naszej gminnej przychodni. 
Nie moja dziedzina zaintere-
sowań i działalność radnego.

Czytelnikom i mieszkań-
com gminy należy się kilka 
wyjaśnień do spraw zawartych 
we wspomnianym liście („GP-
-WO” nr 20). 

W 2013 głosowałem za 
uchwałą w sprawie „Programu 
promocji zdrowia, zwalczania 
niepełnosprawności oraz cho-
rób cywilizacyjnych w mie-
ście i gminie J-L” i pamiętam, 
że ta uchwała Rady Miejskiej 
z 5 września 2013 dotyczyła 
lat 2013, 2014 i 2015. Rada 
Miejska przeznaczyła na ten 
cel 360.000 zł. Dziś mamy 
już rok 2016, a więc uchwała 
wygasła. 

W grudniu 2015 głoso-
wałem za przyjęciem bu-

dżetu na 2016, w którym to 
RM przeznaczyła na ochronę 
zdrowia 514.250 zł. Kilka dni 
temu dowiedziałem się, że 
burmistrz z tej kwoty przy-
znał dodatkowe 50.000 zł na 
kontynuację samorządowego 
programu zdrowotnego.

Zatroskany radny Tadeusz 
Babski nie jest jasnowidzem 
i nie wiedział, że pan prezes 
składał wniosek do burmistrza 
we wrześniu 2015 o kolejne 
120.000 zł - a nie 160.000 zł, 
jak pisze we wspomnianym 
liście - na kontynuację progra-
mu. Pan burmistrz nie ma obo-
wiązku informowania radnych 
o składanych wnioskach do 
budżetu przez zainteresowane 
osoby czy instytucje. Nic nie 
stało na przeszkodzie, by p. 
Bolanowski poinformował 
radnych, pracujących w ko-
misji zajmującej się m. in. 
zdrowiem, o potrzebie konty-
nuowania swojego programu 
w kwocie 120.000 zł. To był 
jedyny wniosek do budżetu 
na 2016, który panu preze-
sowi jako realizatorowi tego 
programu, mógł przynieść do-
datkowe dochody. Dlaczego 
np. nie składał wniosków, do-
tyczących zakupów nowocze-
snego sprzętu do przychodni, 
co mogłoby zapewnić jeszcze 
lepszą jakość świadczeń me-
dycznych? Miejscowa policja 

i Państwowa Straż Pożarna 
często zwracała się do radnych 
o pomoc fi nansową na zakup 
specjalistycznego sprzętu 
i RM w miarę swoich możli-
wości fi nansowych wspierała 
te inicjatywy. 

Ani na stronach interneto-
wych spółki, ani w sprawoz-
daniach dotyczących opieki 
zdrowotnej realizowanej przez 
gminną przychodnię - składane 
każdego roku przez prezesa 
Bolanowskiego radnym - nie 
ma żadnej wzmianki o realiza-
cji samorządowego programu 
zdrowotnego wycenionego 
na 360.000 zł w latach 2013-
2015 oraz 50.000 zł w 2016. 
Dziwne...

Nie jest prawdą, że w swo-
im liście napisałem, że miesz-
kańcy gminy fi nansują dzia-
łalność przychodni ze swoich 
podatków. Radziłbym panu 
Bolanowskiemu czytać tekst 
ze zrozumieniem. Napisa-
łem: „Przychodnia jest spółką 
gminną i mieszkańcy gminy 
współfi nansują ją w postaci 
podatków”. 

Pan doktor kwestionuje 
fakt, że mieszkańcy współfi -
nansują przychodnię, a jedno-
cześnie wspomina, że gmina 
jako właściciel zainwestowała 
w spółkę 0,7 mln zł. Przy-
pominam, że Rada Miejska 
każdego roku przeznacza 

na ochronę zdrowia ponad 
0,5 mln zł oraz wcześniej 
przekazała 360.000 zł na 
wspomniany program 2013-
2015. Powyższe środki nie 
pochodzą z kieszeni władz 
miasta, tylko z podatków od 
osób prawnych i fi zycznych. 
Bez tych środków usługi me-
dyczne byłyby ograniczone.

Pan prezes chwali się, że 
działalność przychodni w wie-
lu jej obszarach przekracza 
granice naszej gminy. Cieszy 
to, ale też jest powodem, by 
strona internetowa bardziej 
przybliżała pacjentów do 
przychodni i poprawiała do-
stępność do lekarzy. Dziś tego, 
niestety, nie widzę.

Zostałem oskarżony o to, 
że sprawami ochrony zdro-
wia zająłem się od lutego 
br. To także nie jest prawda. 
Chcę przypomnieć panu Bo-
lanowskiemu, że sprawami 
dotyczącymi szczepień nowo-
rodków, brakiem harmonogra-
mu przyjmowania pacjentów 
medycyny pracy, czy funkcjo-
nowaniem laboratorium, zaj-
mowałem się w poprzedniej 
kadencji. Od wielu lat jestem 
promotorem zdrowego stylu 
życia poprzez popularyzowa-
nie czynnego wypoczynku, 
współorganizując kilka razy 
w roku imprezy biegowe dla 
dzieci, młodzieży i dorosłych. 

Stowarzyszenie KB „Harcow-
nik” (jestem tu członkiem 
zarządu) wytyczyło ścieżki 
biegowe w Jelczu, Chwało-
wicach i Miłoszycach. Często 
uczestniczę w biegach chary-
tatywnych, z których dochód 
jest przeznaczany na leczenie 
osób niepenosprawnych. Je-
stem także honorowym dawcą 
krwi. Od początku tej kadencji 
(od 2014 roku) z członkami 
Komisji Kultury, Oświaty, 
Sportu i Zdrowia pracujemy 
na rzecz usuwania barier ar-
chitektonicznych. Efekty tej 
pracy są już widoczne. 

Moja aktywność nie ma 
nic wspólnego z powstawa-
niem jakiejkolwiek konku-
rencji na lokalnym rynku 
medycznym. Staram się za-
pracować na to, by pan prezes 
Bolanowski mógł współfi nan-
sować dla mnie i pozostałych 
radnych diety.

Zresztą pacjentów mało 
interesują dokonania radnego 
Babskiego czy prace naukowe 
pana Bolanowskiego. Miesz-
kańcy będą nas w przyszłości 
rozliczać za to, co zrobiliśmy, 
by w naszej społeczności żyło 
się lepiej i spokojniej.

Na koniec: można się nie 
znać na służbie zdrowia i coś 
pożytecznego robić, a także 
znać się i udawać, że się coś 
robi.

Z POWAŻANIEM
przewodniczący Komisji Kultury, 

Oświaty, Sportu i Zdrowia
TADEUSZ BABSKI

Pytania bez odpowiedzi cd.

BYSTRZYCA 
Na łonie natury 

Powiatowy gimnazjalistów 
i gminny przyrodniczy

Powiatowy konkurs gim-
nazjalistów, zorganizowa-
ny przez Zespół Szkół we 
współpracy z Nadleśnictwem, 
rozgrywano 11 maja, w jani-
kowskiej Hubertówce. Przy 
pięknej pogodzie rywalizowa-
ły duety z ośmiu gimnazjów. 
Należało odpowiedzieć na 
pytania, obejmujące wiedzę 
z matematyki, fi zyki, chemii 
biologii i geografi i, a także 
przygotowane przez Nadle-
śnictwo w Oławie z siedzi-
bą w Bystrzycy. Uczniowie 
otrzymali fotografi e dziesięciu 
zwierząt leśnych, żyjących 
w Polsce, trzeba było po-
dać ich nazwy oraz określić 
kategorię ochrony gatunku. 
W innym zadaniu uczniowie 
mieli rozpoznać po gałązkach 
dziesięć drzew rosnących 
w lasach. Najwięcej trudności 
sprawiały zadania z matema-
tyki i biologii.

Konkurs wygrał duet 
Gimnazjum nr 3 w Oławie - 
Zuzanna Znamirowska i Kin-
ga Lenart. Drugie miejsce 

zajęły reprezentantki oław-
skiego Gimnazjum nr 1 - Ja-
goda Hanuszewicz i Weronika 
Piotrowska, a trzecie - Mikołaj 
Zagrodnicki i Jakub Wirwis, 
z Gimnazjum nr 2 w Oławie.

Nadleśnictwo ufundowa-
ło nagrody dla najlepszych 
i drobne upominki dla pozo-
stałych uczestników. Gośćmi 

konkursu byli: wicewójt gmi-
ny Oława Teresa Jurijków-
-Górska, nadleśniczy Tomasz 
Dziergas, sołtys Bystrzycy 
Paweł Bubała i przewodni-
czący Rady Rodziców w ZS 
Mariusz Michałowski.

*
Zespół Szkół był też or-

ganizatorem VIII Gminne-

go Konkursu Przyrodnicze-
go uczniów trzeciej klasy 
podstawówki. Odbywał się 
19 maja, także w Huber-
tówce. Trzecioklasiści wy-
kazali się dużą znajomością 
świata przyrody i ochrony 
środowiska. Konkurs wy-
grała bystrzycka drużyna - 
Anna Stolarczyk z Patrykiem 

Skibińskim. Drugie miejsce 
zajął zespół z Marcinkowic - 
Aleksandra Łotocka z Amelią 
Kimaro, a trzecie - bystrzy-
czanki Natalia Kuś z Julią 
Liebenthal. 

Wszyscy uczestnicy otrzy-
mali upominki, które wręczali 
dyrektor Gminnego Zespołu 
Oświaty Stanisław Górka 

i wicedyrektor bystrzyckiego 
Zespołu Szkół Ilona Czernik.

Nad sprawnym przebie-
giem konkursu czuwał pra-
cownik Nadleśnictwa Oława 
Szymon Żak, który zaintere-
sował dzieci opowieścią o ży-
ciu karaczanów i prezentował 
leśną ścieżkę edukacyjną.

OPR.: (EB)

Dwa konkursy w Hubertówce

Uczestnicy i organizatorzy konkursu przyrodniczego
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Gostkowice 
Zapraszamy 

Muzeum Edwarda 
Masłowskiego 
powiększyło się o kolejną 
salę wystawową

Z a m i ł o w a n i e  p a n a 
Edwarda do polskich filmów, 
a zwłaszcza komedii, zaowo-
cowało wystawą, otwartą 
przez niego kilka miesięcy 
temu. W  jednym z pomiesz-
czeń swojej pizzerii wyeks-
ponował gromadzone przez 
lata pamiątki, na które skła-
dają się: zdjęcia, autografy, 
wycinki z  gazet i  rekwizyty 
z  filmów, głównie z  trylogii 
„Sami Swoi”. Kolekcja jest 
też dokumentacją kolejnych 
Festiwali Filmów Komedio-
wych w Lubomierzu, w któ-
rych od 1999 roku pan Edward 
rokrocznie uczestniczy oraz je 
współorganizuje. 

Wystawa przyciągnęła do 
tej pory wielu zwiedzających, 
również z  odległych miejsc 
w Polsce, takich jak Kraków 
czy Toruń. Teraz czas na roz-
winięcie ekspozycji. Dopeł-
nieniem tej istniejącej jest 
sala poświęcona Sylwestrowi 
Chęcińskiemu, reżyserowi 
filmów, które już dawno we-
szły do polskiej klasyki, jak 

wspomniani już „Sami Swoi”, 
„Wielki Szu” czy „Rozmowy 
Kontrolowane”.

- To mój ulubiony reżyser, 
dlatego właśnie jemu poświę-
ciłem tę salę. Filmy, które 
nakręcił, są mądre, zabawne 
i wciąż aktualne, mimo upływu 
czasu. Można je oglądać wie-
lokrotnie, a i tak, nigdy się nie 
znudzą. Jednak zadecydował 
nie tylko świetny dorobek arty-
styczny - to również wspaniały 
człowiek.

Wystawa zawiera unikato-
we zdjęcia reżysera, zarówno 
z  planów filmowych, jak i  z 
życia prywatnego, ciekawostki 
oraz plakaty filmowe. Można 
zapoznać się z biografią reży-
sera i znaleźć wśród ekspona-
tów nawiązania do jego fabuł 
- są np. karty z finałowych scen 
„Wielkiego Szu”.

Sylwester  Chęciński 
osobiście otworzył ekspozy-
cję poświęconą swojej oso-
bie. Odwiedził Gostkowice  
28 maja w  towarzystwie 
Dariusza Koźlenko, autora 
książki „Sami Swoi”. Na 
planie i  za kulisami komedii 
wszech czasów”. Obecni byli 
również przedstawiciele fe-
stiwalu z Lubomierza, w tym 
prowadzący go od lat Bar-
tosz Kuświk, który wręczył 
Edwardowi Masłowskiemu 
statuetkę - „oskara” za zaanga-
żowanie w promocję polskiej 

kinematografii. Upominki 
otrzymali również panowie 
Koźlenko i Chęciński.

Reżyser niedawno obcho-
dził 86. urodziny, wystawa 
była dla niego jak prezent z tej 
okazji. - To sala poświęcona 
nie tylko mojej osobie - mówił. 
- Na tę biografię złożyły się 
starania wielu ludzi. Przede 
wszystkim wspaniałych akto-
rów, z  którymi pracowałem 
i  wielu innych osób, których 
nie widać, a  bez których ża-
den film nie mógłby powstać. 
To również dzięki nim moje 
obrazy mogły zdobyć uznanie. 
Jestem ogromnie wzruszony, 
że po tylu latach te kadry 
wciąż mają widzów i  to tak 
entuzjastycznych, jak pan 
Edward, który zrobił tu nie-
samowite rzeczy. Poświęcił 
mnóstwo czasu i pracy, żeby to 

wszystko zaaranżować, a efekt 
jest naprawdę rewelacyjny.

Dariusz Koźlenko został 
zasypany pytaniami na temat 
swojej publikacji: - Zapytano 
mnie niedawno, czy książkę 
pisało się łatwo. Odpowie-
działem, że ona pisała się 
sama. Mając tak wspaniałych 
rozmówców, jak pan Chę-
ciński i  inni, wystarczyło to 
wszystko zebrać i  spisać. To 
była sama przyjemność. 

Fani czekają na następną 
książkę, uchylającą kulisy po-
wstawania pozostałych dwóch 
filmów z  trylogii. Dariusz 
Koźlenko zapewnił, że jest go-
towy do pracy, decyzja należy 
tylko do pana Chęcińskiego. 
Obaj panowie podpisywali 
książki przyniesione przez 
fanów i rozmawiali z nimi na 
temat legendarnych produkcji. 

W oczekiwaniu na kolejną 
odsłonę tajemnic planów try-
logii „Sami Swoi” pozostaje 
odwiedzić Gostkowice i  za-
nurzyć się w świecie Karguli 

i  Pawlaków oraz  festiwalo-
wych wspomnień.

Tekst i fot.: 
Natalia Żygadło

Jeszcze więcej „Samych Swoich”

Edward Masłowski oprowadził reżysera i wszystkich gości po 
wystawie

Filmografia Chęcińskiego i plakaty filmoweNa spotkanie z reżyserem i promocję książki przyszło wiele osób

Każdy chciał mieć autograf reżyseraBartosz Kuświk, Dariusz Koźlenko, Sylwester Chęciński i Edward Masłowski
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16 maja 2016 roku ucznio-
wie z Gimnazjum nr 2 wy-
ruszyli na wycieczkę zagra-
niczną. Tym razem celem na-
szej podróży było Lazurowe 
Wybrzeże, znane także jako 
Francuska Riwiera, malowni-
czy i wypoczynkowy region 
w południowej Francji. Mło-
dzież pod opieką nauczycieli 
Elżbiety Marczyńskiej, Haliny 
Jewczuk i Jacka Polasza roz-
poczęła długą, 26-godzinną 
podróż. Przez okna podzi-
wialiśmy krajobrazy Czech, 
Austrii, Włoch i wreszcie 
Francji. 17 maja dojechaliśmy 
do Port Grimound. W środę 
celem naszego zwiedzania 
były słynne na całym świecie 
- Cannes i Saint Tropez. Mie-
liśmy szczęście, że zwiedzali-
śmy Cannes podczas trwania 

festiwalu fi lmowego. Przecho-
dziliśmy wzdłuż czerwonego 
dywanu przeznaczonego dla 
gwiazd fi lmowych, z oddali 
można było dostrzec blask fl e-
szy. Z Cannes pojechaliśmy do 
Saint Tropez, miasteczka ko-
jarzącego się wielu Polakom 
z fi lmami o żandarmie, z Lo-
uisem de Fuinnes. W czwartek 
wybraliśmy się do Eze, wizyta 
w perfumerii i zakup perfum, 
mydeł i kremów. Zwiedzając 
później stare miasto mieliśmy 
wrażenie, że przenieśliśmy się 
do innej epoki - wąskie uliczki, 
unoszący się zapach rozmary-
nu, prowansalskich ziół, prze-
piękny Ogród botaniczny z eg-
zotycznymi kaktusami, pal-
mami, wznoszącymi się nad 
lazurową wodą. Trudno opisać 
nasze wrażenia estetyczne 

słowami - było tam pięknie 
jak w raju! Opuściliśmy Eze 
i udaliśmy się do Monako. 
Zwiedzanie rozpoczęliśmy od 
Muzeum Oceanografi i, gdzie 
mieliśmy możliwość pogła-
skania malutkich rekinków. 
Następnie zobaczyliśmy pałac 
książęcy z katedrą i Ogrody 
Egzotyczne. Wreszcie nastąpił 
moment długo oczekiwany 
przez chłopców - przeszliśmy 
do słynnej dzielnicy Monako 
- Monte Carlo. Oglądaliśmy 
tam luksusowe rezydencje, 
tor wyścigowy, budynek Ca-
sino i imponujące samochody 
zaparkowane przed nim. Nad-
szedł ostatni dzień wycieczki 
we Francji, spędzony w Nicei, 
stolicy Riwiery Francuskiej. 
Zwiedzaliśmy stare miasto, 
wzgórze zamkowe, stary port. 

Miasto urzekło nas ciekawą 
historią, zabytkami, bogatą 
roślinnością i zapierającymi 

dech w piersiach widokami. 
Późnym wieczorem wyruszy-
liśmy w drogę powrotną do 

Polski. Teraz pozostaną nam 
wspomnienia i zdjęcia.

ELŻBIETA MARCZYŃSKA
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Szczegółowy plan im-
prezy nie jest jeszcze znany, 
ale wiadomo, że odprawio-
na będzie uroczysta msza 
święta, zaplanowano też apel 
z asystą orkiestry Komendy 
Wojewódzkiej Policji. Przed 
szkołą posadzona zostanie 
lipa na cześć patrona szkoły, 
którym jest Jan Kochanow-
ski. Uczniowie przygotują 
część artystyczno-zabawową. 

Będą pokazy najbardziej uta-
lentowanych dzieci, zajęcia 
animacyjno-warsztatowe oraz 
występ zespołu wokalnego. 

- Chcemy, by ten podniosły 
dzień, nasycony radością, cie-
płem i zabawą, głęboko zapadł 
w pamięci honorowych gości, 
dawnych pracowników szkoły, 
absolwentów oraz dzisiejszych 
nauczycieli, uczniów i miesz-
kańców Wójcic - podkreślają 

organizatorzy obchodów. - 
Dlatego już teraz dziękujemy 
wszystkim, którzy wspierają 
nasze działania i pomagają 
przy organizacji jubileuszu. 

Organizatorzy są prze-
konani, że impreza na długo 
zapadnie w pamięć uczestni-
kom. Udało im się pozyskać 
dofi nansowanie z wielu fi rm 
i instytucji, dzięki czemu 
obchody będą bardzo huczne. 

Ich patronem medialnym jest 
„Gazeta Powiatowa”. 

Mimo słusznego już wie-
ku, placówka w Wójcicach 
jest jedyną, która nie ma 
boiska wielofunkcyjnego. 
Co ciekawe, przed wojną 
w tym samym budynku 
również była szkoła. Od 
2012 podstawówkę prowa-
dzi fundacja „Elementarz”, 
która zrzesza dwadzieścia 
trzy placówki na terenie 
pięciu województwa.

(KT)

Chcą świętować wspólnie
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       Listy do redakcjiWycieczka na Lazurowe Wybrzeże

WÓJCICE - OBCHODY 

2 lipca Publiczna Szkoła Podstawowa fundacji „Elementarz” 
będzie świętowała siedemdziesiąte urodziny. Dyrekcja i grono 
pedagogiczne zapraszają absolwentów oraz wszystkich zainte-
resowanych do wzięcia udziału w jubileuszu
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Jubileuszowa pielgrzymka 
trwała od 26 maja do 
1 czerwca. Uczestniczyły 
w niej osoby, urodzone 
w byłych polskich powiatach 
Podhajce i Brzeżany, oraz 
ich dzieci

W tym roku główny ak-
cent naszej wizyty na Kresach 
stanowił udział w uroczysto-
ściach we wsi Wysokie. W noc 
Bożego Ciała wyjechaliśmy 
z Wrocławia, Oławy, Gliwic 
i Katowic, a odprawa na przej-
ściu granicznym Korczowa-
-Krakowiec przeszła bardzo 
sprawnie, bo w zaledwie ok. 
1,5 godziny.

W piątkowe przedpołudnie 
i w drodze powrotnej do Pol-
ski dwukrotnie zwiedzaliśmy 
centrum Lwowa, na którego 
ulicach na każdym kroku roz-
brzmiewała polska mowa. Piąt-
kowe popołudnie i niedzielę 
zarezerwowaliśmy na rodzinne 
spotkania w Brzeżanach i w 
Podhajcach oraz w okolicz-
nych miejscowościach. Tra-
dycyjnie odwiedziliśmy pełne 
polskich akcentów cmentarze 
w Brzeżanach i w Podhajcach, 
a w tym drugim mieście zapło-
nęły też znicze pod pomnikami 
„Polskim Legionistom 1914 - 
1918” i Adama Mickiewicza. 
W poniedziałek nasza grupa 
zwiedzała Tarnopol, Zbaraż 
i Brzeżany, a w roli przewodni-
ka wystąpił Leon Orzeł, Polak 
ze Stanisławowa.

Strategicznym dla nas 
dniem była sobota. 3 tygodnie 
wcześniej odwiedził mnie 
w Oławie Wołodymyr Kwar-
ciany, Ukrainiec polskiego 
pochodzenia ze wsi Wysokie 
w rejonie Monasterzyska. Ta 
licząca dziś ok. 1300 miesz-
kańców wieś do 1965 roku na-
zywała się Toustobaby, a żyło 
w niej w granicach powiatu 
Podhajce ok. 3600 mieszkań-
ców. Odległość z Wysokich do 
Podhajec jest porównywalna 
do trasy Wrocław-Oława, a po-
przez podkarpackie wzgórza 
widać Podhajce.

Wołodymyr Kwarciany, 
będąc w Oławie, zapropo-
nował nam udział w uroczy-
stościach, upamiętniających 
bestialską zbrodnię UPA na 
Polakach i spalenie dużego 
polskiego kościoła w Tousto-
babach. Jako że motto Towa-
rzystwa Miłośników Ziemi 
Podhajeckiej brzmi „Pamięć 
i Prawda. Przebaczenie i Po-
jednanie”, uznałem za nasz 
obowiązek przyjazd do Tousto-
bab-Wysokich.

W tej wsi o mieszanym 
składzie narodowościowym, 
w 1943 roku z obawy przed 
atakami nacjonalistów z OUN-
-UPA powołano opartą na struk-
turach AK samoobronę, która 
współpracowała z identyczny-
mi formacjami w Nowej Hucie 
i w Panowicach. Dzięki temu 

podczas okupacji niemieckiej 
nie doszło do ataku UPA na 
Toustobaby. Dowódcami samo-
obrony byli Michał Tracz i Leon 
Zarzycki. 

We wrześniu 1944 r., po 
zajęciu Podola przez Armię 
Czerwoną, polskich mężczyzn 
zaczęto masowo wcielać do II 
Armii Wojska Polskiego, po-
zbawiając wsie obrony. Wów-
czas polska ludność Toustobab 
zwróciła się do sowieckiej 

komendy uzupełnień (Wojenko-
matu) z prośbą o ustanowienie 
we wsi posterunku Istriebi-
telnych Batalionów, co też 
nastąpiło. We wsi stacjonował 
pluton IB w sile ok. 85 ludzi pod 
dowództwem Leona Zarzyckie-
go. Posterunek znajdował się na 
plebanii, a w razie ataku na wieś 
ludność cywilna miała chronić 
się w murowanym kościele. 
Analogiczną rolę pełnił kościół 
w Podhajcach, o czym opowia-
dał mi wybitny polski kolarz lat 
sześćdziesiątych, Józef Beker. 
Do zbrodni oddziałów UPA do-
szło w Toustobabach 22 grudnia 
1944 roku. Uczestniczyła w niej 
także część ukraińskiej ludności 
wsi, a zginęło wówczas co naj-
mniej 82 Polaków, w tym 16 
żołnierzy IB. Około godziny 
15 oddziały UPA rozpoczęły 
otaczanie Toustobab. Ich liczeb-
ność Szczepan Siekierka, były 

żołnierz IB z tej miejscowości, 
ocenił na około 500 osób. Wy-
korzystano moment, kiedy oko-
ło 30 uzbrojonych mężczyzn 
wyjechało ze wsi do gajówki 
po drewno. Po otoczeniu To-
ustobab napastnicy rozpoczęli 
ostrzał zabudowań pociskami 
zapalającymi, powodując po-
żary krytych strzechą chat. Na-
stępnie wtargnęli między domy 
i rozpoczęli mordowanie napo-
tkanych Polaków, bez względu 

na płeć i wiek. Zabijano roz-
strzeliwując, paląc żywcem, 
a także za pomocą siekier, wideł 
itp. narzędzi gospodarskich. 
Zdaniem świadków zdarzały się 
przypadki tortur (obdzieranie ze 
skóry i skalpowanie). Jedno-
cześnie napastnicy przystąpili 
do rabunku mienia Polaków 
łącznie z inwentarzem.

Polska ludność cywilna 
rzuciła się do ucieczki, także 
członkowie IB zaczęli wyco-
fywać się w stronę kościoła, 
gdzie w efekcie schroniło się 
około 250 osób. UPA kilka-
krotnie przypuszczała ataki na 
kościół, lecz zostały one przez 
obrońców odparte. Szturm trwał 
do godziny 1 w nocy, kiedy od 
strony Monasterzysk na odsiecz 
Polakom nadjechało wojsko 
sowieckie, co spowodowało 
wycofanie się banderowców. 

Wyruszył za nimi pościg, za-
kończony schwytaniem 40 
z nich, w tym 2 dowódców 
kompanii, których powieszono.

Napad UPA na Toustoba-
by był częścią większej ak-
cji, ponieważ w tym samym 
czasie zaatakowano pobliskie 
wsie podhajeckie - Zawadówkę 
i Korzową, gdzie zginęło od-
powiednio 47 i 15 Polaków. Po 
wojnie i wyjeździe Polaków za 

San, w celu niszczenia śladów 
polskości wykonano wyrok na 
kościele Św. Michała w To-
ustobabach. Najpierw w 1946 
r. banderowcy świątynie spalili, 
a po 1972 r. wysadzono ją w po-
wietrze. Co ciekawe, spadający 
z kościoła duży krzyż betonowy 
wylądował pionowo w pobli-
skich zaroślach, a mieszkańcy 
Toustobab solidarnie ten fakt 
przez lata przed zleceniodaw-
cami dewastacji świątyni ukry-
wali. Ów krzyż widziałem 
osobiście i dla mnie stanowi on 
symbol triumfu wiary nad na-

cjonalizmem i zwyrodnieniem. 
W sobotę rano przyjechali-

śmy z Podhajec do Wysokich, 
a tam spotkało nas miłe zasko-
czenie i ogarnęła autentyczna 
radość. Nie spodziewaliśmy się 
bowiem tak dużego wymiaru 
uroczystości. Towarzyszyła 
nam ekipa „Studia Wschód” 
z Grażyną Orłowską-Sondej 
na czele, a relacja z Wysokich 
ukaże się w TVP Wrocław 
i na antenie Telewizji Polonia 
w najbliższym czasie. Przy 
wspanialej aurze sprzed miej-
scowej cerkwi greko-kato-
lickiej na miejsce, gdzie stał 
ongiś kościół, ruszyła bardzo 
duża procesja prowadzona 
przez księdza unickiego - Igora 
Fedoryszyna. W uroczystym 
i pełnym patosu orszaku przy 
dźwięku dzwonów i melodyj-
nym śpiewie cerkiewnym nie-
siono krzyż i liczne sztandary. 
Wspólnie z nami Polakami 
szedł zgodnie pełny przekrój 
wiekowy wsi Wysokie, od 
osiemdziesięciolatków, po ma-
luchy na rękach rodziców.

Po dotarciu na miejsce uro-
czyście powitano nas kołaczem, 
po czym ksiądz Igor pod nowo 
postawionym krzyżem drew-
nianym upamiętniającym ko-
ściół, odprawił nabożeństwo. 
W homilii nawiązał do tragedii 
polskich Toustobabczan i spa-
lenia kościoła, opowiadał też 
o swoich bliskich relacjach z pol-
skimi żołnierzami i kapelanami. 
Igor jako kapelan uczestniczył 
wspólnie z Polakami w misjach 
pokojowych w Afganistanie i w 
Kosowie, a od dwóch lat syste-
matycznie pełni posługę duszpa-
sterską na wschodzie Ukrainy. 
Na zakończenie nabożeństwa 
nastąpiło poświęcenie krzyża 
i wmurowanie kamienia węgiel-
nego pod kaplicę 4 m x 3 m, która 
stanie na miejscu kościoła.

Następnie przemawiali wójt 
wsi Wysokie Nadiia Myronien-
ko, Wołodymyr Kwarciany, 
Podhajczanin Stefan Kołodnic-
ki, a na koniec w imieniu Po-
laków ja, prezes Towarzystwa 
Miłośników Ziemi Podhajec-
kiej. Ostatnim akcentem pięk-
nej uroczystości były występy 
miejscowych dzieci i młodzie-
ży, recytujących nie tylko po 
ukraińsku, ale i - co bardzo nas 
zaskoczyło - dźwięczną polsz-
czyzna kresową. 

Później przyszedł czas na 
obiad w domu ludowym, a idąc 
w jego kierunku na każdym 
kroku miejscowi zatrzymywali 
nas, wyrażając ogromną ra-
dość z wydarzenia które miało 
miejsce i chwaląc się rodziną 
żyjącą w Polsce. Jednocześnie 

prosili za naszym pośrednic-
twem o nagłośnienie wśród 
byłych Toustobabczan potrzeby 
fi nansowego wsparcia budowy 
kaplicy, którą chcieliby po-
święcić za rok z naszym udzia-
łem. Jeszcze tego samego dnia 
wieczorem uczestniczyliśmy 
w Podhajcach w uroczystości 
Bożego Ciała i jak każdego roku 
mszę koncelebrowali czterej 
księża obrządków łacińskiego 
i unickiego.

Wracaliśmy do Polski 
w poczuciu dobrze spełnione-
go obowiązku względem tych, 
którzy poprzez bestialstwo 
OUN-UPA na zawsze pozostali 
na ziemi podhajeckiej.

Pomimo upływu przeszło 
70 lat, w powiecie Podhajce do 
tej pory zidentyfi kowano na-
zwiska 1147 zamordowanych, 
a wg szacunkowych danych 
liczba ta jest większa o kolejne 
1300 osób. Wcześniej w relacji 
wymieniłem Szczepana Sie-
kierkę, ongiś żołnierza IB z To-
ustobab. W 2008 r. Szczepan 
Siekierka, Henryk Komański 
i Czesław Filipowski napisali 
i wydali „Katalog wystawy 
ludobójstwa dokonanego na 
Polakach przez (w skrócie) 
OUN i UPA na Kresach Po-
łudniowo - Wschodnich II RP 
1939 - 1947”.

Nie ma przebaczenia i po-
jednania bez pełnej prawdy, 
a im więcej temat ludobój-
stwa będziemy nagłaśniać, 
tym lepiej dla świadomości 
zwłaszcza młodego pokolenia 
Polaków.

Dlatego Towarzystwo Mi-
łośników Ziemi Podhajeckiej 
zaprasza w piątek, 24 czerwca, 
na godz. 17.00 do restauracji 
„Kulinarna Enklawa” przy 
ul. Młyńskiej 38 w Oławie na 
dyskusję o ludobójstwie OUN 
i UPA na Kresach Południowo-
-Wschodnich II RP w latach 
1939-1947.

W rolach prelegentów wy-
stąpią prof. Bogusław Paź 
- temat wiodący „Wołyń` 43. 
Wybaczyć niewybaczalne?” 
oraz Szczepan Siekierka.

Jako współorganizator 
spotkania zapewniam, że pre-
legenci wykroczą tematyką 
poza Wołyń i przekażą uczest-
nikom spotkania sporo wiedzy 
o ludobójstwie w wojewódz-
twach lwowskim, stanisławow-
skim i tarnopolskim.

W imieniu Towarzystwa 
Miłośników Ziemi Podha-
jeckiej 

RYSZARD WIKTOR 
WOJCIECHOWSKI 

- prezes Zarządu Głównego 

       Listy do redakcjiX Podhajecka Pielgrzymka Kresowa

Dyskusja o ludobójstwie OUN i UPA na Kresach II RP we latach 1939-47

24 czerwca, g.17, „Kulinarna Enklawa”, Olawa, ul.Młyńska 38
prelegenci: prof. Bogusław Paź 0 „Wołyń` 43. Wybaczyć niewybaczalne?”, 
oraz Szczepan Siekierka

zaproszenie

Na uroczystościach poświęcenia kamienia węgielnego pod budowę kapliczki w miejscowości 
Tousto Baby na Ukrainie
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Delegacja oławskich kresowiaków - w środku Ryszard Wojciechowski
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Rubrykê „Witamy wœród nas” 
publikujemy dziêki pomocy pracowników 
Oddzia³u Noworodków i Oddzia³u 
Po³o¿niczego Szpitala w O³awie oraz 
o³awskiego Urzêdu Stanu Cywilnego

W tym tygodniu czeka cię konfronta-
cja, której od dawna się obawiałeś. Nie 
uciekaj dłużej przed problemami, pora 
stawić im czoła. Sprawy zawodowe 
przyjmą korzystny obrót, poczujesz 
dużo zapału do swoich obowiązków, 
które będą sprawiać przyjemność. 
W wolnym czasie zadbaj o kondycję, 
to poprawi samopoczucie i pomoże 
uniknąć wielu dolegliwości. 

Nadchodzące dni będą próbą dla 
twojego związku. Nieporozumie-
nia i złe emocje będą się szybko 
mnożyły. Tylko od was zależy, czy 
wyjdziecie z tego cało. Zdaj się na 
własną intuicję i nie słuchaj porad 
innych osób. W weekend znajdź czas 
na relaks i zdystansuj się od wydarzeń 
z poprzednich dni. Zdrowie dopisze, 
a o finanse również nie musisz się 
martwić. 

(21.04-21.05)

BYK

(22.05-21.06)

BLI�NIÊTA

Twoje stosunki z rodziną znacznie się 
poprawią. Będziecie spędzali razem 
dużo czasu, czując się ze sobą dobrze. 
Nie popsuj tego swoimi humorami. 
Wahania nastroju mogą cię dopaść pod 
koniec tygodnia, nie wyładowuj emocji 
na otoczeniu. Postaraj się wyciszyć, 
w tym pomogą długie spacery.

(22.06-22.07)

RAK

Opanuje cię melancholia, bo po-
czujesz, że czegoś w życiu brakuje. 
Będziesz szukać nowych wyzwań 
i wrażeń. Miej na uwadze, że twoi bli-
scy mogą czuć się odrzuceni. Postaraj 
zaangażować ich w swoje plany, mo-
żesz liczyć na ich zrozumienie i wspar-
cie. Działania, które teraz podejmiesz, 
spowodują długofalowe skutki, więc 
nie rób niczego pochopnie.

W najbliższych dniach będzie spo-
kojnie i bez stresu. Pozwól sobie na 
odrobinę spontaniczności, to dobrze 
zrobi tobie i twoim bliskim. Przyda się 
trochę wytchnienia. To dobra okazja, 
żeby zebrać myśli i zastanowić się nad 
tym, co się działo ostatnio w twoim 
życiu. Jednak nie zamartwiaj się tym, 
co było, musisz wyciągnąć wnioski 
i iść dalej.

Będzie sporo emocji w sprawach 
sercowych. Poznasz kogoś, kto na 
długo zaprzątnie twoje myśli. Nie 
obawiaj się zrobić pierwszy krok, bo 
jeśli się zawahasz, to stracisz szansę 
na szczęście. W życiu zawodowym 
zacznie cię dopadać monotonia, praca 
zejdzie na dalszy plan. Będziesz zajęty 
głównie sprawami osobistymi.

(23.08-22.09)

PANNA

(23.07-22.08)

LEW

Musisz uzbroić się w cierpliwość. Two-
ja druga połowa będzie przeżywała 
ciężkie chwile, ale nie będzie chciała 
ciebie w to angażować. Musisz 
dokonać wyboru, czy uszanować to 
i zostawić ukochaną osobę samą ze 
swoimi problemami, czy pomóc jej 
wbrew wszystkiemu. Zdrowie może 
trochę szwankować pod koniec 
tygodnia.

Pewna sytuacja sprawi, że nabierzesz 
pokory. Dotychczas wszystko ucho-
dziło ci na sucho, ale to wydarzenie 
pokaże, że nie jesteś tak nieomylny 
i wspaniały jak ci się zawsze wyda-
wało. Pomyśl czasem o uczuciach 
innych ludzi i konsekwencjach swoich 
czynów. Szczęście uśmiechnie się do 
ciebie w sobotę, może to być wygra-
na, albo dobra wiadomość.

W najbliższych dniach staniesz przed 
dużym wyzwaniem w życiu zawodo-
wym. Nie obawiaj się, podejmij się 
tego zadania. Zdobędziesz nowe 
doświadczenie i pewność siebie, co 
zaowocuje w niedalekiej przyszłości. 
Nie zamartwiaj się o swoich bliskich, 
doskonale sobie poradzą ze swoimi 
problemami. 

Postaw na dobrą organizację czasu. 
W tym tygodniu będzie mnóstwo 
spraw do załatwienia. Jeśli nie bę-
dziesz wszystkiego kontrolować, 
możesz się pogubić i kogoś zawieść. 
Nie wdawaj się w spory w gronie 
rodzinnym, bo niewielka sprzeczka 
może urosnąć do wielkiej awantury. 
W weekend zadbaj o siebie.

Bądź wyrozumiały dla kogoś z two-
jego otoczenia. Każdemu może się 
zdarzyć gorszy dzień. Twoja pomocna 
dłoń zostanie doceniona i w przyszło-
ści wynagrodzona. Nadszedł czas 
na szczerą rozmowę z partnerem, 
to może być trudne, ale konieczne, 
żebyście mogli dalej być razem.

Twoja intuicja, której zawsze tak 
ufałeś, tym razem cię zawiedzie. Źle 
ocenisz sytuację i przez to coś stra-
cisz. Nie trać humoru, nie będzie to 
dotkliwa strata. Bądź przygotowany 
na trudny problem w miejscu pracy, 
niekoniecznie związaną ze sprawami 
zawodowymi. Ktoś nadużyje zaufania 
całego zespołu, a tobie przypadnie 
rola rozjemcy.

(24.10-22.11)

SKORPION

(23.11-21.12)

STRZELEC

(22.12-20.01)

KOZIORO¯EC

(21.01-20.02)

WODNIK

(21.02-20.03)

RYBY

(21.03-20.04)

BARAN

(23.09-23.10)

WAGAWitamy 
  wœród nas
MARTA SZYMAŃSKA
agataendo@gmail.com

Nadia Jadowska
Maksymilian Rafał 
Krawczyk
Dominik Tuziak
Liliana Tokarska
Emilia Kopystyńska
Jan Turała
Jolanta Szczutowska
Magda Anna 
Piotrowska
Dominik Marian 
Krupińśki
Inga Janina 
Lewandowska
Dawid Bartłomiej 
Piwiński
Michał Fuks
Igor Letki
Maja Sychla
Nina Kaczmarczyk
Karol Mikolaj Besozzi
Kornelia Stanisława 
Dąbek
Feliks Pietrzycki
Pola Kiljanek

  Urodzili się     

  Powiedzieli: TAK     

Aleksandra 
Grzeszczuk 
 - Arkadiusz 
 Dawidowicz

Witajcie, nazywam się Bartosz 
Filik. 
Urodziłem się 2 czerwca, 
a moje wymiary to 4000 g 
i mierzę 56 cm. Moimi rodzicami 
są Barbara i Grzegorz. Jesteśmy 
z Mydłowa

Nazywam się Julia 
Lewandowska i jestem córką 
Ewy i Mariusza. 
Urodziłam się 24 maja, a moje 
wymiary to 4000 g i 56 cm. 
Z braćmi, Filipem (10) 
i Dawidem (8), oraz siostrą 
Julia (4), mieszkam w Oławie

Cześć, jestem Jakub 
Hnatyszyn. Przyszedłem na 
świat 31 maja, a moje wymiary 
to 3000 g i 54 cm. Mam siostrę 
Oliwię (5), a moimi rodzicami 
są Kamila i Łukasz. Mieszkamy 
w Oławie

To ja, Milenka Pełka. 
Przyszłam na świat 27 maja. 
Ważę 3600 g i mierzę 55 cm. 
Z bratem Michałem (5), mamą 
Roksaną i tatą Joelem, mieszkam 
w Karczynie

Jestem Fabian Godek, 
syn Klaudii i Grzegorza. 
Urodziłem się 2 czerwca, a moje 
wymiary to 3200 g i 56 cm. 
Z siostrą Emilką (2) mieszkam 
w Ratowicach

Witajcie, nazywam się 
Igor Letki i jestem synem 
Małgorzaty i Michała. 
Przyszedłem na świat 30 maja. 
Ważę 3600 g i mierzę 59 cm. 
Mieszkam w Grędzinie

Nazywam się Michalina Gąsior. 
Urodziłam się 27 maja, a moje 
wymiary to 2750 g i 52 cm. 
Z siostrą Hanią (4), mamą Olą 
i tatą Michałem mieszkamy 
w Jelczu-Laskowicach

Witajcie, nazywam się Hania 
Kubik i jestem córką Marzeny 
i Rafała. 
Urodziłam się 28 maja, a moje 
wymiary to 3350 g i 54 cm. 
Mieszkam w Groblicach

To ja, Zuzia Pilch. 
Mama Małgosia urodziła mnie 
1 czerwca. Ważę 3300 g 
i mierzę 57 cm. Z siostrą Mają (3) 
i tatą Kamilem mieszkam 
w Jankowicach

Nazywam się Wojciech 
Maksym Stępień. Mama 
Aleksandra urodziła mnie 30 
czerwca. Ważę 3000 g i mierzę 
56 cm. Z siostrą Zosią i tatą 
Mariuszem mieszkam w Jelczu-
Laskowicach
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Mocno naaaaci¹gane... 

Tygodniowy remanent 
powiatowy

Subiektywna kronika J-L

...czyli strona dla ludzi z powiatowym 
poczuciem humoru, na której nie  
wszystko i nie zawsze jest prawdziwe!

Wybrał i opracował:
Krzysztof A. Trybulski
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Kreską jelczańsko-antykorupcyjną...
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Hejt to ich będzie ostatni!

Taką „świetlaną” przyszłość 
zapowiada swoim polityczno-
-internetowym przeciwnikom 
z tamtej i z tej strony Odry 
Łukasz OMC Wicewojewoda 
Dudkowski, który od nie-
dawna nosi nową ksywkę 
- „Taxi Driver”. To po tym, jak 
burmistrz Bodzio publicznie 
ujawnił koszty „taksówkowych 
podróży służbowych” byłego 
dyrektora jelczańskiego 
MGCK. Pan dyro Łukasz 
jednak nie w ciemię bity. Jak 
mu burmistrz Bodzio jeszcze 
przed dymisją osobisto-per-
sonalny audyt w podległej 
instytucji zaserwował, to on 
natychmiast podobne działa-
nia przeciw rządom PO-PSL 
warszawskiej centrali PiS 
podpowiedział. Skorzystali 
i zademonstrowali w Sejmie, 
a zgodnie z przewidywaniami 
partyjnych spin-doktorów 
i strategów, „ciemny lud” to 
kupił. Teraz w Jelczu-La-
skowicach trwa podobna do 
sejmowej nieustanna przepy-
chanka o to, kto ma na koncie 
więcej grzechów głównych. 
Ten temat tylko lekko  
tu sygnalizujemy i dalej  
nie rozwijamy, bo to  
domena „słonej” koleżanki 
z dołu szpalty...

Pancia z KGW, czyli 
krowa na lodzie 

A to już na pewno nasze 
zagadnienie jest, więc z tzw. 
ostrożności procesowej od 
razu na wstępie pana Rolfa-

-Wolfa prosimy, żeby przed 
przeczytaniem tego tekstu 
dokładnie okulary przetarł. 
Bo nie daj Boże, skrót KGW 
z KGB mu się pomyli, wtedy 
dopiero będzie zabawa i bę-
dzie się działo...  
A nie ma takiej potrzeby, bo 
po tym, jak wójt Wojtek wziął 
pod swoje opiekuńcze skrzy-
dła młodą latorośl szefa Rady 
Gminy i na popalaczowo-
-dyrektorskim stołku kultu-
ralno-sportowym posadził, 
zwłaszcza w Domaniowie 
wystarczająco wrze! 
Młoda dyrektorka na pewno 
wie, jak trzeć jajka w maku-
trze przed wiejskim weselem 
(od mamy się przecież tego 
uczyła), a jednocześnie tak 
jak kiedyś pani minister  
Mucha, ma prawo nie wie-
dzieć, w której lidze hokeja 
gra Burza Swojków. Dlate-
go My Naród, czyli Pieprz, 
uważamy, iż domaniowskie 
środowisko sportowe zupeł-
nie niesłusznie przypomina 
z tej okazji znaną anegdotkę, 
przytoczoną kiedyś na posie-
dzeniu sejmowej komisji do 
spraw kultury fizycznej, przez 
legendarnego polskiego 
bramkarza, a potem polityka 
PiS (obecnie PO), dotyczącą 
wspomnianej tu pani minister. 
Otóż według pana Janka To-
maszewskiego, premier Tusk 
wprowadził Annę Muchę do 
resortu turystyki i sportu, tak 
jak leniwy inseminator krowę 
na zamarznięte jezioro - tylko 
po to, żeby się tam sama 
wyp...                    (Pieprz)

* W stolicy powiatu oławskie-
go zapadła fatalna decyzja, 
która odbija się na mieszkań-
cach naszej gminy. Zarządcy 
ponadgminnej struktury 
wraz z dyrektorem szpitala 
zadecydowali o zamknięciu 
nocnych i świątecznych 
dyżurów medycznych 
w Jelczu-Laskowicach. Mimo 
niezaprzeczalnej potrzeby 
posiadania takiego miejsca 
w naszym mieście, zwłasz-
cza wśród ludzi starszych, 
rodziców małych dzieci oraz 
wszystkich, którzy nie mają 
zdrowia, żeby stać w kolej-
kach w oławskim szpitalu 
- ów punkt został zamknięty. 
Teraz każdy z ponad 20 
tysięcy mieszkańców naszej 
gminy będzie zmuszony 
w nocy, weekendy oraz 
święta kierować się w stro-
nę Oławy lub ewentualnie 
wezwać pogotowie. Czy 
jest szansa, że decydenci 
zmienią zdanie, zanim do 
pacjentów będą przylatywać 
helikoptery, z braku wolnych 
ambulansów? Niebawem 
może się okazać, że dla 
NFZ to większy koszt niż 

utrzymywanie tej jednostki 
w Jelczu-Laskowicach. 
A na razie mamy wątpliwy 
zaszczyt przekonać się na 
własnej skórze, co znaczy 
„drugi sort”...
* Pewna kontrowersyjna 
radna na majowej sesji Rady 
Miejskiej nawiązała do  
bombowych wydarzeń 
z Wrocławia, pytając włoda-
rzy o możliwość monitorowa-
nia naszego miasta.  
Pomysł mógłby budzić 
powszechny aplauz, gdyby 
nie techniczna propozycja 
radnej, aby kamery monto-
wać w zakładach pracy oraz 
w autobusach. Radnej gra-
tulujemy fantazji oraz polotu! 
Czekamy jeszcze na pomysł 
instalowania kamer w gospo-
darstwach domowych, dzięki 
czemu będziemy mieć swój 
lokalny „Big Brother”...

(Sól)

- Jeśli mieszkańcy zgła-
szają problem do radnego 
Pakosza, to równie dobrze 
mogą go zgłaszać do 
proboszcza! - wicebur-
mistrz Romuald Piórko, na 
majowej sesji jelczańskiej 
Rady Miejskiej, w odpo-
wiedzi na interpelację 
rajcy „Wspólnoty Samo-
rządowej...”, w sprawie 
kiepskiego oświetlenia 
ulicy Oławskiej. 
                  *
- Wiadomo, że w kupie 
jest zawsze większa 
siła! - radny BBS Witold 
Niemirowski, na majo-
wej sesji oławskiej Rady 
Miejskiej, w dyskusji na 
temat obwodnicy Oławy, 
tak obrazowo namawiał 
burmistrza i starostę do 
wspólnego działania  
w tej sprawie.

Rocznica wydarzeń z 4 czerwca 1989, czyli pierwszych pookrągłostołowych wyborów do Sejmu i Senatu, które 
spowodowały w Polsce wyraźny przełom gospodarczo-polityczny, wzbudziła w całym kraju bardzo silne, najczęściej 
pozytywne emocje. Nie inaczej było też u nas, w Oławie. Po okresie wieloletniego chłodu i zastoju we wzajemnych 
kontaktach, spowodowanych sporem o budowę zagranicznego hipermarketu znanej brytyjskiej sieci handlowej, 
doszło do ponownego zacieśnienia współpracy między władzami miasta a firmą PSS „Społem”. Reprezentujący ją 
prezes Ireneusz Grochowski (na fot. z lewej) odpowiedział na zaproszenie burmistrza Tomasza Frischmanna (na 
zdjęciu z prawej, stoi tyłem) i wraz ze swoją dawną spółdzielnią, a teraz spółką, przystąpił dosłownie i w przenośni 
do programu „Oławska Karta Dużej Rodziny”...

(KAT)

- Szanowny panie burmistrzu! 
Z okazji tej okrągłej - dwudziestej siódmej 
- rocznicy pierwszych demokratycznych 
wyborów w Polsce, my tutaj w Oławie tę 
protescową i antypeesesowską przeszłość 

oddzielamy grubą kreską...

- Bardzo się z tego cieszę, 
panie prezesie, 

bo dzięki temu znowu 
jesteśmy jedną 

wielką oławsko-społemowską rodziną!!! 
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W naszym cyklu o starych 
pocztówkach dzisiaj mamy 
widokówkę z ok. 1900 r. 
Adresowana była do 
panny Gizeli i wysłana 
została z Oławy do... 
Oławy (a właściwie - 
Ohlau).  Wydawcą był 
oławianin M. Neumann

Tym razem całą jed-
ną stronę karty pocztowej 
wypełniło zdjęcie, a kore-
spondencja wraz z adresem 
znajduje się na rewersie. 

Fotografi a przedstawia 
Friedrichsplatz nazwany tak 
na cześć cesarza Fryderyka 
III. To rozległy plac, przez 
środek którego wiodła aleja 
klonów, prowadząca wprost 
do Rynku (w osi alei widać 
było wieżę ratusza). Dzisiaj 
jest to plac Marszałka Józe-
fa Piłsudskiego.

Po lewej stro-
nie zdjęcia wi-
dać gimnazjum. 

Szkoła ta założona 
została w 1853 r., a wi-
doczny na pocztówce bu-
dynek oddano do użytku 
w 1873 r. Dzisiaj w tym 
miejscu mamy Liceum 
Ogólnokształcące im. Jana 
III Sobieskiego. Jak widać 
funkcja budynku nie zmie-
niła się, poważnej zmianie 
uległa tylko jego forma, 
w latach 30. ubiegłego wie-
ku poddano go bowiem 
gruntownej przebudowie 
nadając modernistyczny 
kształt. 

Nieco dale j ,  jakby 
w drugim szeregu, widnieje 
pokaźny budynek - a raczej 
jego górna kondygnacja 
i dach. Był to hotel z re-
stauracją „Preussische Hof” 
(„Pruski Dwór”). W prze-
wodniku po Oławie i oko-
licy z 1935 r. czytamy, że 
lokal dysponuje: „cukiernią, 
słonecznym tarasem, wielką 
salą teatralną i koncertową, 
cienistym ogrodem z ko-

lumnadą”. Brzmi to na-
prawdę imponująco nawet 
dzisiaj.

Za „Pruskim Dworem” 
po prawej stronie widać 
dobrze nam znany budynek 

będący dziś siedzibą Urzę-
du Gminy. Przed wojną 
była to wielorodzinna wil-
la, a w pierwszych latach 

powojennych nazywano ją 
„burmistrzówką”, ponie-
waż pierwsi burmistrzowie 
polskiej Oławy otrzymywali 
tam służbowe mieszkania.

Zdjęcie było zrobio-

ne z pewnością w czasie 
przerwy między lekcja-
mi - plac jest wypełniony 
gimnazjalistami w mun-

durkach. Oprócz kobiety 
z dziecięcym wózkiem nie 
widać żadnych pań. Nie-
co to dziwne, ponieważ 
gimnazjum było szkołą ko-
edukacyjną. Ale w jednym 

z niemieckich opracowań 
dotyczących historii oław-
skiego gimnazjum znajduje 
się informacja, że w 1930 

r. na 207 uczniów szko-
ły była... jedna uczennica. 
Chociaż warto wiedzieć, 
że w tym czasie w Oła-
wie funkcjonowała tzw. 
Wyższa Szkoła dla Dziew-
cząt im. Doroty otwarta 
w 1905 r. przy Gartenstrasse 
(ul. Ogrodowej). Patronką 
szkoły była księżna Dorota 
Sybilla, żona księcia brze-
skiego Jana Chrystiana. Od 
1945 r. w budynku dawnej 
szkoły dla dziewcząt mieści 
się Szkoła Podstawowa nr 1. 

Interesująca jest kompo-
zycja zdjęcia na pocztów-
ce, bowiem istotna „treść” 
pocztówki zajmuje tylko 
środkowy pas. Dwie trze-
cie powierzchni prezentuje 
niebo i trawnik. Wydawać 
by się mogło, że powinno 
ono zostać zrobione jako 
fotografia panoramiczna. 
Ale może byłoby to nie-
praktyczne ze względu na 
dominujący format kartki 
pocztowej - ok. 9 X 14 cm.

MARTA MOŻEJKO 
Izba Muzealna Ziemi Oławskiej

O starych pocztówkach z Oławy

Obiad dla wielbicieli 
ostrych smaków

Z czym zwykle kojarzy się kuchnia meksykańska, chińska albo tajska? 
W każdej z nich chętnie stosuje się pikantne przyprawy. Nic dziwnego - dodane 
do potraw sprawiają, że dania nabierają niezwykłej wyrazistości i charakteru

Papryka podkreśli smak potraw
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Pikantny makaron z papryczkami jalapeno

Składniki
- 400 g makaronu penne
- 4 papryczki jalapeno, np. marki Kuhne 
- 1 łyżka sosu chili 
- 3 białe papryki
- 4 łyżki oliwy z oliwek
- 200 g sera pleśniowego
- 2 łyżki zmielonego zielonego pieprzu
- 1 łyżka gałki muszkatołowej
- 1/2 szklanki śmietanki 30%
- szczypta soli

Przygotowanie
Gotujemy makaron. Białą paprykę kroimy na połówki, usuwamy gniazda nasienne. 
Jalapeno kroimy w drobne plasterki. Na patelni rozgrzewamy oliwę z oliwek. 
Wrzucamy pokrojone składniki i dusimy przez ok. 10 minut. Dodajemy śmietankę, sos 
chili oraz pokrojony w kostkę ser pleśniowy. Doprawiamy zielonym pieprzem, gałką 
muszkatołową i solą. Podajemy z makaronem. 

Kurczak z pastą z awokado i papryczką pepperoni

Składniki 
- 200 g piersi z kurczaka
- 5 łyżeczek oliwy z oliwek
- awokado
- 2 papryczki pepperoni np. marki 
     Kuhne
- 1 limonka
- 1 łyżeczka cukru
- przyprawy: sól, pieprz cayene, 
   ostra papryka,imbir
- garść grzanek

Przygotowanie
Kurczaka marynujemy w oliwie i przyprawach, następnie smażymy go z obu stron 
na patelni i układamy na talerzu. Awokado kroimy w kostkę, a pepperoni w półkrążki. 
Rozgrzewamy na patelni oliwę z oliwek i smażymy pokrojone wcześniej produkty. 
Następnie dodajemy sok z limonki z łyżeczką cukru. Doprawiamy do smaku. Pastę 
podajemy z przygotowanym wcześniej kurczakiem i grzankami.

Smacznego!
                                                              ***
Czekamy na Wasze przepisy: msucharska@gazeta.olawa.pl

KUCHNIA „GAZETY POWIATOWEJ”

nie zdjęcia wi-

Szkoła ta założona 

nie zdjęcia wi-
dać gimnazjum. 
nie zdjęcia wi-

Historia

Z dziejów ziemi

Olawskiej
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Oława 
Koncertowo 
i motoryzacyjnie 

Zbliżają się Dni Koguta, 
a wraz z nimi zlot zabytko-
wych samochodów. Święto 
miasta to jedna z najwięk-
szych imprez w roku. Nie 
inaczej będzie i tym razem 
18 i 19 czerwca

Sobotnią gwiazdą będzie 
Mrozu, czyli tak naprawdę 
Łukasz Mróz - producent, 
wokalista, aranżer i autor tek-
stów. Jego przygoda z muzyką 
zaczęła się w  1999 roku na 
deskach Wrocławskiego Teatru 
Lalek. Szersza publiczność 
poznała go dziesięć lat później, 
dzięki „Milionom Monet”. 
Album przyniósł słuchaczom 
ogromną dawkę nowoczesne-
go, eklektycznego, tanecznego 
R&B, w  który Mrozu wmie-
szał elementy soulu, hip hopu 
i dancehallu. Na krążku znala-
zły się klubowe, taneczne ban-
gery jak „Tequila” czy hitowe 
już „Miliony Monet”. W 2010 
roku do sklepów trafiła płyta 
„Vabank”. W  2014 wokalista 
wydał swój ostatni do tej pory 
krążek „Rollercoaster”.

18 czerwca wystąpi tak-
że Maleo Reggae Rockers. 
Grupa powstała w 1997 roku, 
z inicjatywy Darka Malejonka, 
znanego wcześniej ze współ-
pracy z  Arką Noego. Rok 
później do sprzedaży trafiła 
pierwsza płyta „ZaZuZi”, wy-
pełniona muzyką reggae, z ele-
mentami folkloru. Koncerty 
w kraju i za granicą przyspo-
rzyły zespołowi popularności. 
W  2001 roku grupa ruszyła 
w  trasę z  jamajską gwiazdą 
reggae Michaelem Blackiem. 
Rok później powtórzyła to 
z  Kofim Ayivora. Niedawno 
zespół okrzyknięto najbardziej 

zapracowaną ekipą w Polsce. 
W  ciągu ostatnich trzech lat 
wydali aż 5 płyt. Ostatnia, 
zatytułowana „Wake up”, we-
szła na rynek pod koniec 2015. 
Wcześniej zespół zaangażował 
się w projekt „Panny Wyklęte”.

Zanim jednak rozpoczną 
się wieczorne koncerty, na sce-
nie pojawi się Joszko Broda 
z  zespołem Dzieci z  Brodą. 
To będzie trzygodzinny pokaz 
sceniczny dla dzieci i nie tylko.

Wystąpią żywiołowe, śpie-
wające dzieciaki wspierane 
przez zespół muzyków prowa-
dzonych przez Joszka Brodę, 
który dzięki swym wyjątko-
wym instrumentom nadaje 
muzyce unikatowe, folkowe 
brzmienie. Zespół występuje 
od 1998 roku i ma na swoim 
koncie pięć albumów. Na 
koncercie wykonuje piosenki 
głównie autorstwa żony Joszka 
Brody - Debory.

Kolejny wielki zlot

Niedziela upłynie pod 
znakiem Międzynarodowego 
Zlotu Pojazdów Zabytko-
wych. Nie oznacza to jednak, 
że zabraknie muzyki. Wręcz 
przeciwnie. Koncertowanie 
rozpocznie Janusz Yanina 
Iwański z  programem „The 
Beatles Plus”. Gitarzysta, 
kompozytor, producent i  au-
tor tekstów. W ostatnich latach 
znany szerokiej publiczności 
przede wszystkim ze współ-
pracy z zespołem „Maanam”, 
a także ze wcześniejszych do-
konań duetu „Soyka - Yanina”. 
Kolejnym zespołem będzie 
„Chillove”, który od 2014 
roku współtworzą Anna Szul 
i  oławianin Waldemar Ma-
szyński. Ich muzyka to synteza 
wielu gatunków, wynikających 
z  licznych, często bardzo od-

ległych od siebie inspiracji. 
Ich zdaniem najważniejsze 
w  muzyce jest to, aby była 
autentyczna i płynęła z serca. 
W grudniu 2015 roku wydali 
swoją pierwszą płytę pt. Great 
Deal. To płyta, którą sami 
nagrali w  domowym studio. 
Bez lobby wydawnictw. Bez 
wsparcia sponsorów.

Największą gwiazdą Dni 
Koguta i  zlotu pojazdów za-
bytkowych będzie zespół 
„Bajm”. Tej kapeli nie trzeba 
nikomu przedstawiać, a  żeby 
poznać jej historię, trzeba się 
cofnąć do 1978 roku. Wtedy 
na Festiwalu w Opolu „Bajm” 
zajął drugie miejsce piosenką 
„Piechotą do lata”. Od tamtego 
czasu zespół wydał 15 płyt. 
Każda okryła się złotem bądź 
platyną. Pierwszy album za-
tytułowany „Bajm” przyniósł 
przeboje cieszące się wielką 
popularnością do dziś: „Józek 
nie daruję Ci tej nocy”, „Nie 
ma wody na pustyni”, „Co mi 
Panie dasz”. Muzycy, z Beatą 
Kozidrak na czele, mają na 
koncie 3 miliony sprzeda-
nych płyt! Koncertowali w ca-
łej Europie, USA, Kanadzie 
i Wietnamie. Od 23 lat grają 
w  niemalże niezmienionym 
składzie.

Licytacja

W niedzielę o  16.30 zli-
cytowany zostanie specjalny 
pakiet gadżetów, związanych 
z  zespołem „Bajm”. W  jego 
skład wchodzą płyty oraz al-
bum książkowy. Dochód z  li-
cytacji trafi do oławskiego 
schroniska dla zwierząt i  po-
może w zakupie bud i zwierzę-
cych akcesoriów. Schronisko 
jest przepełnione i  brakuje 
mu pieniędzy na zapewnie-
nie godziwych warunków do 

opieki nad zwierzętami. Oso-
by, którym los czworonogów 
nie jest obojętny, będą miały 
świetną okazję, by przyczynić 
się do poprawy jakości życia 
zwierzaków. W  pakiecie do 
wylicytowania jest między 
innymi album „Bajm. Płynie 
w nas gorąca krew”. To pierw-
sza w historii biografia jednego 
z  największych i  najważniej-
szych zespołów polskiej sceny 
muzycznej. Kilkusetstronico-

wy album wydany w  twardej 
oprawie. Książka pełna cie-
kawostek i  opowieści Beaty 
Kozidrak, Andrzeja Pietrasa 
i muzyków, którzy grali i grają 
w  zespole. Zawiera wywiady 
z Beatą Kozidrak, Andrzejem 
Pietrasem, Jarosławem Ko-
zidrakiem i  wieloma innymi. 
Artyści zaskakują szczerością, 
opowiadając o różnych wpad-
kach, związanych z artystycz-
nym życiem. Jak ono wyglą-

dało w czasach komuny, a jak 
wygląda dziś? Jak grało się 
w ZSRR, Bułgarii, Czechosło-
wacji, NRD, Wietnamie, a jak 
w  Polsce? Ich wspomnienia 
uzupełnione są zdjęciami, które 
pochodzą ze zbiorów prywat-
nych oraz fragmentami arty-
kułów prasowych i plakatami 
z lat osiemdziesiątych. Album 
będzie opatrzony autografami 
członków zespołu.

(kt)

Dużo muzyki, zlot i pakiet od „Bajm”
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PRACA
DAM PRACĘ

►► Zostań konsultantką Avon, tel. 
661-199-465 (10) 

►► Zatrudnię pracowników budow-
lanych. Zgłoszenia najchętniej sms. 
Tel. 502-411-884 (2d)

►► Zatrudnię ucznia (mechanik lub 
blacharz). Guz, Marcinkowice. Tel. 
500-110-300 (2d) 

►► Zatrudnię Blacharza Samo-
chodowego do Warsztatu Bla-
charsko Lakierniczego w Niemilu  
Piotr Paczków 605-260-850 (1d) 

PIEKARNIA KAMIL ZATRUDNI DO 
PRZYUCZENIA ZAWODU  PIEKARZA 

I KIEROWCĘ. TEL. 71 318 91 61 (2)

►► Firma Clar System zatrudni w Oła-
wie pracowników na stanowisku Pra-
cownik Produkcji. Praca na zmiany. 
Więcej informacji pod tel. 728-514-
584 (5)

►► Zatrudnię kierowcę na wywrotkę 
z kat. B do transportu materiałów syp-
kich. Mile widziana znajomość gminy 
Jelcz-Laskowice. Tel. 606884496 (1)

►► Przyjmę pracownika budowlane-
go, 698-623-537 (3)

►► Zatrudnię pracownika na gospo-
darstwo rolne. Praca w ciągnikach 
John Deeve New Holland, kontakt 
889-103-679 (5)

►► Regionalne Centrum Logistyczne 
Black Red White w Jelczu-Laskowi-
cach ul. Inżynierska 3 zatrudni pra-
cowników na stanowisku magazy-
niera. Mile widziane uprawnienia na 
wózki widłowe. Kontakt tel. 604-733-
947, e-mail: rogozinskia@brwsa.pl (2)

►► Przyjmiemy do pracy na różne 
stanowiska – kaufland Oława, 728-
409-157 (5)

►► Brukarza zatrudnię, 603-445-063 

►► Praca w biurze: podstawy rachun-
kowości, j. angielski bądź niemieckim, 
prawo jazdy kat. B, praca w Oławie, 
kontakt pracaolawa@onet.pl (5)

ZATRUDNIĘ SPRZEDAWCĘ DO 
SKLEPU SPOŻYWCZEGO W 

DOMANIOWIE, TEL. 509-696-187, 
707-163-702 (5) 

►► PALEF Sp. z o.o. zatrudni kierow-
cę sam. cięż. kat. C, C+E OD ZARAZ.  
Informacja w siedzibie spółki PALEF 
(Goszczyna 32a, 55-216 Domaniów), 
po wcześniejszym umówieniu spo-
tkania pod nr tel. 71/301 81 10 (2)

EASYDENT DENTAL CLINIC 
PRZY UL. BRZESKIEJ 1 

W OŁAWIE ZATRUDNI W 
NIEPEŁNYM WYMIARZE 

CZASU W OKRESIE LETNIM 
ASYSTENTKĘ STOMATOLOGICZNĄ 

Z MOŻLIWOŚCIĄ STAŁEJ 
WSPÓŁPRACY. KONTAKT 692  471  

877, biuro@easydent.pl (4)

►► Przyjmę do pracy lakiernika sa-
mochodowego na 40% od zlecenia 
lub pomocnika, JL, tel. 502-329-766 

►► Centrum Medyczne Aga-Med po-
szukuje kosmetyczki z doświadcze-
niem. Pracujesz w Oławie posiadasz 
swoich klientów poszukujesz pracy 
na lepszych warunkach. Oferujemy 
pracę w stabilnej firmie z 16 letnim 
doświadczeniem, z szeroką bazą ma-
szyn i ofertą. CV proszę wysyłać wy-
łącznie na maila agamed@onet.pl (2d) 

►► Aga-Med poszukuje do swoich 
oddziałów na terenie Oławy i Jelcza 
Laskowic    osób do pracy w Sklepach 
Zielarsko-Medycznych. Preferowane 
osoby po ukończonych kierunkach 
(fizjoterapia, tech. farmacji, pielęgniar-
stwo, dietetyka, biotechnologia lub 
pokrewne.  Oferujemy pracę w stabil-
nej i rozwijającej się firmie. Atrakcyjne 
wynagrodzenie. Osoby zainteresowa-
ne prosimy o nadsyłanie CV wyłącznie   
na maila  agamed@onet.pl (2d)

►► Aga-Med Rehabilitacja poszukuje 
do pracy w oddziale Jelcz-Laskowice 
osoby na stanowisko fizjoterapeuta. 
Preferujemy osoby z doświadcze-
niem. Oferujemy pracę w stabilnej i 
rozwijającej się firmie. Atrakcyjne wy-
nagrodzenie. Osoby zainteresowane 
prosimy o nadsyłanie CV wyłącznie    
na maila  agamed@onet.pl (2d)

►► Beauty Complex przyjmie fryzje-
ra/fryzjerkę na bardzo dobrych wa-
runkach, 501-629-537 (2d)

INSTALATOR/MECHANIK BRANŻA 
PNEUMATYKA 717814914 

rekrutacja.compresor@o2.pl  
- PRZYJMĘ (2) 

►► Firma „Karaś” zatrudni mężczyzn 
na produkcję tel. kontaktowy 71-
313-30-21 lub 509-828-672 do godz. 
15.00 (1)

ZATRUDNIĘ PEŁNOLETNIE 
OSOBY DO PRACY W 

RESTAURACJI SIECIOWEJ. 
MOŻLIWOŚĆ PRACY W 

ELASTYCZNYCH GODZINACH: 
W CIĄGU DNIA, W WEEKENDY, 

W NOCY, NA DOSTAWACH. 
MILE WIDZIANA KSIĄŻECZKA 

DO CELÓW SANITARNO-
EPIDEMIOLOGICZNYCH. 
OFERUJEMY: - UMOWĘ O 

PRACĘ, - ELASTYCZNE GODZINY 
PRACY, - MOŻLIWOŚĆ ROZWOJU 

ZAWODOWEGO, - WSZYSTKIE 
POTRZEBNE SZKOLENIA. 

KONTAKT POD NUMEREM: 
668319694 LUB E-MAIL:  

pl-00368mgr@pl.mcd.com (2)

►► Zatrudnię stolarza, praca przy 
drewnie, tel. 602-795-731 (1)

►► Zatrudnię fryzjerkę w zakładzie z 
piętnastoletni stażem na pełny etat 
w Kamieńcu Wrocławskim, tel. 663-
999-919 (1)

PUB GLADIATOR ZATRUDNI 
KUCHARZA LUB OSOBĘ DO 
PRZYUCZENIA, KELNERKĘ,  

TEL. 697-503-999 (1) 

►► Olavia Taxi poszukuje kierowcy. 
Zapewniamy wysokie zarobki. Wyma-
gamy: własnego samochodu (najle-
piej VAN), znajomości miasta Oława, 
dyspozycyjności, odporności na stres. 
Tel: 502 221 221 (1)

ZATRUDNIĘ PANIE DO SPRZĄTANIA 
W FABRYCE W STANOWICACH. 

12 ZŁ NETTO / GODZ. PRACA OD 
PONIEDZIAŁKU DO PIĄTKU.  

TEL. 694-469-376 (2) 

►► Epp Sp. z o.o. zatrudni osoby na 
stanowisko: Pracownik Produkcji. Ofe-
rujemy stabilne zatrudnienie w opar-
ciu o umowę o pracę. Prosimy o prze-
słanie CV na adres email: sekretariat 
@epp-pl.com lub na adres pocztowy:   
EPP Sp. z o.o. ul. Polna 22 Łęg, 55-220 
Jelcz Laskowice (3) 

ZATRUDNIĘ PRACOWNIKÓW NA 
ZMIANĘ NOCNĄ  
W RESTAURACJI.  

WYMAGANIA:  
- DYSPOZYCYJNOŚĆ W 

GODZINACH 22:00 - 07:00,  
- ENERGICZNOŚĆ, SUMIENNOŚĆ, 

ZAANGAŻOWANIE, - CHĘĆ 
DO PRACY, -   KSIĄŻECZKA 

DO CELÓW SANITARNO- 
EPIDEMIOLOGICZNYCH MILE 

WIDZIANA. KONTAKT POD 
NUMEREM: 668319694 LUB 

E-MAIL: 
 pl-00368mgr@pl.mcd.com (2)

►► Zatrudnię pracowników budow-
lanych z doświadczeniem z prawo 
jazdy kat. B, 501-621-506 (3)

►► Praca dla mechanika samocho-
dowego z doświadczeniem,. Praca w 
Oławie, 507-804-231 (3)

►► Praca w Niemczech – legalna do 
opieki, 534-989-969 (4d) 

►► Zatrudnię kucharkę, pomoc ku-
chenną w Restauracji „Słoneczko” 
Godzikowice, tel. 71-313-08-58, 603-
077-682, 668-587-571 (4)

UCZYSZ SIĘ? CHCESZ ZAROBIĆ 
WŁASNĄ KASĘ?   

LUBISZ PRACĘ Z LUDŹMI? 
PRZYJDŹ DO RESTAURACJI 
MCDONALD’S W OŁAWIE   

TEL.: 668319694.  
OFERUJEMY: - UMOWĘ O PRACĘ, 
- ELASTYCZNE GODZINY PRACY 

- MOŻLIWOŚĆ ROZWOJU 
ZAWODOWEGO. - MOŻLIWOŚĆ 

ZATRUDNIENIA NA OKRES 
WAKACYJNY. MOŻESZ PRZESŁAĆ 

NAM RÓWNIEŻ SWOJE CV 
MAILEM POD ADRES:  

pl-00368mgr@pl.mcd.com (2)

PRZYJMĘ DO PRACY NA 
STANOWISKO KASJER-

SPRZDAWCA DO SKLEPU RABAT 
W MIŁOSZYCACH. ATRAKCYJNE 
WYNAGRODZENIE, MOGA BYĆ 
STUDENCI, TE. 603-057-791 (3)  

►► Praca w Niemczech dla pielęgnia-
rek z dyplomem.Wymagany dobry 
język niemiecki. 534 989 969 (3d) 

►► Zatrudnimy kierowcę na ciągnik 
siodłowy w okresie żniw. Zatrudnie-
nie od 10 lipca. Wymagania: - prawo 
jazdy kat. B, C+E, - karta kierowcy, 
- doświadczenie. Miejsce pracy: Wią-
zów. Tel. 71 31 35  225 (1)

STACJA PALIW LOTOS  
W SIECHNICACH ZATRUDNI 

SPRZEDAWCÓW. ZAPEWNIAMY 
UMOWĘ O PRACĘ, BARDZO DOBRE 
WYNAGRODZENIE. WYMAGANIA: 

KOMPETENCJA, SUMIENNOŚĆ,  
BEZ NAŁOGÓW,  

TEL. 608-324-443 (4) 

►► Zatrudnię traktorzystę w gospo-
darstwie rolnym w Nowym Dworze, 
tel. 504-111-768 (4) 

►► Epp Sp. z o.o. zatrudni osobę na 
stanowisko: Magazynier. Wymaga-
ne uprawnienia na wózki wysokie-
go składowania. Praca w systemie 
3-zmianowym. Oferujemy stabilne 
zatrudnienie w oparciu o umowę o 
pracę. Prosimy o przesłanie CV na ad-
res email: sekretariat@epp-pl.com lub 
na adres pocztowy: EPP Sp. z o.o. ul. 
Polna 22 Łęg, 55-220 Jelcz Laskowice 

►► Zatrudnię dekarza z doświadcze-
niem. Zatrudnię również pomocnika 
dekarza mile widziane doświadcze-
nie ale nie jest konieczne, podstawa 
to chęć do pracy. Oferuje stalą pracę 
w stabilnej firmie z dobrym wynagro-
dzeniem. SOLIDNY DACH - kontakt 
tel. 605-292-373 (4)

PRYWATNY ŻŁOBEK W OŁAWIE 
ZATRUDNI OPIEKUNA. WYMAGANE 

UPRAWINIENIA OPIEKUNA 
DZIECIĘCEGO, ORAZ KSIĄŻECZKA 

DO CELÓW SANEPIDARNO-
EPIDEMIOLOGICZNYCH. ŻYCIORYS 
I PODANIE PROSZĘ PRZESŁAĆ POD 
ADRES: asawicka@kmfantazja.pl (1) 

►► Firma transportowa z Oławy za-
trudni kierowców z kat. C+E w rela-
cjach międzynarodowych. Więcej in-
formacji pod tel. 725346615 Robert (2)

►► Żłobek Tuptuś w Jelczu-Laskowi-
cach zatrudni opiekuna dzieci do lat 
3, tel. 691-965-873 (1)

►► Firma Kromabis z siedziba w Oła-
wie ul. Opolska 50 A zatrudni kierow-
cę kat. C+E w transporcie krajowym i 
międzynarodowym, tel. 71-303-33-21 

►► Praca dla dekarza, 502-895-504 (2)

►► Studio Fotograficzny Blancanie-
ves przyjmie stażystę, tel. 52-272-357, 
www.fotohq.com.pl (1)

HURTOWNIA SKARPET I RAJSTOP 
ZATRUDNI PRZEDSTAWICIELA 

HANDLOWEGO (BUS)  
STAŁA UMOWA O PRACĘ. 

WYMAGANIA: KREATYWNOŚĆ, 
PRAWO JAZDY KAT. B,  

TEL. 71-313-90-68, 884-337-081 (1) 

►► Zatrudnię mechanika z doświad-
czenie do naprawa samochodów 
osobowych w Oławie, wysokie zarob-
ki do 5000 zł,  tel. 660-014-120 (4)

FIRMA BUDOWLANA  
ZATRUDNI - MURARZY I 

POMOCNIKÓW. ZAINTERESOWANE 
OSOBY PROSIMY O KONTAKT  

TEL. 500 070 905  
W GODZ. 8:00-16:00 (1)

SZUKAM PRACY
►► Opiekunka osób starszych i cho-

rych z doświadczeniem, prawo jazdy, 
tel. kont. 783-079-505 (1)

►► Zaopiekuję się starszą panią, tel. 
793-529-029 (2)

KUPNO
►► Kupię: starocie, szable, bagnety, 

zegarki, odznaki, 502-627-675 (2)

►► Kupię palety wszystkie. Własny 
transport, tel. 661 515 308 (2d)

►► Kupię wszystkie starocie, nawet 
PRL, tel. 665-850-859 (15)

KUPIĘ PALETY – KAŻDĄ ILOŚĆ, 792-
994-662, 609-658-433 (6)  

►► Kupie ciągniki i przyczepy oraz 
maszyny rolnicze, tel. 602-811-423 (5)

SPRZEDAŻ 
►► Producent rolet wewnętrznych w 

kasecie – 1 zł za cm szer. kasety, Gaj 
Oławski 11, 602-342-338 (22) 

PROMOCYJNE CENY. HURTOWA I 
DETALICZNA SPRZEDAŻ KOSTKI 
BRUKOWEJ FIRM SEMMELROCK, 

LIBET. FIRMA EKO BRUK  
TEL. 668 009 351 (4) 

►► Sprzedam drewno - dąb, buk, je-
sion, sosna, 501-433-926 (8)

►► Tanie drewno opałowe, tel. 745-
001-606 (1)

►► Sprzedam piec olejowy Buderus 
Logano G 115 Logamatic + 2 zbiorniki 
Schutz 1000 litrów, 1 bojler elektrycz-
ny 80 litrów, tel. 507-190-976 (4)

►► Sprzedam lodówkę firmy Beko, 
chłodziarko-zamrażarka, nowa, na 
gwarancji, używana dwa tygodnie, 
cena – 1 tysiąc złotych. Tel. 691-143-
785 (1)

►► Sprzedam rodziny pszczele z ula-
mi lub bez uli. Cena do uzgodnienia, 
tel. 510-110-386 (1)

►► Tuja szmaragd 0,70 zł, 518-518-
835 (5)

►► Zegar wiszący, stary – sprawny, 
cena 300 zł, 502-627-675 (1)

►► Szafę dwudrzwiową z nadstawką, 
wys. 230 w b. dobrym stanie, cena 
200 zł, 607-340-417 (2)

►► Sprzedam 3 grzejniki aluminio-
wo-miedziane, tel. 71-313-56-08 (2)

►► Sprzedam wózek inwalidzki mało 
używany – 603912436 (2)

►► Sprzedaż drewna opałowego, tar-
cica sucha, tel. 608-320-583 (5)

LEKARSKIE
►► LEKARZ STOMATOLOG – DOROTA 

NAGLIK przyjmuje Oława, ul. Rybacka 
5 a, tel. 601-89-32-32, 71-303-22-33 
codziennie (oprócz niedziel) od 9.00 
do 20.00 (2d)

►► LEKARZ STOMATOLOG, LEKARZ 
MEDYCYNY – TOMASZ NAGLIK przyj-
muje Oława, ul. Rybacka 5 a, tel. 601-
89-32-32, 71-303-22-33 codziennie 
(oprócz niedziel) od 9.00 do 20.00

DERMATOLOG DR HAB. NAUK 
MEDYCZNYCH RAFAŁ BIAŁYNICKI 

- BIRULA ADIUNKT KLINIKI 
DERMATOLOGII LECZENIE CHORÓB 

SKÓRY: łuszczycy, trądzików, 
grzybic, łysienia, brodawek, alergii, 

ocena znamion NOWY ADRES: 
OŁAWA, ul. SIENKIEWICZA 8 (NZOZ 

MEDAN).  GABINET CZYNNY W 
PONIEDZIAŁKI I CZWARTKI w 

godzinach 16.00-19.00.  Konieczna 
rejestracja telefoniczna: 601-990-
167 www.dermatologolawa.pl (1)
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►► M. WAWRZYŃSKA – SPECJALISTA 
CHIRURG: rektoskopia, laseroterapia, 
choroby żył, osteoporoza, leczenie, 
zabiegi (usuwanie znamion, broda-
wek, włókniaków i innych zmian skór-
nych), stulejki, Oława ul. Mickiewicza 
41 603-606-121 (9)

►► EESPERAL, 603-606-121 (9)

►► STOMATOLOG DR N. MED. KATA-
RZYNA ŁAGOWSKA, EasyDent Dental 
Clinic, Tel. 71-301 66 66, www.easy-
dent.pl

►► LEKARZ DENTYSTA PAULINA DROZ-
DOWSKA, EasyDent Dental Clinic, Tel. 
71-301-66-66, www.easydent.pl

►► LEKARZ DENTYSTA LESZEK BURY, 
EasyDent Dental Clinic, Tel. 71-301-
66-66, www.easydent.pl

►► STOMATOLOG DR N. MED. 
AGNIESZKA SZULGAN-MĄDRZAK, 
EasyDent Dental Clinic, Tel. 71-301-
66-66, www.easydent.pl

►► LEKARZ DENTYSTA JOLANTA 
KARDASZ-PAWLIK, EasyDent Dental 
Clinic, Tel. 71-301-66- 66, www.easy-
dent.pl

►► LEKARZ DENTYSTA JUSTYNA 
LEWANDOWSKA, EasyDent Dental 
Clinic, Tel. 71-301-66-66, www.easy-
dent.pl

UROLOG  
LEK. MED. JACEK JASTRZĘBSKI – 

SPECJALISTA UROLOG. PRYWATNA 
PRAKTYKA UROLOGICZNA, 
USG: UL. ŻEROMSKIEGO 12, 
NZOZ NOMED; WTOREK OD 

16.00 DO 18.00, REJESTRACJA 
TELEFONICZNA 71-303-43-24 PN.-

PT.8.00-16.00 (1d)

►► GASTROSKOPIA - Gabinet chirur-
giczny: specjalista - chirurg JACEK 
RUTKIEWICZ, rejestracja, tel. fax 71-
302-86-66 (11)

►► PRYWATNY GABINET LARYN-
GOLOGICZNY, LEK. MED. BOŻENA 
LEŚNIAK, pn - 17.00-18.00, śr 16.30-
17.30 NZOZ Medica, 11 Listopada 14, 
601-911-459 (3d)

►► GABINET STOMATOLOGICZNY 
MAGDALENA OZGA-PORADA, tel. 
660-700-290, KRZYSZTOF OZGA, tel. 
539-123-444, rejestracja 71-727-83-
16, Oława, ul. Warszawska 30 (2) 

►► PSYCHOLOG, PSYCHOTERAPEU-
TA mgr Ewelina Chętkowska. Terapia 
dorosłych i młodzieży, terapia par; 
testy psychologiczne: Wechsler, Ra-
ven, MMPI-2. OŁAWA, UL. KAMIENNA 
5A/14 tel. 790-804-466, www.esen-
cjum-psychoterapia.pl (2)

PRYWATNY GABINET 
DERMATOLOGICZNY -  KRYSTYNA 
DROZDOWSKA. OD 15 KWIETNIA 

ZOSTAŁ PRZENIESIONY DO 
PRZYCHODNI RODZINNEJ LEK. 

MED. JÓZEFA JAROSZA, OŁAWA, 
UL. IWASZKIEWICZA 45A, WTORKI 

OD 16.00 DO 18.00, TEL. 71-303-81-
88, 603-779-092 (7) 

OŁAWSKIE CENTRUM ZDROWIA 
AGA-MED 71-313-31-86 

SPECJALISTA REHABILITACJI 
MEDYCZNEJ - lek EDYTA 

WOJCIECHOWSKA, leczenie 
zespołów bólowych kręgosłupa, 

choroby zwyrodnieniowej stawów. 
Usprawnianie pacjentów ze 

schorzeniami neurologicznymi, 
rehabilitacja po zabiegach 

(endoprotezoplastyka, artroskopia) 
rehabilitacja sportowa - ORTOPEDA 
- lek. MAREK BORYK - CHIRURG dr 

n med. MACIEJ GARBIEŃ - med. 
estetyczna, leczenie żylaków, 

NEUROLOG – lek. med. BARBARA 
BIAŁY  - PORADNIA CHORÓB 

TARCZYCY - dr n. med. KATARZYNA 
ŻUKOWSKA-KOWALSKA, - 

DERMATOLOG dr n med.  ELŻBIETA 
PLATT - leczenie chorób skóry: 
łuszczycy, trądzików, grzybic, 
łysienia, alergii, wymrażanie 

zmian chorobowych, zamykanie 
naczynek - UROLOG - CHIRURG 

ROMAN KOPEĆ, - USG - dr n 
med. ADAM KOWAL specjalista 

chorób wewnętrznych,  certyfikat 
Polskiego Towarzystwa 

Ultrasonograficznego.  USG jamy 
brzusznej, piersi, tarczycy, jąder, 

węzłów chłonnych, ślinianek. 
USG Doppler tętnic szyjnych, 
tętnic kończyn, żył kończyn. 

USG Doppler układu wrotnego, - 
PSYCHIATRA - PSYCHOTERAPEUTA 

WIESŁAW DAWIDZIUK leczenie 
depresji, leczenie nerwic, leczenie 

innych zaburzeń psychicznych, 
- HIRUDOLOGIA - leczenie 

pijawkami, - REHABILITACJA 
DOROSŁYCH - PNF, masaże, 

ZABIEGI PRZYRODOLECZNICZE BEZ 
KOLEJEK I SKIEROWAŃ W NISKICH 

CENACH (KRIOTERAPIA 9 zł, 
MAGNETOTERAPIA 5 zł, LASER 6 zł i 
inne). TYLKO U NAS REHABILTACJA 

SYSTEMEM SLING THERAPHY 
KINESIS. Zapraszamy, Oława, ul. 

Żeromskiego 3D. (2d)

►► LEKARZ WETERYNARII JERZY GI-
GOŁŁA, Oława Janowskiego 4, wizyty 
domowe, tel 604-177-146 (1)

►► SPECJALISTA ORTOPEDA Pry-
watny Gabinet Lekarski dr n. med. 
LESZEK MORASIEWICZ przyjmuje w 
Oławskim Centrum Rehabilitacyjnym 
Oława, ul. Zaciszna 17, środa godz 16-
18 tel. 601-702-263 (1)

►► SPECJALISTYCZNY GABINET PSY-
CHIATRYCZNY LEKARZ PATRYCJA 
WOŹNICZKA. Leczenie: depresji, za-
burzeń lękowych, nerwicy, psychoz, 
zaburzeń odżywiania, otępień, uza-
leżnień. Przyjmuję we Wtorki 16.00-
19.00 lub pozostałe dni po uzgodnie-
niu telefonicznym tel. 691-923-650. 
Oława (Nowy Otok) ul. Wiosenna 2/7 

►► PSYCHOLOG KLINICZNY - dr n. hum. 
JOLANTA KACZMAREK-STEC, www. 
gabinetZoMi.olawa.pl  501-681-669 

GABINET ENDOKRYNOLOGICZNO-
INTERNISTYCZNY KATARZYNA 

WALASZEK-CHORĄŻYCZEWSKA 
***USG***  

OŁAWA, JELCZ-LASKOWICE,  
tel 728-995-341  

* CHOROBY TARCZYCY, 
NADNERCZY *ZABURZENIA 

MIESIĄCZKOWANIA, NIEPŁODNOŚĆ 
* NADCIŚNIENIE WTÓRNE, 
* OTYŁOŚĆ, * NIEDOBÓR 

TESTOSTERONU, * OSTEOPOROZA(4)

►► PRYWATNY GABINET KARDIO-
LOGICZNY – USG SERCA JOANNA 
STARAK-MARCINIAK. NZOZ Promed 
Jelcz-Laskowice, ul. Liliowa 3a, reje-
stracja, tel. 71-318-31-33 (5)

►► PROTEZY ZEBOWE ekspresowa 
naprawa i wykonywanie, tel. 603-058-
870 Stella Hassan (3) 

►► USG SERCA, HOLTER EKG, HOLTER 
CIŚNIENIOWY, KONSULTACJE KAR-
DIOLOGICZNE - Katarzyna i Daniel 
Błaszczyk, specjaliści kardiolodzy, 
GABINET PRYWATNY UL. SIENKIEWI-
CZA 8, OŁAWA (NZOZ MEDAN), re-
jestracja wyłącznie telefoniczna, tel. 
698808606 (22)

►► PSYCHOLOG / PSYCHOTERAPEUTA 
- mgr KRZYSZTOF KOSONÓG, tel. 608-
069-295, www.psycholog.olawa.pl

ZDROWIE I URODA

„BEAUTY COMPLEX” SOLARIUM, 
FRYZJER, KOSMETYCZKA 

- OPALANIE NATRYSKOWE 
SUNFX, DEPILACJA LASEROWA, 

ZAMYKANIE NACZYNEK, ZABIEGI 
ESTETYCZNE, WYPEŁNIANIE 

ZMARSZCZEK, MAKIJAŻ 
PERMANENTNY. PROMOCYJNE 

CENY, TEL. 71-303-34-24, OŁAWA, 
MAGAZYNOWA 3 (2D)

ODNOVA FABRYKA PIĘKNA 
OŁAWA 3 MAJA 8U/8 TEL. 

724-064-346 SALON EXPERT 
LOREAL PROFESSIONAL 

FRYZJERSTWO, KOSMETYKA, 
MAKIJAŻ PERMANENTNY, 

MIKRODERMABRAZJA, 
MEZOTERAPIA, DEPILACJA 

LASEOWA, MEDYCYNA 
ESTETYCZNA,  KERATYNOWE 
PROSTOWANIE WŁOSÓW (2d) 

►► Diabetolog. Oława, Chrobrego 
23B -(Omega), 713137609. Jelcz-
-Laskowice, Bożka 11 (Medicor) 
713811346 (38)

STREFA URODY SOPHIA PL. 
K. SZYMANOWSKIEGO 19 

(WEJŚCIE OD PODWÓRKA). 
MIKRODERMABRAZJA, 

MEZOTERAPIA BEZIGŁOWA, 
MEZOTERAPIA MIKROIGŁOWA, 

MANICURE, PEDICURE, 
PRZEKŁUWANIE USZU, 

PRZEDŁUŻANIE RZĘS, LIPOSUKCJA 
ULTRADŹWIĘKOWA I INNE TEL. 793  

100  570 . ZAPRASZAMY! (6) 

NIERUCHOMOŚCI
►► HAUSE NIERUCHOMOŚCI. Z nami 

bezpiecznie kupisz, sprzedasz i wy-
najmiesz. Pełna obsługa, kredyty. Oła-
wa, Młyńska 2/2, tel. kom, 666-019-
633, 71-303-39-96, www.hause.pl (11)

►► KOSMOS-NIERUCHOMOŚCI, ul. 
Młyńska 40, 55-200 Oława, tel. 607-
109-787, www.kosmos-nieruchomo-
sci.gratka.pl  

►► Biuro Nieruchomości Comfort Ho-
use Kazimiera Grzeszczak – kupno i 
sprzedaż mieszkań, domów, działek i 
lokali. Oława, ul. 1 Maja 6/2, 660-261-
264, 600-340-145 lub 71-303-45-51, 
www.comforthousenieruchomosci.
gratka.pl 

SPRZEDAM

CAPRI – NIERUCHOMOŚCI 
LESZEK ŻYTO, OŁAWA, UL. 

ZACISZNA 60/8, TEL. 601-990-
187 CAŁA OFERTA NA STRONIE 

www.capri-nieruchomosci.
gratka.pl ****1-POKOJOWE, 
40 M KW., II PIĘTRO, KOŁO 

RYNKU, PO REMONCIE, 115 
TYS ZŁ, * * 2-POKOJOWE, 27,50 

M KW., II PIĘTRO, CENTRUM, 
WYSOKI STANDARD – 135 TYS 

ZŁ * 2-POKOJOWE, 61,50 M 
KW., I PIĘTRO, GARDEROBA, 

BALKON, SOBIESKIEGO – 199 
TYS ZŁ *  2-POKOJOWE, 54,50 M 

KW., II PIĘTRO, PO REMONCIE, 
IWASZKIEWICZA – 189 TYS ZŁ* 

2-POKOJOWE 37 M KW., IV PIĘTRO, 
CHROBREGO - 125 TYS ZŁ* 

3-POKOJOWE, 66 M KW., WYSOKI 
PARTER, JELCZ-LASKOWICE, 

BLOK HIRSZFELDA – 199 TYS ZŁ 
* 3-POKOJOWE, 63,17 M KW., II 

PIĘTRO, PO REMONCIE, GARAŻ – 
245 TYS ZŁ* 4-POKOJOWE, 72 M 

KW., II PIĘTRO, RYNEK, BLOK 1955 
R.,  BEZCZYNSZOWE – 210 TYS 

ZŁ*4-POKOJOWE, 77,50 M KW., I 
PIETRO, BALKON, GARDEROBA, 

PO REMONCIE, SOBIESKIEGO 
– 260 TYS. ZŁ *4-POKOJOWE 

87 M KW., I PIĘTRO, CENTRUM 
KAMIENICA - 179 TYS ZŁ* *CAŁA 
OFERTA NA STRONIE  www.capri-

nieruchomosci.gratka.pl  
TEL. 601-990-187 (2d)

SPRZEDAM UZBROJONE DZIAŁKI 
BUDOWLANE O POW. OD 950 M 

KW. DO 1000 M KW. POŁOŻONE W 
OŁAWIE, PRZY UL. LEŚNEJ. CENA 
100 ZŁ/M KW. TEL. 71303-40-11, 

691-691-638 (2D)

►► Działka budowlana w okolicy Brze-
gu, pow. 833 m kw., cena 19500zł tel. 
692-471-877 www.dzialkiwiazow.pl

►► Mieszkanie 5-pokojowe, duży bal-
kon, piwnica, bardzo ładny układ, 259 
tys. Jelcz-Laskowice BN 506-540-120

►► *Nowość* Mieszkanie 3-pokojo-
we, II piętro, 54 mkw, 197 tys., Jelcz-
-Laskowice, BN 506-540-120

►► Mieszkanie 3-pokojowe, 62 mkw, 159 tys., piwnica, balkon Jelcz-Lasko-
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TELEFONY
TELEFONY W DOMANIOWIE

Urz¹d Gminy		  - 71-301-77-35
Urz¹d Stanu Cywilnego 	 - 71-301-77-23
Parafia Nawiedzenia NMP 	 - 71-301-77-42
Gminne Centrum Kultury 	 - 71-301-77-24

Urz¹d Gminy		  - 71-313-30-44 

Gminny Zespó³ Oœwiaty 	 - 71-313-46-57

TELEFONY W GMINIE O£AWA

Telefon Zaufania Anonimowych 
Alkoholików i Grup Rodzinnych 	 - 71-321-84-03 
Policyjny Telefon Zaufania 	 - 800-120-226
Telefon Zaufania M³odzie¿owy - 71-998
Telefon Zaufania dla Uczennicy
 i Ucznia 		         - 71-372-04-86
Niebieska linia - dla ofiar przemocy 
w rodzinie                             - 801 120 002
Pomarañczowa linia - pomoc rodzinom, 
których dzieci pij¹                - 801 14 00 68
Zielona linia - porady i informacje 
na temat HIV i AIDS                - 22 621 33 67

TELEFONY ZAUFANIA

dyrektor 		  - 71-301-13-13
zastêpca dyrektora	 - 71-301-13-14
sekretariat dyrektora	 - 71-301-13-11 
		  - fax: 	 - 71-301-13-12
naczelna pielêgniarka	 - 71-301-13-91

ordynator 		  - 71-301-13-40
izba przyjêæ		  - 71-301-13-96
dy¿urka lekarska - 71-301-13-39 lub 58
dy¿urka pielêgniarska	 - 71-301-13-37
gabinet zabiegowy	 - 71-301-13-97

 

ordynator 		  - 71-301-13-22
sekretariat		  - 71-301-13-54
izba przyjêæ		  - 71-301-13-35
dy¿urka lekarska	 - 71-301-13-34
USG:		  - 71-301-13-84
EKG 			 

			   - 71-301-13-85
sala “R”		  - 71-301-13-32

ordynator		  - 71-301-13-20
sekretariat		  - 71-301-13-55
izba przyjêæ: 		  - 71-301-13-47
dy¿urka lekarska - 71-301-13-44 lub 45
dy¿urka pielêgniarska 		

		  - 71-301-13-42 lub 43
sala ”R”		  - 71-301-13-46

ordynator		  - 71-301-13-21
sekretariat		  - 71-301-13-53
izba przyjêæ		  - 71-301-13-89
dy¿urka lekarska 
 - ginekologiczno-po³o¿nicza 	 - 71-301-1351
dy¿urka lekarska 
 - porodówka		  - 71-301-13-52
dy¿urka pielêgniarska 
- ginekologiczno-po³o¿nicza 	 - 71-301-13-49
dy¿urka pielêgniarska
 - porodówka		  - 71-301-13-50

ordynator		  - 71-301-13-56
dy¿urka pielêgniarska 	 - 71-301-13-57

ordynator		  - 71-301-13-23
dy¿urka lekarska	 - 71-301-13-61
dy¿urka pielêgniarska	 - 71-301-13-60
sala operacyjna	 - 71-301-13-62

laboratorium		  - 71-301-13-64
blok operacyjny	 - 71-301-13-24
POZ		  - 71-301-13-26

pogotowie-dyspozytor 	 - 71-301-13-92
rehabilitacja		  - 71-301-13-68
RTG - pracownia	 - 71-301-13-87
ruch chorych		  - 71-301-13-78
centrala		  - 71-301-13-00

centralna rejestracja do poradni 
specjalistycznych	
		
		  -   71-301-13-00
		  -   71-301-13-75
		  -   71-301-13-76

TELEFONY DO SZPITALA

ODDZIA£ DZIECIÊCY

ODDZIA£ WEWNÊTRZNY

ODDZIA£ CHIRURGICZNY

ODDZIA£ ginekologiczno-po³o¿niczy

ODDZIA£ neonatologiczny

ODDZIA£ laryngologiczny

PORADNIE SPECJALISTYCZNE

RÓ¯NE

wice, www.PROSPERHOME.pl    Tel. 
506  540  120

►► DZIAŁKI: Działki pod lasem – 70 
tys., 1,17 ha – Dziuplina 56 tys., działki 
okolice stawu Jelcz-Laskowice od 80 
tys., Chwałowice – od 45zł/m2, Miło-
szyce 12ar – 82 tys. BN 506-540-120

►► Dom do zamieszkania od zaraz, 
220 tys., 80mkw, 4 pokoje, 16 km od 
Jelcza-Laskowic www.PROSPERHO-
ME.pl Tel. 506  540 120   

►► Dom na wsi, 105 tys., działka 
1037mkw, wymaga remontu, bez 
wilgoci, niespękane mury BN 506-
540-120

►► Sprzedam dom w centrum Oławy, 
698-623-537 (3)

►► Budowę domu parterowego w 
Oławie, możliwa zamiana, 502-627-
675 (2)

►► Działka budowlana (9 arów) w 
Jaczkowicach przy drodze asfaltowej, 
prąd na działce, kanalizacja do końca 
2017. Projekt (dom 150 m kw.) + po-
zwolenie na budowę, wylana ława. 
Tel. 601-992-026 po 17.00 (19d) 

MUSZĘ SPRZEDAĆ DZIAŁKI 
BUDOWLANE.  ROZWAŻĘ KAŻDĄ 
ROZSĄDNĄ OFERTĘ. Działki pod 

budownictwo jednorodzinne 
i bliźniacze. Umiejscowione w 
najlepszej lokalizacji, centrum 
Nowego Otoku pośród nowo 
wybudowanych bogatych i 

prestiżowych domów. Wszystkie 
media dostępne, teren łatwy do 

budowy, tel. 510-357-255 (1)

►► Sprzedam działkę pod szeregów-
ki, Oława - Lipowa 505-446-656 (41)

SPRZEDAM DZIAŁKĘ 20 ARÓW 
W JELCZU-LASKOWICACH LUB 

ZAMIENIĘ NA MIESZKANIE, TEL. 
695-943-573, 609-658-433 (6) 

SPRZEDAM NOWY DOM W 
ZABUDOWIE SZEREGOWEJ  

NOWOCZESNA KONCEPCJA, 
GARAŻ PODZIEMNY, 

OGRÓD,OGRZEWANIE 
PODŁOGOWE, WSZYSTKIE MEDIA 

GOTOWY DO ZAMIESZKANIA 
125m2 cena 269 000 zł   

Oława tel 508 295 115 (8d)

►► Tanie działki budowlane w No-
wym Górniku, cena od 80 tys., tel. 603 
917 338, wgn

►► Mieszkanie 2 pok. 37,2 m2 na 4 
piętrze, ul. Chrobrego 134 tys. Tel 607 
530 633, wgn

►► Sprzedam działki o przeznaczeniu 
inwestycyjnym w Oławie i okolicach, 
603 917 338, WGN

►► Sprzedam piękny dom budowany 
dla siebie pod Oławą, stan surowy za-
mknięty 330tys, 605  292 450 

►► Sprzedam nowe, komfortowe, 
pięknie umeblowane 3 pok. 56m2, 
ul. Zaciszna, 269tys tel. 607 530 338, 
WGN

►► Sprzedam, do zamieszkania, w 
dobrym stanie   3 pok. 54 m2 na 4 pię-
trze, ul. Cegielskiego, Jelcz-L, 160 tys., 
603 917 338, wgn

►► Sprzedam domy do remontu pod 
Oławą cena od 120 – 190 tys. tel. 607 
530 338, wgn

►► Działkę rekreacyjna o powierzch-
ni 0,4700 ha ze stawem Oława – Stary 
Otok, 695-949-209 (6)

►► Działkę budowlaną o powierzchni 
0,1033 ha ul. Lema Oława, 695-949-
209 (6)

►► Sprzedam przestronne mieszka-
nie, 77.5 m2, 1 piętro, ul. Chopina, tel. 
668121339 (5)

►► Sprzedam nowy podpiwniczony 
dom w centrum Oławy w zabudowie 
szeregowej, bez czynszowy, tel. 723-
732-666 (1)

►► Lokal usługowy 48 m kw., w cen-
trum Oławy, 782-191-019, 601-535-
658 (1)

►► Sprzedam działkę budowlaną 
11,51 ar w Jaczkowicach ul. Słonecz-
na,  7 tys./ar, tel. 795-795-470 (1)

►► Sprzedam działkę budowlaną 
1300 m kw. (13 arów), Wójcice, 605-
389-382 (1)

►► Sprzedam lub wynajmę lokal han-
dlowo-usługowy w Jelczu-Laskowi-
cach, tel. 691371026 (1)

►► Sprzedam sześć działek budowla-
nych, z doprowadzoną energią elek-
tryczną w Nowym Dworze, gm. Jelcz-
-Laskowice, tel. 606-929-502 (1)

►► Sprzedam mieszkanie w centrum 
Oławy, 83 m kw., za 200 tys., 602-640-
504 (2)

►► Sprzedam mieszkanie bezczyn-
szowe, księgi wieczyste, 67mkw, I 
piętro Piekary, atrakcyjne rozmiesz-
czenie pomieszczeń, cena 160 tys, tel. 
606-855-427 (2)

►► Sprzedam nowy dom w zabudo-
wie szeregowej o powierzchni 140 
m kw., super lokalizacja. Garaż, taras, 
balkon. Niezwykle spokojna okolica, 
Oława ul. Okólna, tel. 515-254-322, 
www. enklawa.vj3.pl (7)

►► Bliźniak w cenie mieszkania, Jani-
ków, 601-429-270 (4)

►► Sprzedam mieszkanie 58 m kw., w 
Piskorzówku, gm Domaniów lub za-
mienię na Oławę, tel. 71-313-16-59 (1)

►► Sprzedam nowe mieszkanie stan 
developerski w centrum Siechnic 2 
poziomowe. Na 3 piętrze. Łączna po-
wierzchnia użytkowa 94,75 m2. Do 
tego komórka lokatorska 2,99 m2. Na 
pierwszej kondygnacji jest sypialnia z 
garderobą i pokój dzienny z kuchnią, 
do tego balkon. Na drugiej kondy-
gnacji antresola, do własnej aranżacji, 
z możliwością zrobienia dwóch pokoi. 
Do budynku należy własny parking. 
Cena 3750,00 zł/m kw. Tel: 503 075 
455 (4)

►► Sprzedam garaż, 603-319-242 (1)

►► Poszukujemy kierowcy do trans-
portu międzynarodowego - ciężaro-
wego, weekendy w domu, wysokie 
zarobki. Tel. kontaktowy 609 477 347

►► Sprzedam atrakcyjne działki bu-
dowlane 1000 m kw., 1200 m kw., 
4800 m kw., 507-190-976 (4)

►► Sprzedam mieszkanie 36 m kw., 
I p., dwa pokoje, kuchnia, balkonik, 
czyste, zadbane, wejść i zamieszkać, 
tel. 798-149-314 (3)

►► Sprzedam działki budowlane – 
Nowy Otok, 885-945-935 (1)

►► Mieszkanie bezczynszowe, 60m2, 
osobne wejście, umeblowane, ul. 
Wiejska 7 – 70 tys. zł, altanka, garaż 
murowany + wiaty, tel. 530-432-702 (1)

►► Sprzedam, 56 m kw., parter 2 po-
koje + aneks kuchenny, łazienka, bar-
dzo dobra lokalizacja, Oława, parking 
strzeżony, tel. 602-443-638, 792-999-
420 (1d) 

►► Sprzedam działkę budowlaną 13a 
w Wójcicach, tel. 71-318-66-34 (5) 

►► Mieszkanie 3-pokojowe, 61,3mkw, 
Jelcz-Laskowice, ul. Hirszfelda. 200 
tys. do negocjacji. Tel. 537-555-739 (2)

►► Sprzedam atrakcyjną działkę 
budowlaną położoną w Biskupi-
cach Oławskich. Lokalizacja bli-
sko Oławy jak i Jelcza-Laskowic. 
Położona jest w cichej i spokojnej 
okolicy. Dojazd drogą asfaltową. 
Media: prąd, woda. Działka o pow 
14.09. Cena: 50 zł / m2 (do negocjacji). 
Tel. 695331315 (1)  

►► Sprzedam mieszkanie bezczyn-
szowe 52 m kw., 2 pokoje 7 km od 
Oławy, 120 tys., tel. 665-090-191 (2)

►► Sprzedam działkę budowlaną 23 a  
w Wójcicach, blisko lasów w dobrej 
cenie, tel. 667-257-778 (5)

►► Tanio sprzedam dom poniemiecki 
do remontu w Bolechowie, tel. 508-
902-949 (5)

►► Sprzedam mieszkanie dwupoko-
jowe o pow. 42 m kw., w Oławie – ul. 
ks. Janowskiego, 502-540-657 (3)

►► Dwie działki do sprzedania razem 
lub osobno 1808 m kw., Nowy Otok – 
Oława, tel. 602-43-638 (1d)

►► Sprzedam działkę w atrakcyjnym 
miejscu Miłoszyce ul. Harcerska – 55 
zł/m – 603912436 (2)

DO WYNAJĘCIA
►► Pokoje dla pracowników z (ekip 

budowlanych, pracowników z Ukra-
iny) w centrum Oławy, parking, wifi, t. 
792-611-601 (9)

►► Lokal do wynajęcia od zaraz w 
Jelczu-Laskowicach, 80 mkw, 1230 zł 
+ opłaty BN 506-540-120

WYNAJMĘ LOKAL USŁUGOWY 
W CENTRUM BRZEGU, WITRYNA, 

POW. 40 M KW.,  
TEL. 669-505-054 (4D)

►► Wynajmę nowe w pełni wypo-
sażone jednoosobowe pokoje dla 
osób prywatnych z miejscem parkin-
gowym, Marcinkowice, kontakt 535-
080-816 (29)

►► wynajmę lokal usługowy 76 m2 w 
centrum Oławy w idealnym stanie tel. 
603 917 338, WGN

►► Lokal usługowo-handlowy w cen-
trum Oławy, 48 m kw., 782-191-019, 
601-535-658 (2)

►► Wynajmę mieszkanie w centrum 
Oławy, dwa pokoje, 50 m kw., tel. 668-
140-950 (1) 

►► Wynajmę lokale biurowo-usługo-
we w centrum Oławy 20 m kw., tel. 
668-140-950 (1) 

Lokal na biuro 45 m kw., 
pierwsze piętro, pom. 

Socjalne i łazienka, czynsz 
850 zł/netto + liczniki,  

tel. 697-503-999 (1) 

►► Wynajmę mieszkanie dwupokojo-
we w Oławie przy ul. Opolskiej, 603-
057-706 (1)

►► Lokal do wynajęcia po remoncie 
na targu w Jelczu-Laskowicach, ul. 
Chabrowa 12, 00497575440119, 723-
948-542 (1)

►► Noclegi w Oławie dla pracowni-
ków firm, 505-900-394 (2)

►► Wynajmę lokal o powierzchni 33m2 
na dowolną działalność gospodarczą. 
Lokal składa się z dwóch pomieszczeń 
oraz łazienki miesięczny czynsz 1200 zł 
+ liczniki, tel: 664-459-407

►► Lokal do wynajęcia, 25mkw, w 
centrum Jelcza-Laskowic, tel. 502-
063-639 (1) 

►► Wynajmę kawalerkę – Kamienna 
Oława, tel. 533-563-990 (2)

►► Wynajmę garaż przy Paderew-
skiego, 601-923-119 (2)

►► Wynajmę lub sprzedam lokal 54 
m kw. + 40 m kw. piwnica, przy wia-
dukcie, tel. 509-937-509 (2)

►► Wynajmę kawalerkę w Oławie – 
tanio od 1 lipca 2016, 510-343-579 (2)

►► Do wynajęcia mieszkanie 51 mkw 
w Jelczu-Laskowicach, tel. 785-555-
764 (2)

DO WYNAJĘCIA LOKAL O 
POW. 38 MKW W BUDYNKU 

BIUROWO-USŁUGOWYM, DO 
DYSPOZYCJI DUŻY PARKING 

PRZED BUDYNKIEM. DOSTĘPNY OD 
SIERPNIA. KONTAKT: 691 731 691. 
Lokal będzie dostępny od lipca.  (3)

►► Wynajmę mieszkanie o pow. 67 m 
kw., trzy pokoje, kuchnia łzienka, WC, 
w Siechnicy, ul. Ogrodnicza, tel. 721-
024-422 (3)

►► Wynajmę mieszkanie dwupokojo-
we przy ul. Zacisznej, tel. 535-120-673 

►► Lokal handlowo – usługowy w 
Oławie, 260 m2, czynsz miesięczny: 
5300 zł netto+ media.

►► Tel. 607109787, www.kosmos-nie-
ruchomosci.pl

DO WYNAJĘCIA LOKAL O 
POW. 15MKW W BUDYNKU 

BIUROWO-USŁUGOWYM, DO 
DYSPOZYCJI DUŻY PARKING PRZED 
BUDYNKIEM. DOSTĘPNY OD RĘKI. 

KONTAKT: 691 731 691 (3) 

►► Wynajmę pokoje dla pracowni-
ków w Oławie, 515-165-914 (4)

►► Mam do wynajęcia lokal 100 m2, 
3 pokoje, kuchnia, WC, z przeznacze-
niem na mieszkanie lub usługi. Oława 
ul. 3 Maja 24/5 wejście od ulicy, par-
ter, obok TESCO. Tel. 602775663 (3) 

►► Pokój 2 km od Oławy, 509-934-
721 (2)

►► Hala 100 m kw., WC, siła, parking, 
tel. 692-864-044 (5)

►► Lokal handlowo-usługowy, 30 m 
kw., w Oławie – ul. Chrobego, duża 
witryna, ogrzewanie miejskie w cenie 
czynszu, tel. 602-843-848 (5)

►► Do wynajęcia! 2 pokojowe miesz-
kanie w Centrum Oławy. 900 zł +opła-
ty. tel. 668 369 646. DoradcaNieru-
chomosciowy.pl (1)

►► Sdam 2-komnatnuju kvartiru v 
Olave. Arenda 900 zl + komunal\’nye 
tel. 668 369 646 (1)

►► Wynajmę kawalerkę 48 m kw., za 
dodatkowa opłata garaż, tel. 503-700-
344 (2)

►► Oddam w dzierżawę myjnie ręcz-
ną w Jelcz-Laskowice - 603912436 (2)
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TELEFONY
Telefony alarmowe
Pogotowie Ratunkowe        	 -  9 9 9
Stra¿ Po¿arna		 -  9 9 8
Stra¿ Miejska		  -  9 8 6
Komenda Powiatowa Policji	 -  9 9 7
Pogotowie Wod. - Kan.	 -  9 9 4
Pogotowie Gazowe	 -  9 9 2
 Sanepid	                - 71-313-38-21 
 Zagro¿enie epidemi¹	 - 600-779-259

Komenda Powiatowa Policji
			   - 71-313-20-41
Szpital Powiatowy	 - 71-301-13-00
Stra¿ Miejska		  - 71-301-12-22
Stra¿ Miejska   
Patrol zmotoryzowany	 - 601-146-905
Stra¿ Gminna		 - 71-313-25-83
Kom. Powiatowa PSP	 - 71-313-40-45
Pogotowie Energet.	 - 71-313-29-06
Zak³. Wod. i Kan.	 - 71-303-95-21
Zak³ad Gazownictwa	 - 71-313-23-61
Dom Pomocy Spo³ecz.	 - 71-313-91-03
Dzienny Dom Pobytu	 - 71-313-29-91
Polski Czerwony Krzy¿	 - 71-313-23-25
Dworzec PKS O³awa	 - 71-313-72-32
Oœrodek Kultury	 - 71-313-28-29
K¹pielisko OCKF 	 - 71-313-21-89
Dom Dziecka		  - 71-313-20-51
Punkt Konsultacyjny Przeciwdzia³ania 	

  Przemocy w Rodzinie	 - 71-313-25-17
Miejski Zespó³  Ekonomiczno
-Administracyjny Szkó³ 	 - 71-313-25-70
Inf. LOT		  - 801-703-703  

UP nr 1, ul. 1 Maja	 - 71-318-71-21
UP nr 3, ul. Wroc³awska	 - 71-318-71-17  
UP nr 4, ul. B. Chrobrego 	 - 71-318-71-18  
UP nr 5, ul. Iwaszkiewicza 
		   	 - 71-318-71-19  

MB Pocieszenia	 - 71-313-22-41 
MB Ró¿añcowej	 - 695-630-418
Mi³osierdzia Bo¿ego	 - 71-313-86-88  
Œw. Ap. Piotra i Paw³a	 - 71-313-27-23

Starostwo Powiatowe	 - 71-313-94-33
Powiatowy Urz¹d Pracy	 - 71-313-90-33
Prokuratura		  - 71-313-40-11  
S¹d Rejonowy		 - 71-313-24-44
Urz¹d Skarbowy	 - 71-303-94-39 
Informacja podatkowa	 - 71-303-94-33
Urz¹d Miejski O³awa	
              		  - 71-303-55-01/02
Urz¹d Stanu Cywilnego	 - 71-313-38-58
Powiatowy Zarz¹d Drogowy 
			   - 71-303-30-19  
Sanepid		  - 71-313-38-21
ZUS		  - 71-303-98-00

Telefony o³awskie

Urzêdy pocztowe

PARAFIE

URZÊDY W o£AWIE

Telefony w j-l

Jednostka Ratowniczo 
	 - Gaœnicza PSP	 - 71-318-81-62  
Komisariat Policji	 - 71-318-15-97

Urz¹d Miasta i Gminy	   - 71-318-16-11
Urz¹d Stanu Cywilnego	 - 71-381-71-12
Powiatowy Urz¹d Pracy	 -71-318-33-46    
Zak³ad Gospodarki
	 Komunalnej	 - 71-318-80-17
Zak³ad Gospodarki
Mieszkaniowej TBS	 - 71-318-81-47
Zespó³ Ekonomiczno		

	  -Administracyjny Szkó³	 - 71-318-15-12

NMP Królowej Polski	 - 71-318-81-03 
Stanis³awa Biskupa	 - 71-318-15-55  
Maksymiliana Kolbego	 - 71-318-13-74
	

UP ul. Folwarczna	 - 71-318-71-07   
UP ul. Liliowa		 - 71-318-71-08  
UP ul. Wroc³awska	 - 71-318-71-09   
UP ul. Techników	 - 71-318-71-10

TOWARZYSTWO OPIEKI 
NAD ZWIERZÊTAMI 		

	 - Jelcz-Laskowice	 - 71-318-22-89
	 - O³awa		  - 71-313-51-11

URZÊDY

PARAFIE 

URZÊDY POCZTOWE

inne

►► Do wynajęcia 3 pokoje z aneksem 
kuchennym + łazienka, całość wypo-
sażona, centrum Oławy, tel. 602-443-
638 (1d)

►► Do wynajęcia 2 pokoje z aneksem 
kuchennym + łazienka, całość wypo-
sażona, centrum Oławy, tel. 602-443-
638 (1d)

KUPIĘ
►► Kupie garaż na Zacisznej, 601-

990-187 

►► Poszukuję mieszkań w Oławie do 
III piętra dla moich klientów, CAPRI – 
NIERUCHOMOŚCI, TEL. 601-990-187

►► Zdecydowani klienci kupią dom 
jednorodzinny lub działkę budowla-
ną w Oławie lub okolicy CAPRI – NIE-
RUCHOMOŚCI, TEL. 601-990-187 

►► Kupię 4-pokojowe mieszkanie w 
Oławie, do III p., CAPRI – NIERUCHO-
MOŚCI, TEL. 601-990-187 

►► Kupię małe 1-, 2-pokojowe miesz-
kanie, pow. od 25 m kw., do 40 m kw., 
parter lub I piętro,  CAPRI – NIERU-
CHOMOŚCI, TEL. 601-990-187 

►► Kupię grunt, 692-471-877 (2d)

►► Kupię lokal usługowy 666-855-484

►► Kupię każde mieszkanie lub dom 
z dowolnym stanem prawnym. Szyb-
ka wypłata gotówki. Tel. 669  505  054 

►► Kupię grunty rolne z możliwością 
dalszej dzierżawy, tel. 669  505  054 (2d)

►► Kupię grunty rolne, 887-374-712 

►► Kupię grunt, 603-127-445 (10) 

►► Kupię garaż w Oławie. 501 349 575 
(sms jeśli nie odbieram, oddzwonię) (19)

►► kupię mieszkanie 2 pok. w Oławie 
do remontu, tel. 661 290 547

►► Kupię kawalerkę do odświeżenia 
lub remontu w Oławie, tel. 661 290 547

►► Kupię mieszkanie 3 pok. w Oławie 
pierwsze lub drugie piętro, tel. 603 
917 338, wgn

USŁUGI OGÓLNE

►► GEODEZJA - usługi. Oława, ul.  
3 Maja 4 I piętro, pok. 4 (dworzec 
PKS), georob@op.pl, 695-560-911, 
697-791-987 (12)

►► GEODEZJA, www.mptgeo.pl, kla-
syfikacja gruntów, Marcinkowice, ul. 
Sokola 6, tel. 606-929-582 (1)

GEODEZJA  
663-734-474, 603-379-762 OŁAWA, 
B. CHROBREGO 23 A (KWADRACIAK) 

www.abgeo.comp.pl  
MAPY D/C PROJEKTOWYCH, 

PODZIAŁY, POMIARY 
POWYKONAWCZE, TYCZENIA (8)

►► Projektowanie wnętrz – mieszka-
nia, kuchnie, łazienki, 665-105-910 (8)

►► Elektryk – awarie, montaż, odbio-
ry, 608-770-478 (4)

►► Projektowanie, certyfikaty ener-
getyczne, kierowanie budowami, 
usługi budowlane PiW „BIELECKI” 
Biuro: Marcinkowice, ul. Cicha 13, tel. 
506-196-175, 695-777-444 (3)

►► Usługi elektryczne, 603-076-223 

►► Geodezja - mapy D/C projekto-
wych, tyczenia, inwentaryzacje, wska-
zania granic, tel. 604-957-359, www.
geosystem.olawa.pl (4)

►► Usługi elektryczne, 604-613-483 (4)

►► Alarmy i monitoring, 604-613-483 

►► Docieplanie domów. Tynki elewa-
cyjne, malowanie, regipsy, zabudowa 
poddaszy, 514-496-591 (1)

USŁUGI:  
PODOŚNIKIEM KOSZOWYM 

26 M, KOPARKO-ŁADOWARKĄ, 
DŹWIGIEM 10 TON, MINI KOPARKĄ 

1,5 T, 3 T., 601-846-747 (4)

OGRODY ABC.  
PIELĘGNACJA OGRODÓW, 
ZAKŁADANIE I KOSZENIE 

TRAWNIKÓW, PRZYCINANIE 
ŻYWOPŁOTÓW, DRZEW, KRZEWÓW, 

PRACE PORZĄDKOWE ITP.,  
609-303-830, 603-058-855 (3)  

BHP
►► BHP szkolenia, nadzór, doradz-

two, dokumentacja wypadkowa, oce-
na ryzyka, tel. 603-127-445, tel./fax 
71-313-74-45, www.bhpolawa.pl (29)

►► Szkolenia Pierwsza Pomoc, tel. 
604 146 841 www.annawozniakbhp@
wp.pl (4)

STOLARSTWO
►► Renowacje mebli antycznych, 

607-916-795

►► Schody i drzwi z drewna, 605-741-
606 (10)

►► Meble Mix Marcin Zanin www.
meblemix.com.pl, kuchenne, szafy, 
garderoby, łazienkowe oraz inne. Fa-
chowe doradztwo, bezpłatne pomia-
ry i solidne wykonanie. Jelcz-Laskowi-
ce, 609-034-113 (2d) 

►► „BDB MEBLE”- wykonawca mebli, 
na wymiar, na zamówienie, na każdą 
kieszeń, pomiar - projekt - wycena - 
montaż - serwis, www.bdbmeble.net, 
tel; 500 108 785 - Marcin Ostrowski - 
Oława - Zapraszamy (25)

►► M-STYL Ewelina Motyl. Meble na 
wymiar. Szafy, meble kuchenne, gar-
deroby. Bezpłatny pomiar i wycena. 
Tel. 793636006, 793344036 (2)

AGD

AGD - SERWIS NAPRAWA - 
LODÓWKI, ZAMRAŻARKI ORAZ 

URZĄDZENIA SKLEPOWE, PRALKI. 
DOJAZD GRATIS!  

TEL. 71-302-83-70, 605-388-369 (31)

SERWIS AGD,  
UL. IWASZKIEWICZA 35, 71-303-62-

61, 603-835-219 (2D) 

NAPRAWA I SPRZEDAŻ URZĄDZEŃ 
CHŁODNICZYCH I AGD – 

DOMOWYCH I SKLEPOWYCH – 
OŁAWA, PL. ZAMKOWY 19,  

TEL. 71-301-42-71, 508-267-478 (2d)

►► Zakład naprawy sprzętu AGD. 
Pralki, lodówki, zmywarki, zamrażarki, 
maszyny do szycia i inne sprzęty AGD. 
Oława – ul. Grota-Roweckiego 4, tel. 
71-313-26-73, 502-868-817 (3) 

ELEKTRONIKA RTV
►► Montaż i serwis anten satelitar-

nych, www.satix.net.pl, 602-495-749

►► Serwis RTV – SAT, 602-49-57-49 (1) 

►► Montaż anten i tunerów, 604-613-
483 (4)

CZYSZCZENIE

►► Profesjonalne czyszczenie dywa-
nów, wykładzin, tapicerek, 607-916-795

►► KARCHER! Wykładziny, dywany, 
tapicerka meblowa, NAPRAWDĘ 
WARTO! 505-093-019 (2D)

►► Karcher - profesjonalne czyszcze-
nie dywanów, tapicerki meblowej 
oraz samochodowej, 504-163-100 (2D)

ECO-DAN USŁUGI PORZĄDKOWE 
KOMPLEKSOWO. PRANIE 

DYWANÓW, WYKŁADZIN, MEBLI 
TAPICEROWANYCH,  

www.ecodan.eu 724-429-736 (1)

►► Czyszczenie dywanów, wykładzin, 
tapicerek, 504-910-168 (1) 

►► czyszczenie dywanów, wykładzin, 
tapicerki meblowej i samochodowej. 
Krótki czas oczekiwania, 603-846-555 

TRANSPORT

SPEED-TRANS.  
USŁUGI TRANSPORTOWE.  

BUSY 3,5,8-PALETOWE,  
TEL. 721-584-990 (2d)

TRANSPORT KONTENEROWY, 
PODSTAWIANIE KONTENERÓW 

POD GRUZ, ZŁOM I ŚMIECI  
TEL. 501-278-422 (5)

►► Transport bus 1.5 t. kraj – zagrani-
ca. Przeprowadzki, 693-372-032 (8)

►► Wypożyczalnia, przyczep i lawet, 
tel. 504-004-772, 508-295-104 (26)

►► Przeprowadzki - transport, niskie 
ceny, 24 h, duże auto, 661-515-308 (2d)

►► Przewóz osób, tanio, 604-332-147 

►► Tani transport bus 1.1,  604-441-548

►► Przewóz mebli, 661-515-308 (2d) 

PRZEWÓZ OSÓB, WYNAJEM 
BUSÓW, AUTOBUSÓW, WESELA. 

TEL. 601-780-731(2d) 

►► Transport HDS, 724-768-466 (28) 

►► Transport bus + przyczepa, 507-
053-028 (1) 

►► Pomoc drogowa, w kraju, tel. 603-
912-436 (1)

►► Pomoc drogowa – 603912436 (5)

HYDRAULICZNE
►► Junkersy, kuchenki - grzałki, gaz, 

hydrauliczne, naprawa, montaż, wo-
domierze, 71-313-44-39 (47)

►► Usługi hydrauliczne, remont łazie-
nek i mieszkań 693-753-029, 71-301-
52-59 (31) 

►► Instalacje c.o., wod-kan, gazowe, 
montaż - kotły, kuchenki, junkersy, 
wodomierze, Polan, 601-754-709 (7)

►► Junkersy, piece - naprawa, mon-
taż. Vaillant, Saunier Duwal, Ariston, 
Senseo. Hydrauliczne - c.o., woda, 
gaz, 501-278-041, 71-313-38-19, 501-
714-308 (12) 

►► B&S usługi hydrauliczne. Ogrze-
wanie, c.o., wod-kan, mechaniczne 
udrażnianie rur i kanalizacji, gaz, ku-
chenki gazowe, junkersy tel. 71-301-
42-74, 795-877-954 (30)

►► Kompleksowe usługi hydraulicz-
ne|: gaz, woda, kanalizacja, ogrzewa-
nie, naprawa bieżąca, przyłącza do 
budynków, szamba, Hydromet – 505-
900-394, 502-134-309 (2)

►► Instalacje c.o., wod-kan, gazowe, 
montaż - kotły, kuchenki, junkersy, 
wodomierze, Polan, 601-754-709 (7)

BUDOWLANE
►► Adaptacje poddaszy. Komplekso-

we remonty mieszkań i łazienek, 71-
301-52-59, 693-753-029 (32)

►► Remontowo-budowlane, 889-
312-688 (10)

ETKA-PROJEKT.  
OŁAWA, UL. CHROBREGO 17/3. 
PROJEKTOWANIE I KIEROWANIE 

BUDOWAMI. 10 000 PROJEKTÓW 
TYPOWYCH DOMÓW DO WYBORU.  
www.etka.pl  tel. 603-685-925, 71-

303-28-05 (122)

►► Malowanie wnętrz i fasad, 889-
312-688 (10)

►► Cyklinowanie bezpyłowe, układanie 
parkietów 71-780-42-73, 691-268-795

USŁUGI  
KOPARKO-ŁADOWARKĄ + MŁOT, 
JACEK BENDER, 601-212-889 (34)

►► Cyklinowanie solidnie podłóg i 
schodów, 697-143-799 (5d) 

►► Malowanie, gładzie, wykańczanie 
poddaszy, regipsy, panele, przeróbki 
hydrauliczne, kafle, 698-623-537 (3)

►► Remonty: klinkier, papa termo-
zgrzewalna, wymiana drzwi, docie-
planie, podbitki, 698-623-537(3)

►► Gładzie, malowanie, panele, re-
gipsy, kafle, tanio i solidnie, docieple-
nia, 500-254-830 (10d)

►► Ciesielstwo-dekarstwo, 697-177-730

►► Usługi remontowo-budowlane. 
Tanio, szybko i solidnie, 663-625-229 

►► Brukarstwo, 502-411-884 (2d) 

►► Cyklinowanie bezpyłowe i reno-
wacja schodów, 600-170-178 (23) 

►► Kostka brukowa HurtBruk.pl, 724-
768-466 (28) 

►► Wykończenia wnętrz, 607-893-073

►► Usługi remontowo-budowlane – 
kompleksowo, 888-783-134 (2)

►► Elewacje, docieplenia, tynki struk-
turalne natryskowe, 697-106-011 (18)

►► Budowa domów, więźby, pokrycia 
dachowe, wylewki, tarasy, schody be-
tonowe, 697-106-011 (18)

►► Docieplenie budynków, struktury, 
607-916-795 (1) 

►► Usługi remontowo budowlane od 
A do Z 723-636-532 (109)

►► Usługi budowlane - Kafelkowanie, 
Malowanie, Panele i inne, tel. 725-
143-324 (4)

►► Ocieplanie budynków, tel. 881 
507 760 (21)

►► Produkcja siatki ogrodzeniowej. 
Montaż ogrodzeń. Słupki. Bramy. Ak-
cesoria. Ogrodzenia panelowe. 693-
372-032 (8)

►► Usługi ogólnobudowlane – płytki, 
regipsy, hydraulika, elektryka, kapital-
ne remonty itp., 788-069-318 (2)

►► Mycie dachów elewacji, tarasów 
+ odgrzybianie, impregnacja, konser-
wacja, 889-312-688 (10)

►► Usługi remontowe – komplekso-
wo. Docieplenia, elewacje, 698-484-
858 (18)

►► Brukarstwo, 785 716 277 (4)

►► Dar-Bud – usługi brukarskie i bu-
dowlane, tel. 665-289-776 (1) 

►► Remonty i wykończenia mieszkań 
– gładzie, malowanie, kafle, panele, 
kompleksowo, tel. 609-389-299 (1)

►► Usługi koparko-ładowarką, tel. 
692-667-314 (8)

►► Naprawy dekarskie, grzanie papy, 
renowacja kominów, montaż okien 
dachowych, naprawy drobne, tel. 
882-087-150 (2)

MALOWANIE, TAPETOWANIE, 
GŁADZIE, KAFELKI, PANELE, 

REGIPSY, OGRODZENIA,  
729-877-185 (2) 

►► Ocieplania pianą, 502-895-504 (4)

UROCZYSTOŚCI
►► Chłodnia na wesela + stół wiejski 

gratis, 604-421-959 (28) 

►► Wynajem czekoladowej fontanny, 
691-969-370 (28)

VIDEOFILMOWANIE
►► Artur Wawer www.artur.video-

-weselne.pl 888-664-585 (45)

►► Videofilmowanie, tel. 508-295-104

►► Zgrywanie z kaset VHS na DVD.  
3 Maja 8u/2a. 792-502-051 (2d)

►► Miskra videofilmowanie, www.
video-weselne.pl, tel. 606-855-427 (23)

ZESPOŁY
►► Dj Robi - wesela, integracje, ple-

nery, scena - doświadczenie - ponad 
18 lat www.djrobi.pl 507-053-028 (1)

►► ZGRANA PARA, 692-717-384 (36d)

►► Zespół K&K – 600-232-074 (26)

►► Gemini, 781-660-311 (30)

►► For You, 604-421-959 (48)

TŁUMACZENIA
►► Tłumacz przysięgły j. niemieckie-

go JAKUB MOŻEJKO, briefy, doku-
menty, Tel. 502-125-909 (2)

BIURO TŁUMACZEŃ ETO.  
TŁUMACZENIA  

ZWYKŁE I PRZYSIĘGŁE,  
OŁAWA, UL. BRZESKA 19,  71-318-

10-50, 501-621-443 (6)

►► Mgr EWA JÓZKÓW – tłumacz 
przysięgły j. niemieckiego, tel. 605-
292-921 (2d)

KOMPUTERY
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DOLNOŚLĄSKI 
KLUCZ SUKCESU 2012

 ► Pogotowie i serwis komputero-
wy, rozwiążę każdy problem, dojazd 
do klienta, 10-letnie doświadczenie, 
tanio, szybko, solidnie, tel. 603-715-
185 (29)

 ► S-Computers: komputery, kasy 
fiskalne, serwis, NC +, PLAY. Nowy ad-
res: 3 Maja 8u/2a. 792 502 051 (2d)

 ► Romicom: komputery, telefony 
komórkowe, E-papierosy, serwis te-
lefonów, drukarek, komputerów. Re-
generacja tuszy i tonerów, ul. B. Chro-
brego 20f 503-149-152 (2d) 

RÓŻNE

 ► Zwrot podatku VAT budowlane-
go, poprowadzę księgę przychodów, 
604-441-548 (2d)   

BIURO RACHUNKOWE INCOME 
- KSIĄŻKI PRZYCHODÓW 

I ROZCHODÓW, 
PEŁNA KSIĘGOWOŚĆ, 

ROZLICZENIA Z ZUS I US, 
OŁAWA, UL. KUTROWSKIEGO 41, 

TEL. 604-071-018, 71-734-57-33 (2d) 

 ► Pożyczki gotówkowe od 300 zł 
wsparcie budżetu domowego, 571-
332-114 (8) 

 ► Kredyty trudne - Gotówkowe do 
200 tys. zł, hipoteczne, konsolidacje, 
tel. 694-751-971 (39)

 SKUP MACIOR I KNURÓW, 
PŁATNE GOTÓWKĄ, 

ODBIÓR Z GOSPODARSTWA, 
TEL. 784 424 344 (4) 

 ► Pożyczki gotówkowe benefitia od 
500 zł, tel. 797-603-000 lub 571-332-
114 (20) 

 ► Pożyczki, 730-169-064 (1)

 ► Kancelaria Prawna MERITUM, 
Wrocław/Oleśnica, Spadki, Alimenty, 
Podziały Majątku, Rozwody, ZUS-Ren-
ty, Emerytury, Inne Porady Prawne 
Bezpłatnie! 723 111 743 (4)

NAUKA
 ► Angielski, 605-644-785 (14)

 ► Nauka Jazdy, douczanie – Jelcz-
-Laskowice –ul. Oławska 18. Tel. 661-
460-360 (40)

 ► J. angielski – korepetycje, konsul-
tacje, przygotowanie do egzaminów, 
509-937-831 (7)

 ► J. polski – korepetycje, 883-528-
320 (2)

 ► J. angielski – korepetycje, 883-
528-320 (2)

 ► Matematyka – skutecznie na każ-
dym poziomie, 505-188-102 (12)

 ► Nauczyciel języka angielskiego 
udzieli korepetycji, Jelcz-Laskowice, 
tel. 792-404-685 (2)

 ► Konwersacje - Native Speaker - 
j. angielski dzieci młodzież dorośli 
- oferta wakacyjna! Szkoła Języków 
Obcych ETO tel 71 318 10 50 ul. Brze-
ska 19 I piętro (1) 

TURYSTYKA 
I REKREACJA

 ► Spływy kajakowe, wypożyczalnia 
sprzętu, tel. 661-460-360  (8)

 ► Wolne domki w Ośrodku Huty 
Oława w Wisełce (koło Międzyzdro-
jów) w okresie letnim tel. 71 318 73 
57 email azajas@silesiasa.pl. (4)

Dyrektor Publicznej Szkoły Podstawowej nr 3 w Jelczu-La-
skowicach gorąco dziękuje współorganizatorom i sponso-
rom XV festynu „Piknik u Prusa” oraz niezawodnym rodzi-
com, nauczycielom i pracownikom obsługi, absolwentom. 
Dzięki Państwu mogliśmy sprawić dzieciom wiele radości. 
Wsparli nas: Urząd Miasta i Gminy w Jelczu-Laskowicach, 
Zarząd Osiedla Jelcz, Rada Rodziców PSP 3, Małgorzata 
Regec - restauracja Uśmiech, Jacek Hełka, Dariusz Wrona, 
Stanisława Worwa, Koło Łowieckie Szarak z Jelcza-La-
skowic - prezes Wacław Grzebień i łowczy Jan Rostalski, 
Alicja i Waldemar Głuszkowie, Aneta Wernicka - Place 
Zabaw Weran, firma Intercolor, Bogdan i Elżbieta Stryjew-
scy - Elbo, Arkadiusz Matunin - Auto Matunin, Waldemar 
Kozina - Valco, Jerzy Borucki - Uni-Mebel, Kazimierz Pu-
tyra - Rekord, Andrzej Skoczylas - Heron, Zbigniew Łątka 
- Łąt-Bud, Grzegorz Sabik - Sarel, Waldemar i  Krzysztof 
Łucinkiewicz - Euro-Spaw, Kanwil Dębica, Andrzej i Marcin 
Termena - PSB Mrówka, Studio Reklamy Wena z Oławy, 
Nestle Namysłów, Autoliv J-L, Libet, Elica, Piotr Nowicki 
Piekarnia Hert, Bank Spółdzielczy Oddz. w J-L, Przedsię-
biorstwo Bojakowski.

**
Dyrektor Miejskiego Przedszkola nr 4 w Oławie serdecznie 
dziękuje wszystkim uczestnikom VII Pikniku Rodzinnego 
w Miejskim Przedszkolu nr 4 im. Misia Uszatka - za udział 
i stworzenie wspaniałej atmosfery radości i zabawy in-
tegrującej społeczność przedszkolną i lokalną. Gorące 
podziękowanie składam wszystkim, którzy wspierają nasze 
działania: firmie „Elektrolux”, firmie „Ronal Polska” - dyrek-
torowi Jackowi Cyrwusowi, prezesowi basenu miejskiego 
„Termy Jakuba” Zbigniewowi Szwarcowi, dyrektor Centrum 
Sztuki w Oławie Annie Ślipko, pani Ewie Januszkiewicz-
-Carrajal - Szkoła Języków Obcych El Dorado, zarządowi 
Społem Oława, państwu Agnieszce i Marcinowi Niewia-
domskim, Centrum Kosmetyki Profesjonalnej „Szalińska”, 
Studio Urody Beauty Complex, Salonowi Kosmetycznemu 
„Angela”oraz panu Robertowi Mrukowi, panu Michałowi 
Prokopowi, panu Markowi Połchowskiemu, pani Magdale-
nie Mąkowskiej, pani Katarzynie Pers, pani Monice Sobo-
lewskiej, pani Barbarze Jarosz i panu Janowi Rosiakowi. 
Serdecznie dziękuję również wszystkim Rodzicom naszych 
dzieci za ogromne zaangażowanie w organizację naszego 
pikniku. Wszystkim Państwu składam serdeczne podzięko-
wanie za dar serca, życzliwość i wsparcie, a najpiękniejszą 
formą wdzięczności niech będą szczere uśmiechy dzieci.

**
Zarząd Stowarzyszenia Pomocy Dzieciom „Tęcza” w Oławie 
składa serdeczne podziękowania Zdzisławowi Brezdeniowi - 
staroście powiatu oławskiego i Zarządowi Powiatu za wspieranie 
działalności na rzecz niepełnosprawnych dzieci i młodzieży. 
Jesteśmy wdzięczni za wsparcie, pomoc i zrozumienie potrzeb 
naszych podopiecznych

**
Serdeczne podziękowanie księdzu Adamowi Kościkowi z parafi i 
Miłosierdzia Bożego za zorganizowanie tak pięknej pielgrzymki 
31 maja 2016. Niech Pan Bóg Błogosławi na długie lata kapłań-
stwa. Szczęść Boże. Parafi anka Janina

**

MOTORYZACYJNE
SKUP SAMOCHODÓW DO KASACJI 
- ZA KAŻDY PŁACIMY GOTÓWKĄ, 

TRANSPORT SAMOCHODU 
GRATIS, WYSTAWIAMY 

ZAŚWIADCZENIA NIEZBĘDNE 
DO WYREJESTROWANIA W 

WYDZIALE KOMUNIKACJI I FIRMIE 
UBEZPIECZENIOWEJ. 

OŁAWA UL. ZWIERZYNIECKA 11 
TEL/FAX 7131-33-024, 509-582-251, 

505-045-414 (42)

 ► Blacharstwo, lakiernictwo i inne. 
Stefan Rolka, Oława, ul. Turkusowa 2 
(Nowy Otok), tel. 71-303-80-21, 508-
287-203 (2d)

KUPIĘ KAŻDE AUTO DO 5000 ZŁ, 
TEL. 504-004-956 (2d)

 ► Sprzedam różne felgi i opony, 
501-955-042 (1d) 

 ► Autolaweta - usługi, 501-955-042 

 ► Rejestracja sprowadzanych pojaz-
dów, 501-955-042 (1d) 

 ► Kupię każde auto, 888-615-280 (4)

 ► Sprzedam Renault Megane, tel. 
695-567-167 (2)

 ► Sprzedam Skodę Felicje 1300, rok 
1999, benzyna, gaz, 8501-734-472 (2)

PodziêkowaniaPodziêkowania

WYPOCZYNEK W BIESZCZADACH! 
TERMIN: 

10-20 SIERPIEŃ 2016. 
WYŻYWIENIE: 

ŚNIADANIA I OBIADOKOLACJE. 
ZAKWATEROWANIE 

W 2 I 3 OSOBOWYCH POKOJACH 
Z ŁAZIENKĄ I TV. 

W PROGRAMIE M.IN. REJS 
STATKIEM PO ZALEWIE SOLIŃSKIM, 

ZWIEDZANIE SKANSENU 
W SANOKU, MUZEUM 

BEKSIŃSKIEGO ORAZ PĘTLI 
BIESZCZADZKIEJ. 

CAŁKOWITY KOSZT 
TO 1400 ZŁOTYCH – DOROŚLI. 
DZIECI DO LAT 10 – 1000 ZŁ. 
W CENIE KOSZT PODRÓŻY 

I ZAKWATEROWANIA, WSZYSTKIE 
WYCIECZKI I BILETY WSTĘPU, 

WYŻYWIENIE I UBEZPIECZENIE. 
ZAPISY PRZYJMUJĄ: 

MARIOLA BIERNACZYK 
- 660-138-512, 

ELŻBIETA WÓJCIK 
- 603-057-867 

I CENTRUM KULTURY 
- 509-736-988 (4) 

ODDAM
 ► Oddam gruz, tel. 502-627-675 (1)

„SWOJĄ RADOŚĆ MOŻNA ZNALEŹĆ W RADOŚCI INNYCH, 
TO WŁAŚNIE JEST TAJEMNICĄ SZCZĘŚCIA” 

Georges Burnanos
Wszystkim, którzy sprawili, że na twarzach naszych Dzieci pod-
czas sobotniego FESTYNU zagościł uśmiech, dyrekcja, grono 
pedagogiczne i wychowankowie Miejskiego Przedszkola nr 2 
w Oławie składają najserdeczniejsze podziękowania. Każdemu 
z osobna wyrażamy wdzięczność za poważną, znaczącą, ale 
nawet za najdrobniejszą pomoc, bo i ona nadała ostateczny 
kształt temu wydarzeniu. „Dziecko to jutro”, ale o tym, jakie 
będzie, decydują wczoraj i dziś. Niezwykle cenne jest to, byśmy 
nad tymi kruchymi Istotkami pochylali się wspólnie, razem z nimi 
uczyli się, bawili, wzruszali, śmiali i płakali. Nigdy nie jest to czas 
stracony i zaowocuje szybciej, niż nam się wydaje. Dziękując, 
liczymy na dalsze wspólne działania.

**
KGW w Piskorzowie składa serdeczne podziękowania wszyst-
kim sponsorom oraz wszystkim osobom pomagającym zorga-
nizować Dzień Dziecka, sprawiając naszym dzieciom ogromną 
radość. Z całego serca dziękujemy wójtowi gminy Domaniów 
Wojciechowi Głogulskiemu, dyrektorowi BS w Domaniowie Bar-
barze Litowińskiej, przewodniczącemu Rady Gminy Domaniów 
Zdzisławowi Żygadło, właścicielom cukierni w Piskorzowie - 
Waldemarowi i Agacie Miśkom, pani Agnieszce Lipińskiej, pani 
Katarzynie Żygadło, pani Stefani Łabno-Staniszewskiej 

**
Stowarzyszenie „Moja Bystrzyca” dziękuje za organizację akcji 
charytatywnej „Dla Szymka”. Gronu Pedagogicznemu, Samo-
rządowi Uczniowskiemu i Radzie Rodziców w ZS w Bystrzycy, 
sołtysowi i Radzie Sołeckiej Bystrzycy, OSP Bystrzyca, człon-
kom Koła Wędkarskiego w Bystrzycy. 
Serdeczne podziękowania składamy wszystkim sponsorom 
i darczyńcom, a w szczególności pani Dominice Bryłkowskiej-
-Białek, państwu Agnieszce i Witoldowi Surdelom, państwu Alicji 
i Ernestowi Wojtowiczom, fi rmom „Bartek Candels” Bystrzyca, 
„Bama Europa” Stanowice, „Elektrolux” Oława, „Termy Jaku-
ba” i „Glantier” Oława, pani Iwonie Kowal, panu Arkadiuszowi 
Bączkowskiemu, pani Anecie Jarosławskiej, panom Andrzejowi 
i Józefowi Bilewiczom, pani Monice Mielnik, Pływalni Miejskiej 
w Jelczu-Laskowicach, pani Jadwidze Pawulich, panu Michałowi 
Rado, właścicielom szkółek drzew i krzewów w Pisarzowicach, 
Michałowicach, Kościerzycach, Dobrzyniu i w Nowym Dworze...

¯yczenia¯yczenia
Mamo, dziś powinnaś być królową, 

wypoczywać cały dzień. Komplementów słuchać dużo, 
wszystko na skinienie mieć. 

Nawet kiedy spojrzysz w niebo i wypowiesz swe życzenie, 
złota gwiazda spadnie z góry, aby spełnić Ci je. 
Wszystkiego najlepszego w 90. rocznicę urodzin 

kochanej Mamie - Henryce Filip 
życzy 

trójka dzieci, ośmioro wnucząt i piętnaścioro prawnucząt
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Starszy, rudo-brązowy, 
głuchy i niewidomy piesek 
znaleziony w Niwniku, 
tel. 667-735-988

Nieduży, brązowy mieszaniec 
znaleziony w Bystrzycy, 
tel. 667-735-988

Starsza suczka mieszaniec, 
słabo widząca i słysząca, 
znaleziona 
w Marcinkowicach, 
tel. 667-735-988

Kilkuletni, czekoladowy 
labrador znaleziony w okolicy 
Gaju Oławskiego, 
tel. 667-735-988

Czarny, średni piesek 
mieszaniec, tel. 667-735-988

Mała, łagodna, 
wysterylizowana, kilkuletnia 
suczka, tel. 667-735-988

Średnia, wysterylizowana 
suczka, dobra do pilnowania, 
tel. 667-735-988

Kilkuletni, łagodny, średni 
piesek mieszaniec, 
tel. 667-735-988

Znaleziono biało-brązowego, 
niedużego pieska. Ktokolwiek 
go rozpoznaje jest proszony 
o kontakt, tel. 504-211-752

Nieduży mieszaniec- 
szczeniak, tel. 504-211-752

Czarny czteromiesięczny 
szczeniak, tel. 504-211-752

Biało-czarny, żywiołowy, 
pilnujący pies,
tel. 504-211-752

Wysterylizowana, śliczna 
amstaffka szuka doświadczonego 
miłośnika rasy, tel. 504-211-752

Kilkuletnie, długowłose, 
łagodne owczarki niemieckie 
- pies i suczka, 
tel. 504-211-752

Wesoły, nieduży, łagodny 
grubasek, tel. 504-211-752

Malutki kocurek, 
odrobaczony, wychowany 
w domu, tel. 693-154-864

Siedmiotygodniowa kotka, 
odrobaczona, wychowana 
w domu, tel. 693-154-864

Czarny, nieduży piesek 
znaleziony w Miłocicach, 
tel. 504-211-752

WĘDKARSTWO 
Spinning 

Na Odrze i jej kanałach 
w Oławie rozegrano 5 czerwca 
mistrzostwa Koła Miejskiego 
PZW nr 16

O tytuł mistrza walczyło 
14 wędkarzy. W ciągu siedmiu 
godzin złowili 22 drapieżniki 
- 3 klenie i 19 okoni. Ryby 
ważyły łącznie 9135 g. 

Tytuł mistrza koła zdo-
był Robert Pilśniak, łowiąc 
komplet - 3 klenie, o łącznej 
wadze 1380 g. Za komplet, 
przyniesiony na stanowisko 
sędziowskie na 71 minut przed 
czasem, otrzymał premię 1420 
pkt i łącznie uzyskał 2720 pkt.

Pierwszym wicemistrzem 
został Mirosław Mazur - zło-
wił 6 okoni, ważących 680 
g. Drugim wicemistrzem jest 
Henryk Kisiel - 4 okonie, 
395 g. 

Kolejne miejsca zajęli: Ja-
rosław Godlewski - 2 okonie, 
270 g; Tadeusz Sobotowicz 
- 2 okonie, 235 g i Artur Erdt 
- 2 okonie, 170 g.

Trzej najlepsi otrzyma-
li puchary. Robert Pilśniak 
i Mirosław Mazur będą re-
prezentowali „Szesnastkę” na 
mistrzostwach okręgu wro-
cławskiego PZW.

Nad prawidłowym prze-
biegiem zawodów czuwał 
sędzia Andrzej Walaszek.

               * 

Zarząd Koła PZW nr 19 
w Oławie i oławska Spółdziel-
nia Mieszkaniowa „Odra” 
zapraszają dzieci (z obowiąz-
kowym opiekunem!) na zawo-
dy, które odbędą się w sobotę 
11 czerwca, na stawie w par-
ku miejskim, przy dworcu 
kolejowym. Zapisy w dniu 
i w miejscu zawodów, między 
7.30 a 8.00. 

                 *
Wszyscy wędkarze mogą 

współtworzyć tę rubrykę, kon-
taktując się telefonicznie: 600-
378-240.                 (GRARO)

Robert Pilśniak mistrzem koła

Najlepsi w spinningowych mistrzostwach Koła Miejskiego PZW nr 16 w Oławie. Stoją od lewej: 
Tadeusz Sobotowicz, Mirosław Mazur, Robert Pilśniak, Henryk Kisiel i Jarosław Godlewski
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BOKS
Turnieje 

Młodzi bokserzy oławskiego 
„Boks-Teamu” z sukcesami 
startowali na zawodach 
w Grudziądzu i Ziębicach

Przebywająca na zgrupo-
waniu kadry Dolnośląskiego 
Okręgowego Związku Bok-
serskiego Paulina Wierzyk 
wystąpiła w turnieju kwalifi -
kacyjnym do fi nału Ogólno-
polskiej Olimpiady Młodzieży 

w boksie kobiet, odbywa-
jącym się w Grudziądzu. 
Paulina, trenowana przez 
Katarzynę Czubę-Wrońską, 
wywalczyła kwalifi kację na 
OOM, w wadze do 70 kg. Ten 
turniej będzie się odbywał od 
2 do 10 lipca, w Ząbkowicach 
Śląskich.
Dobrą formę potwierdził 
także Wojciech Rożniatow-
ski. Mistrz Dolnego Śląska 
i Opolszczyzny w swojej 
kategorii, walczył na turnieju 
w Ziębicach i również zakwa-
lifi kował się na ząbkowicki 
turniej OOM.

(AO)

Pojadą na Olimpiadę

Paulina Wierzyk (pierwsza z prawej) zakwalifi kowała się do fi nału OOM
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Szukają domu

(NATI)
naati3@tlen.pl

Dyżury składkowe w oławskich kołach PZW:

* Skarbnik Koła Miejskiego PZW nr 16 w Oławie przyjmuje 
wpłaty we wtorki, czwartki i piątki, od godz. 16.00 do 18.00, 
w sklepie wędkarskim koło dworca PKS. W tym samym miejscu 
takie sprawy członków Koła PZW nr 19 załatwia Agata Kieda. 
* Skarbnik Koła PZW nr 90 „Rzemieślnik” dyżuruje w nowej 
siedzibie, przy ul. 3 Maja 1a (dawne biuro OCKF), w środy, od 
godz. 16.00 do 18.00. W pozostałe dni - w zakładzie rzemieśl-
niczym Wiesława Mądrzyka, przy ul. Kutrowskiego (do godz. 
15.30).
* Skarbnik Koła PZW nr 110 „Amur” przyjmuje wpłaty przy ul. Krasiń-
skiego 21 (Nowy Górnik), po uprzednim uzgodnieniu telefonicznym: 
669-504-840.

Małe kocięta i młode 
wysterylizowane koty cze-
kają na nowych właścicie-
li, tel. 504-211-752
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Szef  działu:  Krzysztof A.Trybulski     kat@gazeta.olawa.pl

W majowym deszczu 
walczyli o puchary

s.43 s.44

Jubileusz 
CSiR

                                               
 
 
 
 
 

ZAPROSZENIE 
 

Z okazji „Dnia Koguta 2016” 
Klub Strzelecki „Colt” Oława zaprasza na                    

„Otwarte mistrzostwa Oławy” w strzelectwie 
sportowym oraz na pierwszą rundę zawodów 

samorządowych 
 
Impreza odbędzie się w sobotę 11 czerwca 2016, 

na strzelnicy kulowej  
przy ul. Rybackiej w Oławie  

- początek o godz. 10.00. 
 
 

W zawodach mogą uczestniczyć osoby, które ukończyły 12 lat (karabinek sportowy) oraz  
16 lat (pistolet sportowy). Odrębnie klasyfikowani będą juniorzy i seniorzy oraz amatorzy  

licencjonowani strzelcy („zawodowcy”). 
Opłata startowa wynosi 10 zł dla seniorów i 5 zł dla juniorów. 

 
Dla najlepszych trzech zawodników w każdej konkurencji przewidziano puchary,     

nagrody i dyplomy, ufundowane przez burmistrza Oławy. 
 

Dla wszystkich uczestników - poczęstunek z grilla i napoje. 
Regulamin zawodów na stronie internetowej klubu „Colt” Oława:   

http://strzelnicacolt.pl  oraz na www.facebook.com/coltolawa 

STRZELECTWO 
W Tarnowie 

Zawodnicy nowego oław-
skiego klubu strzeleckiego 
„Colt” udanie startują w im-
prezach, rozgrywanych pod 
egidą Polskiego Związku 
Strzelectwa Sportowego

Na początku maja rywa-
lizowali w Tarnowie, w dru-
giej rundzie Pucharu Polski 

w konkurencjach skróconych. 
Startowało tam ponad 100 za-
wodników z 21 klubów z całej 
Polski. Oławę reprezentowali 
Witold Niemirowski, Andrzej 
Susłowicz i Paweł Żmuda 
z „Colta”. Najlepsze wyniki 
osiągnęli Andrzej Susłowicz, 
który w strzelaniu z pistoletu 
centralnego zajął drugie miej-
sce, oraz Witold Niemirowski, 
który był czwarty w konku-

rencji „pistolet sportowy”. 
Obaj ci zawodnicy zajmowali 
także miejsca w pierwszej 
dziesiątce w strzelaniu z pi-
stoletu pneumatycznego oraz 
dowolnego i standardowego. 
Paweł Żmuda natomiast we 
wszystkich konkurencjach 
meldował się na dalszych 
pozycjach. 

 
(KAT)

Na podium i obok

Przedstawiciele „Colta” Oława na strzelnicy w Tarnowie
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OŁAWSKI KLUB 
 

STRZELECKI LOK OŁAWA 
 

 
ZAPRASZA 

 NA I RUNDĘ OTWARTYCH MISTRZOSTW OŁAWY 

W STRZELECTWIE SPORTOWYM 

ORAZ  

NA „STRZELECKI ROCZEK” 

CZYLI PASOWNIE MŁODYCH STRZELCÓW, TRENUJĄCYCH 

W SEKCJI STRZELECKIEJ OCKF PRZY OKS LOK OŁAWA 

 

ZAWODY I IMPREZA „ROCZKOWA” ODBĘDĄ SIĘ 

W NIEDZIELĘ 12 CZERWCA 2016 

NA STRZELNICY KULOWEJ PRZY UL. RYBACKIEJ 

                      - POCZĄTEK O GODZ. 11.00 

Uczestnicy mistrzostw rywalizować będą w konkurencji karabinek 

sportowy, w pozycji leżąc, z podziałem na amatorów i grupę 

powszechną oraz dwie kategorie wiekowe (juniorzy i seniorzy). 

Podsumowanie wyników po trzech rundach - w październiku 2016. 

(obowiązkowe uczestnictwo w dwóch rundach). 
Opłata startowa dla członków OKS LOK wynosi 5 zł, a dla niezrzeszonych 10 zł 

(młodzież szkolna) i 20 zł (dorośli).   

 

LEKKOATLETYKA 
Uroczystość 
i przełaje 

Oj, będzie się działo 
w niedzielę 12 czerwca, na 
boisku obok bystrzyckiego 
Zespołu Szkół

- 14 czerwca tego roku 
minie 25 lat od dnia oddania 
do użytku w podoławskiej 
Bystrzycy, wzniesionego od 
podstaw czynem społecznym 
rodziców i uczniów miejsco-
wej Szkoły Podstawowej oraz 
młodych lekkoatletów z klubu 
SKS LZS „Młodzik”, obiektu 
sportowego im. Bronisława 
Malinowskiego - mówi Ry-
szard Wojciechowski, ini-
cjator i główny organizator 

niedzielnego mityngu lek-
koatletycznego „Młodzika”. 
- Nasz mały stadion od 1992 
roku stanowił arenę wielu 
lekkoatletycznych finałów 
powiatowych i wojewódzkich, 
pod auspicjami Szkolnego 
Związku Sportowego i Zrze-
szenia Ludowe Zespoły Spor-
towe, a także Okręgowego 
Związku Lekkiej Atletyki. Nie-
pobity dotąd rekord frekwen-
cji odnotowaliśmy w 2005 
roku - w fi nale wojewódzkim 
biegów przełajowych, orga-
nizowanych przez SZS „Dolny 
Śląsk”, wystartowało ponad 
1150 młodych sportowców. 
Z okazji ćwierćwiecza wy-
budowania bystrzyckiego 
stadionu, wójt gminy Oława 
Jan Kownacki, Gminny SZS, 

ULKS „Młodzik” Bystrzyca 
oraz Rada Miejsko-Gminna 
Zrzeszenia LZS w Oławie, 
zapraszają w niedzielę 12 
czerwca do Bystrzycy - na Ju-
bileuszowy Lekkoatletyczny 
Mityng „Młodzika”. Początek 
zawodów o godzinie 12.00. 
Startować mogą wszyscy 
chętni, niezależnie od płci, a w 
wieku od trzech do ponad stu 
lat. Szczególnie mile będą wi-
dziani uczniowie bystrzyckiej 
szkoły, którzy w latach 1990 
i 1991 pomagali przy budowie 
bystrzyckiego obiektu, a także 
wszystkie inne osoby, w jaki-
kolwiek sposób zaangażowane 
w rozwój sportu w Bystrzycy 
i w gminie Oława.

(KAT)

Rozbiegana Bystrzyca

SIATKÓWKA 
Sport szkolny 

115 chłopców, tworzących 
37 drużyn, uczestniczyło 
w pierwszej rundzie za-
wodów z cyklu Grand Prix 
Oławy w minisiatkówce

W hali OCKF 3 czerwca 
o puchar burmistrza Oławy 
rywalizowali uczniowie klas 
czwartych, piątych i szóstych 
z oławskich miejskich szkół 
podstawowych.  Po pierwszej 
rundzie w młodszych katego-

riach wiekowych prowadzą 
dwie drużyny z SP nr 8: Oskar 
Anysz i Szymon Baryła (kl. 
IV) oraz Jakub Grzeszczuk, 
Michał Kaczmar, Grzegorz 
Kościelski i Kacper Urysz 
(kl. V). W grupie uczniów 
klas szóstych na prowadzeniu 
jest pierwszy zespół z SP nr 
1: Jakub Sandryk, Oskar Sia-
nożęcki, Szymon Wypuszcz 
i Kacper Zientara. 

Drugi turniej odbędzie 
się w piątek 10 czerwca, a ze 
względu na dużą liczbę uczest-

ników, rozpocznie się prawdo-
podobnie nieco wcześniej niż 
początkowo planowano (na 
godzinę 12.00). W imieniu 
organizatorów, którymi są: 
Oławskie Centrum Kultury 
Fizycznej, 

MKS „Olavia” Oława 
i Urząd Miejski w Oławie, ser-
decznie zapraszamy miłośni-
ków sportu młodzieżowego, 
a zwłaszcza fanów siatkówki, 
do hali OCKF przy ul. Spor-
towej 1 w Oławie. Wstęp na 
turniej jest wolny!

(KAT)

Walczą o puchar burmistrza
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Piłka nożna 
Zawody przyjaźni 

Dwie drużyny reprezentu-
jące Oławę uczestniczyły 
w VIII Międzynarodowym 
Zielonoświątkowym Turnie-
ju Piłkarskim. Starsi chłopcy 
wygrali, a młodsi zajęli 
dwunaste miejsce

Oławscy młodzicy i orlicy 
rywalizowali od 13 do 16 
maja, z  rówieśnikami z Nie-
miec, Włoch, Francji i Czech, 
w zaprzyjaźnionym z Oławą 
niemieckim mieście Oberas-
bach, w pobliżu Norymbergii. 
Polskę reprezentowały dwa 
zespoły Miejsko-Gminnego 
Klubu Sportowego Oława 
1945. Młodzików, czyli chłop-
ców z roczników 2003 i 2004, 
prowadził Miłosz Solarski, 
a orlikami, czyli zawodnikami 
urodzonymi w  latach 2005 
i  2006, opiekowali się Jacek 
Imianowski i Tomasz Watral. 
Nasi młodsi piłkarze grali 
ze zmiennym szczęściem. 
W pierwszym meczu pokonali 
5:0 niemiecki TSC Neuendet-
telsau, a w kolejnym, z  inną 
niemiecką drużyną - Tuspo 
Rosstal, prowadzili 2:0, ale 
przegrali 2:3. Potem wysoko 
ulegli gospodarzom zawo-
dów - TSV Altenberg 0:6 oraz 

przegrali z FSV Stadeln 0:3. 
W  drugim dniu turnieju 

młodsi oławianie pokonali 
drugą drużyną gospodarzy, 
TSV II Altenberg 4:2, a potem 
ulegli zespołowi francuskie-
mu FC „Asco” La Granne-
-Colombes 1:3. Na koniec, 
po konkursie rzutów kar-
nych, przegrali z SV Waldeck 
Obermenzing i  w końcowej 
klasyfikacji turnieju zajęli 
12. miejsce wśród 20 drużyn, 
rywalizujących w  młodszej 
grupie wiekowej. 

W  drużynie oławskich 
orlików występowali: Hu-
bert Bagiński, Aleksander 

Jakubowski, Bartosz Jasiński, 
Adam Miłosz, Filip Mrowiec, 
Kevin Racławski, Mikołaj 
Stelmaszek, Oskar Szczupał, 
Mateusz Wróblewski oraz 
jedyna dziewczynka - Kata-
rzyna Watral. 

              *
Znacznie lepiej, wręcz 

doskonale, spisali się nato-
miast podopieczni Miłosza 
Solarskiego. Rozpoczęli 
od bezbramkowego remisu 
z niemieckim ESV Flügel-
rad, a  następnie pokonali 
3:0 dziewczęcy zespół go-
spodarzy, TSV Altenberg 
Mädels. - Wbrew pozorom, 

nie był to dla naszych chło-
paków łatwy przeciwnik - 
opowiada Józef Pawiński 
z Oławskiego Centrum Kul-
tury Fizycznej, organizator 
wyprawy do Oberasbach. 
- Dziewczęta z Niemiec pre-
zentowały wysoki poziom 
umiejętności technicznych 
i  motorycznych, więc dość 
długo nie potrafiliśmy strze-
lić im bramki. Za tę dobrą 
grę i duże wymagania, jakie 
nam postawiły, odwdzię-
czyliśmy się, wręczając im 
przywieziony z  Oławy pu-
char. Zaprosiliśmy także tę 
najładniejszą turniejową dru-

żynę do odwiedzenia Polski, 
a przede wszystkim Oławy. 

W kolejnej fazie turnieju 
oławski zespół wygrał z FSV 
Stadeln 6:2 i  z DJK Eibach 
2:0, a potem zanotował dwa 
bezbramkowe remisy - z JFG 
Südlung Rangau Kickers oraz 
z FC „Asco” La Granne-Co-
lombes. 

W półfinale oławianie sto-
czyli dramatyczny pojedynek 
z TSV Ammerndorf, zakoń-
czony zwycięstwem dopiero 
po konkursie rzutów karnych, 
do czego walnie przyczynili 
się świetnie broniący jede-
nastki nasz golkiper Bartek 
Lubecki oraz zdobywca decy-
dującego o zwycięstwie gola 
Norbi Racławski. 

W  finale rywalem pol-
skiej drużyny byli paryża-
nie, z  którymi oławianie 
wcześniej bezbramkowo 
zremisowali. Teraz po pięciu 
minutach prowadzili 1:0, 
ale szybcy i mający świetne 
warunki fizyczne Francuzi 
wyrównali na 1:1. Bramkę 
na 2:1 oraz na wagę trzeciego 
z rzędu zwycięstwa w całym 
zielonoświątkowym turnie-
ju w  Oberasbach, oławski 
zespół zdobył dwie minuty 
przed końcem meczu. 

Oprócz pięknego pucharu, 
dyplomów i medali, nagrodą 
za wygranie zawodów była 
wycieczka do pobliskiej No-
rymbergi, zakończona pała-
szowaniem supersmacznych 
lodów w przepięknej bawar-
sko-frankońskiej cukierni. 

W  drużynie oławskich 
młodzików występowali: Ja-
kub Baran, Aleksander Cy-
bulski, Tadeusz Domaradzki, 
Konrad Krawczuk, Bartosz 
Lubecki, Seweryn Małecki, 
Wojciech Popów, Przemysław 
Porębski, Norbert Racławski, 
Maksymilian Szabliński i Pa-
tryk Żurawski.

              *
Turniej w  Oberasbach 

dostarczył młodym oławianom 
wielu wrażeń, nie tylko spor-
towych. Oprócz rywalizacji na 
boisku, poznali norymberskie 
zabytki oraz nawiązali wiele 
kontaktów i  przyjaźni z  ko-
legami i  koleżankami z kilku 
europejskich krajów. 

Wyjazd dwóch młodzieżo-
wych drużyn piłkarskich na 
turniej do partnerskiego mia-
sta zorganizowało Oławskie 
Centrum Kultury Fizycznej. 

Krzysztof A.Trybulski 
kat@gazeta.olawa.pl

Oławianie znowu lepsi od Niemców, Włochów i Francuzów

Pamiątkowa fotografia zawodników i opiekunów obu oławskich drużyn, po zakończeniu zmagań na 
turnieju zielonoświątkowym w Oberasbach
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Siatkówka 
Sport szkolny 

Spory sukces odnieśli 
szóstoklasiści ze Szkoły 
Podstawowej nr 1 w Oławie. 
Podopieczni trenera Jakuba 
Smyka zajęli czwarte miej-
sce w finale ogólnopolskim 
Igrzysk Młodzieży Szkolnej, 
w minisiatkówce chłopców

W turnieju, rozgrywanym 
od 26 do 29 maja w Głucho-
łazach, w ośrodku sportowo-
-rekreacyjnym „Banderoza”, 
w  fazie grupowej oławianie 
pokonali drużyny: SP nr 6 
w Ełku 2:1 (21, -16 i 10) i PSP 
w Chwaszczynie 2: 1 (15, -15 
i 9) oraz ulegli zespołowi SP 
nr 21 w Lublinie 1:2 (18, -22 
i -13). 

Mis t rzowie  Dolnego 
Śląska zajęli drugie miejsce 
w grupie „C” i awansowali do 
ćwierćfinałów, w których po-
konali SP nr 5 w Wyszkowie 
2:1 (13, -6 i  13) oraz ulegli 
SP nr 8 w  Krotoszynie 0:2 
(-21, -21). 

W półfinale oławianie 
przegrali z  SP nr 3 w  Su-
lechowie 0:2 (-11 i  -12),  

a w meczu o brązowy medal 
nie sprostali zespołowi z Wy-
szkowa, z  którym wygrali 
wcześniej w ćwierćfinale. Te-
raz zwyciężyli wyszkowianie 
2:0 (-13 i -11). 

 - Chłopcy czuli już tro-
chę w  nogach i  w rękach 
trudy turnieju, a być może też 

trochę się zdekoncentrowali 
tą wcześniejszą, stosunkowo 
łatwą wygraną nad zespołem 
z  Mazowsza - tak trener 
Jakub Smyk widział przy-
czynę porażki swoich pod-
opiecznych w  pojedynku, 
którego stawką było miejsce 
na podium. 

Z kronikarskiego obo-
wiązku informujemy, że mi-
strzostwo Polski w  minisiat-
kówce chłopców, w  grupie 
klas szóstych, wywalczyła 
drużyna z Opolszczyzny - SP 
nr 11 w Kędzierzynie-Koźlu, 
pokonując w  finale zespół 
z Ziemi Lubuskiej - SP nr 3 
w Sulechowie 2:1. 

W drużynie oławskiej SP 
nr 1, na turnieju w  Głucho-

łazach występowali: Jakub 
Gębarzewski, Dominik Guza, 
Mateusz Kuźnicki, Mateusz 
Moczker, Jakub Sandryk, 
Oskar Sianożęcki, Oskar 
Sokołowski, Dawid Wrona, 
Szymon Wypuszcz i  Kacper 
Zientara. 

Wyjazd na finałowe zawo-
dy ogólnopolskie, rozgrywane 
w ramach Igrzysk Młodzieży 
Szkolnej, był możliwy dzięki 

wsparciu finansowemu i orga-
nizacyjnemu, którego udzie-
lili ekipie SP nr 1 burmistrz 
Oławy Tomasz Frischmann 
i  działacze Zarządu Miej-
skiego Szkolnego Związku 
Sportowego w Oławie.

(KAT) 

Fot.: archiwum SZS w Oławie

Mistrzowie regionu blisko krajowego podium

Drużyna chłopców z SP nr 1 w Oławie, szkolona przez trenera Jakuba Smyka, zajęła czwarte 
miejsce w mistrzostwach Polski, w minisiatkówce uczniów klas szóstych

Kapitan oławskiej drużyny Szymon Wypuszcz odbiera z rąk 
burmistrza Głuchołaz puchar za zajęcie przez nią czwartego 
miejsca w finale szkolnych mistrzostw Polski
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Sport - różne

Boule 
„Mokry” turniej 

Na janikowskim bulo-
dromie rywalizowali 29 
maja najmłodsi miłośnicy 
petanki. Najcelniej oraz 
najbliżej świnki rzucał 
metalowe kule (boule) 
Filip Kwaśnicki, zdobywa-
jąc główne trofeum - duży 
puchar, ufundowany przez 
wicewójt gminy Oława 
Teresę Jurijków-Górską

Kapryśna pogoda (wiatr 
i  chwilami ulewny deszcz) 
spowodowała, że w turnieju, 
zorganizowanym z  okazji 
Dnia Dziecka, startowało 
tylko dziesięciu młodych 
miłośników gry w  boule. 
Rywalizowali  najpierw 
trzyrundowym systemem 
szwajcarskim, a potem grali 
w play-offach. 

W pierwszej fazie bardzo 
dobrze spisywali się bracia 
Tytus i  Mateusz Niewod-
niczańscy, wyprzedzając 
głównego faworyta turnieju 

- Filipa Kwaśnickiego. Po 
trzeciej rundzie doszluso-
wało do czołówki kolejne 
rodzeństwo - Emilia i Kacper 
Skorupowie. 

Ta piątka znalazła się 
w  finałowej fazie play-
-off, a najlepiej spisał się 
w  niej Filip Kwaśnicki. 
Nieoficjalny młodzieżo-
wy mistrz Oławy i okolic 
rozgromił w ścisłym finale 

Tytusa Niewodniczańskie-
go 13:0. W walce o trzecie 
miejsce Emilia Skorupa 
pokonała Mateusza Nie-
wodniczańskiego, a  na 
piątej pozycji sklasyfi-
kowano jej brata Kacpra. 
Kolejne miejsca zajęli: 6. 
Wiktor Buczak; 7. Adrian 
Ferkaluk; 8. Hanna Pa-
triak; 9. Jaśmina Mądrzyk 
i 10. Zofia Patriak. 

- Wszystkie mecze były 
bardzo ciekawe, a padający 
raz mocniej, a  raz słabiej 
deszcz powodował zaskaku-
jące układy kul na torach - 
relacjonuje Tomasz Niewod-
niczański, główny organiza-
tor janikowskich zawodów. 
W sędziowaniu wspomagali 
go doświadczeni zawodnicy 
z klubów „JanBul” Janików 
i  KS „Petanque” Oława: 

Andrzej Zielonka, Rafał Ja-
siński, Marek Leniak i Piotr 
Kołodziej. Ci doświadczeni 
petankowcy często udzie-
lali też młodym graczom 
wskazówek i różnych porad 
technicznych. 

Piątka najlepszych otrzy-
mała puchary, ufundowane 
przez Teresę Jurijków-Gór-
ską, zastępcę wójta gminy 
Oława, zaś sam szef samo-

rządu gminnego Jan Kow-
nacki oraz radni Rady Gminy 
Oława, sfinansowali zakup 
medali, którymi obdarowa-
no wszystkich uczestników 
turnieju.

Tekst i fot.: 
Krzysztof A. Trybulski 

kat@gazeta.olawa.pl

W majowym deszczu walczyli  
o „dziecięce” puchary

Uczestnicy dziecięcych zawodów i główny organizator Tomasz Niewodniczański

Filip Kwaśnicki nieco słabiej grał w fazie wstępnej, ale 
doskonale w play-offach i dzięki temu wygrał majowy turniej 
w Janikowie, zorganizowany z okazji Dnia Dziecka

Strzelectwo 
Dzieci i dorośli 

Na strzelnicy przy ul. Tur-
niejowej w Jelczu-Laskowi-
cach odbyły się mistrzostwa 
Ligi Obrony Kraju

 
Zawodnicy rywalizowali 

14 maja, w kilku kategoriach 
wiekowych. Juniorzy młodsi 
strzelali z  karabinka sporto-

wego, z odległości 50 metrów, 
w pozycji leżącej. Najcelniej 
trafiała Gabriela Werocy. Dru-
gie miejsce zajął Igor Kuźmiń-
ski, a trzecie Bartosz Popiel. 

Rywalizację juniorów wygra-
ła Wiktoria Sokal, wyprzedzając 
Macieja Lehra i Izabelę Werocy. 

Seniorzy strzelali na sto-
jąco, z  takiej samej broni i  z 
podobnej odległości. Zwycię-
żył Ireneusz Poszwiński, a na 
podium stanęli również Alek-
sander Mitek i Leszek Chmiel. 

Najmłodszymi strzelca-
mi opiekowali się rodzice, 
a  nieco starsi uczestniczyli 
w  zawodach pod nadzorem 
pedagogów - Józefa Ślusar-
czyka i Krzysztofa Kauckiego. 
Najlepszych uhonorowano 
pucharami i dyplomami. 

Zarząd Miejsko-Gminny 
LOK w  Jelczu-Laskowicach 
dziękuje wszystkim uczest-
nikom i zaprasza na następne 
zawody - w sobotę 11 czerw-
ca, o godz. 10.00.

(kt)

Dziewczyny znów górą

Siatkówka 
Aktywne 
świętowanie 

Dzień Dziecka na sportowo? 
Czemu nie! Z tej okazji 
zorganizowano w Jelczu-
-Laskowicach zawody dla 
uczniów z klas IV-VI

Organizatorem turnieju 
w hali Centrum Sportu i Re-
kreacji był TS Volley Jelcz-
-Laskowice, we współpracy 
z  Urzędem Miasta i  Gminy 
J-L oraz Szkolnym Związ-
kiem Sportowym. Zespoły 
czwartoklasistów składały się 
z dwóch zawodników, a star-

szych roczników - z  trzech. 
Nie różnicowano płci, więc 
dziewczynki mogły grać 
z  chłopcami. Mecz trwał do 
wygrania dwóch setów, a  w 
każdej partii rywalizowano 
do 15 punktów. - Pierwszy 
taki turniej zorganizowali-
śmy podczas ferii zimowych 
- mówi zawodnik i wiceprezes 
„Volleya” Mateusz Wróbel. 
- Formuła się przyjęła, więc 
postanowiliśmy ją powtórzyć 
i na pewno zrobimy to również 

w przyszłości. Chcemy aktywi-
zować dzieci i  młodzież, od-
ciągając ich od komputerów. 
Gdy ja grałem w  siatkówkę, 
będąc jeszcze uczniem szkoły 
podstawowej, to nasz poziom 
był zdecydowanie wyższy, a to 
o  czymś świadczy. Teraz jest 
więcej pokus i ciężko przycią-
gnąć młodych ludzi do sportu. 
Tym bardziej cieszy, że nam się 
to jednak udaje... 

Rywalizację drużyn z klas 
czwartych wygrał duet An-

drzej Dyka - Maciej Zaborski. 
Najlepszymi pięcioklasistami 
- podobnie jak kilka miesięcy 
temu - okazali się Olaf Łucjan, 
Wojciech Czarny i  Dawid 
Markowski. W  najstarszej 
grupie wiekowej zwyciężyli: 
Eryk Szyszka, Rafał Zagrod-
ny, Patryk Regec i  Michał 

Błaszkowski. 
Na boisku znów można 

było zobaczyć wielu adep-
tów z „Akademii Siatkówki” 
Łukasza Kadziewicza, Pawła 
Siezieniewskiego i  Macieja 
Dobrowolskiego. Niewyklu-
czone, że ci znani siatkarze 
w przyszłości utworzą w Jel-

czu-Laskowicach kolejny 
oddział swojej volleyballowej 
szkółki...

Kamil Tysa 
ktysa@gazeta.olawa.pl

Przyciągnąć 
młodych do sportu

Młodzi zawodnicy w towarzystwie sędziów i organizatorów
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Zwycięzcy otwartych mistrzostw jelczańskiej Ligi Obrony Kraju z organizatorami i opiekunami
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Jelcz-Laskowice 
Jubileusz 

Z okazji pierwszej 
rocznicy funkcjonowania 
jelczańskiego Centrum 
Sportu i Rekreacji,  
w hali sportowej tej 
gminnej spółki roze-
grano mecze unihokeja 
oraz siatkarski pojedy-
nek gwiazd „Jelcz-La-
skowice” kontra „Reszta 
Świata”

Unihokej, zwany rów-
nież „floorballem”, to 
mniej kontaktowa odmia-
na hokeja na lodzie, ale są 
różnice. Mecze rozgrywa 
się na zwykłej nawierzchni 
boiska, więc zawodnicy nie 
potrzebują łyżew, a zamiast 
krążka do gry jest lekka pi-
łeczka, o średnicy 72 mm. 

Na boisku, otoczonym 
bandami, prezentowały 
grę dwie drużyny „Floor-
ball” Wrocław. Po zacię-
tej walce był wynik 5:4. 
Mecz obfitował w bramki, 
jednak nie wzbudził wiel-
kiego zainteresowania 
widzów.

Pod tym względem 
znacznie lepiej było póź-
niej, gdy na parkiet wy-
szli siatkarze. Spotkanie 
zapowiadane jako „Mecz 
Gwiazd”, w którym rywa-
lizowały drużyny z Jelcza-
-Laskowic oraz „Reszty 
Świata” (w praktyce - Oła-
wy), przyciągnęło na try-
buny sporą grupę fanów 
siatkówki. 

Pojedynek odbywał 
się w przyjaznej atmosfe-
rze i stał na dobrym pozio-
mie sportowym. Pierwszy 
set padł łupem „The Rest 
of the World”, jednak trzy 
kolejne należały do jel-
czan, którzy dzięki temu 

wygrali ten „gwiazdorski 
mecz” 3:1.

             *
Jelcz-Laskowice: 

Krzysztof Antosik, To-
masz Czajka, Krystian 
Bobko, Michał Patykie-
wicz, Paweł Włodek, 
Łukasz Krupa, Mateusz 
Szczęśniak,  Mateusz 
Wróbel, Kacper Sykulski, 
Marek Dolata, Artur Wą-
sowicz i Oskar Puzyniak.

„The Rest of the 
World”: Mateusz Brył-
kowski, Dawid Kordysz, 
Arkadiusz Olczyk, Patryk 
Noworolski, Grzegorz 
Kukla, Roman Nawroc-
ki, Piotr Przyborowski, 
Michał Boczar i Tomasz 
Reczuch.

Tekst i fot.: 
Arkadiusz oKOŃ 

sport@gazeta.olawa.pl

Sportowe urodziny 
jelczańskiego CSiR

Na specjalnie przygotowanym boisku uroki unihokeja prezentowały drużyny „Floorball” Wrocław

Jubileuszowy siatkarski „Mecz Gwiazd” wygrała drużyna Jelcza-Laskowic (z prawej, w ciemnych 
strojach)

Futsal 
W CSiR 

Jedną z imprez towarzyszą-
cych obchodom pierwszej 
rocznicy powstania Centrum 
Sportu i Rekreacji w Jelczu-
-Laskowicach był towarzyski 
mecz futsalu

Jelczanie zmierzyli się 
z AC „Gamaspol” Jesenik, 
beniaminkiem czeskiej ekstra-
klasy. Był to debiut trenerski 
nowego szkoleniowca Orła 
„Antonio” - Jesúsa Lópeza 
Garcíí „Chusa”. Hiszpan po-
siada licencję UEFA - „B” 
i  w nowym sezonie będzie 
prowadził drużynę z  Jelcza-
-Laskowic. Spotkanie zaczęło 
się od ataków przyjezdnych, 
którzy prezentowali szybką 
i  zaawansowaną technicznie 
grę. Miejscowi kontratako-
wali, jednak nie potrafili sfor-
sować obrony podopiecznych 
Milana Nováka. Brakowało 
też szczęścia, ponieważ piłka 
kilkakrotnie trafiała w  słu-
pek lub poprzeczkę czeskiej 
bramki. Do przerwy goście 
prowadził 2:0, a  po zmianie 
stron strzelili jeszcze sześć 
goli i  skończyło się wysoką 
porażką Orła. Bramki zdobyli: 
Jan Vavrač - 6 oraz Vladimír 
Novák i Jan Daniel - po 1.

- Był to mecz bez historii 
- mówi Sebastian Bednarz, 

prezes Orła J-L. - Szkoda, 
że nie udało się nam strzelić 
choćby jednego gola, a  były 
ku temu świetne okazje. Za-
brakło jednak koncentracji 
i  odpowiedniej formy. Obec-
nie trenujemy tylko raz w ty-
godniu, więc nie ma co się 
dziwić, że prezentujemy wa-
kacyjną formę. Zapraszamy 
młodych piłkarzy na treningi 
i  sprawdzamy ich umiejęt-
ności. Do kadry na mecz 
z  Jesenikiem trener powołał 
dwóch młodych graczy z Jel-
cza-Laskowic - Pawła Musiała 
i  Gabriela Cybulskiego. Do 

końca czerwca będziemy za-
łatwiać sprawy organizacyjne, 
związane z budżetem, działal-
nością akademii piłkarskiej 
i  skompletowaniem drużyny 
seniorów. Prawdopodobnie 
będziemy grali w  pierwszej 
lidze. Władze PZPN docenia-
ją naszą działalność, jednak 
wiążące decyzje jeszcze nie 
zapadły. Spodziewamy się ich 
pod koniec czerwca...

Orzeł „Antonio”: Karol 
Bartkowiak, Bartosz Koniecz-
ny i  Piotr Król (bramkarze) 
oraz Przemysław Matejko, 

Kamil Dziubczyński, Kamil 
Kozak, Marcin Krajewski, 
Jovica Todić, Bartłomiej Tu-
rzański, Dominik Borkowski, 
Paweł Musiał i  Gabriel Cy-
bulski.

AC „Gamaspol” Jeseník: 
Martin Růžička (bramkarz) 
oraz Jan Daniel, David Ma-
cura, Vladimír Novák, Adam 
Gnida, Jiří Mráz, Patrik Plhák, 
Jan Vavrač i  Lukáš Woitek.

Tomansz Neumann 
sport@gazeta.olawa.pl

Jesenik za mocny dla Orła

Goście z Jesenika (w czerwonych koszulkach) wysoko pokonali Orła J-L, w spotkaniu 
sparingowym, rozegranym w jelczańskiej hali CSiR
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Piłka nożna 
Powiatowa klasa „C”

 W ostatniej XXII kolejce, 
rozegranej 5 czerwca, Syrena 
Jaczkowice wysoko wygrała 
z Pogonią Kopalina, pieczę-
tując mistrzostwo klasy „C” 
w sezonie 2015/16 i awans do 
klasy „B”. Wicelider Moto-Jelcz 
Oława pokonał Owczary i czeka 
teraz na decyzję DZPN, czy 
drugie miejsce też będzie pre-
miowane grą w nowym sezonie 
w wyższej klasie rozgrywkowej. 
Amator rozgromił KS Kurów, 
a Odra Kotowice nie stawiła się 
do rywalizacji z Borem Zaodrze, 
więc przegrała mecz walkowe-
rem

Pogoń Kopalnia - Syrena 
Jaczkowice 0:5

Bramki: Rafał Stanik - 3 
oraz Szymon Ignaś i Wojciech 
Polanowski.

KS Kurów - Amator OM 2:8

Gole: dla Kurowa Andrzej 
Koszelowski i  Michał Ole-
szek, a dla Amatora - Dawid 

Bochenek i Artur Dewerenda 
- po 3 oraz Łukasz Dewerenda 
i Wojciech Budny.

 
Burza Swojków - Jankowianka 
Wierzbno 2:0

Strzelcy: Michał Żygadło 
i Dominik Bernacki.

LKS Last Pub Owczary - Moto-Jelcz 
Oława 3:4

Bramki: dla Owczar Ka-
mil Przydział, Kacper Radlak 
i Sebastian Maszkowski, a dla 
Moto-Jelcza - Tomasz Marty-
niak, Marcin Żydło, Krzysztof 
Harabasz i Michał Kruk.

Mecz Odra Kotowice - Bór 
Zaodrze Oława nie odbył się. 
Ponieważ gospodarze nie przy-
stąpili do gry, arbiter odgwiz-
dał walkower 3:0 dla gości. 

Burza Dębina - Tramp Dziuplina 
3:0 vo

Tabela końcowa
1. Syrena Jaczkowice 	53 	 83:22
2. Moto-Jelcz Oława 	 49 	 83:25
3. Amator Oleśnica Mała 	 48 	 68:34
4. Burza Swojków 	 39 	 56:29
5. Pogoń Kopalina 	 34 	 57:46
6. LKS Last Pub Owczary 	 31 	 47:61
7. Jankowianka Wierzbno 	 30 	 45:67
8. KS Kurów 	 25 	 34:53
9. Burza Dębina 	 13 	 29:65
10. Bór Zaodrze Oława 	 12 	 16:48
11. Odra Kotowice 	 12 	 26:62
12. Tramp Dziuplina 	 9 	 14:51

(DCz)

Syrena zakończyła sezon 
z przytupem!
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Klasa „0” 
seniorów

To spotkanie miało się odbyć 
5 czerwca, ale za zgodą 
obu klubów i DZPN 
rozegrano je dzień wcze-
śniej, na treningowym 
boisku legnickiej drużyny. 
Faworytem byli walczący 
o miejsce na podium 
gospodarze, ale przyjezdni 
stawili im niespodziewanie 
silny i co najważniejsze 
- skuteczny opór...

0:1 - MICHAŁ WRÓBEL (W 14 MIN) 
0:2 - MICHAŁ WRÓBEL (87)
0:3 - RAFAŁ KOHUT (90+)

LEGNICA
4 CZERWCA 2016. BOISKO PRZY ULICY 
ŚWIERKOWEJ. WIDZÓW OK. 100.

SĘDZIOWALI
GŁÓWNY ARBITER MARIUSZ KUPCZAK 
Z DREZDENKA I ASYSTENCI - KRZYSZTOF 
MACIASZCZYK ORAZ HUBERT CHYBA (WS LZPN).

ŻÓŁTE KARTKI
MATEUSZ ZATWARNICKI (W 70 MIN.) I WOJCIECH 
STRÓJWĄS (86) - OBAJ ZA FAULE, ORAZ PAWEŁ 
KRAUZ (74) - ZA KRYTYKĘ ORZECZEŃ SĘDZIEGO.

MIEDŹ II
PTAK - CHODYGA, WICHŁACZ, WOŹNICZKA, 
ŚWIATŁY - L.ZIELIŃSKI (65 WOJCIECHOWSKI), 
K.ZIELIŃSKI, DYRDA (65 WASILEWSKI), CIEŚLIK 
(81 SYNOWIEC) - ZATWARNICKI, KRAUZ 
(78 KUŚNIERZ).

Miedź II Legnica - Foto-Higiena Korona Błyskawica Gać 0:3

Zwycięstwo na pożegnanie III ligi

Michał Wróbel (z prawej, przy piłce) strzelił dwie bramki 
dla Foto-Higieny, w ostatnim meczu sezonu, po którym drużyna 
z Gaci nie będzie grała w III lidze przynajmniej do jesieni 2017...

Powiedzieli po meczu notował: (DCz)

Dawid Pożarycki, obrońca Foto-Higieny
- Po ostatnim blamażu ze Ślęzą mało kto dawał nam szanse 

w starciu z rezerwą Miedzi. Jednak od pierwszej do ostatniej mi-
nuty byliśmy skoncentrowani i taktycznie bardzo zdyscyplinowani, 
dlatego odnieśliśmy zwycięstwo. Brawa należą się całej drużynie, 
a w szczególności Marcinowi Mazurowi, który kilkoma fantastycznymi 
interwencjami uchronił nasz zespół przed utratą bramki. Dzisiejsza 
wygrana, to miły akcent na koniec ogólnie raczej nieudanego dla nas 
sezonu i dobra prognoza na przyszłość, w której chcemy naprawić 
to, co teraz zepsuliśmy. Daleko mi do hurraoptymizmu, ale dzisiejszy 
pojedynek pokazał, że jest potencjał w naszej drużynie. To pozwala z nadzieją myśleć o tym, 
że wrócimy do rozgrywek międzyregionalnych po trwającej tylko jeden sezon czwartoligowej 
kwarantannie... 

Rafał Kohut, strzelec bramki dla Foto-Higieny
- Chociaż już wcześniej wiedzieliśmy, że spadamy z trzeciej ligi, 

jednak chcieliśmy pokazać, że Foto-Higiena jest niezłym zespołem. 
Szybko zdobyliśmy bramkę i to nas zmotywowało do jeszcze większego 
wysiłku. Legniczanie mocno atakowali, ale sprzyjało nam szczęście, 
którego brakowało w kilku poprzednich meczach, jak choćby u siebie 
ze świdnicką Polonią albo w Gorzowie ze Stilonem, gdzie straciliśmy 
gole i cenne punkty niemal w ostatnich sekundach tych pojedynków. 
Ta dzisiejsza wygrana z trudnym rywalem, i to na jego boisku, na 
pewno podniesie morale w naszej drużynie i pozwoli nam w relatywnie 
dobrych humorach udać się na wakacyjny odpoczynek. 

Piotr Jacek, trener Miedzi II
- Wiedzieliśmy, że to nie będzie łatwy mecz. Spadające drużyny 

grają na totalnym luzie i nie muszą się martwić ewentualną porażką. 
Chcieliśmy zakończyć ten dobry sezon zwycięstwem przed własną 
publicznością. To się jednak nie udało, choć to my prowadziliśmy grę 
przez większość spotkania. Musimy cieszyć się z tego, że utrzymaliśmy 
się w trzeciej lidze, a przecież byliśmy w tym sezonie beniaminkiem. 
Żegnaliśmy dzisiaj kilku zawodników, szkoda że porażką, ale tak to 
bywa w piłce, która jest często bardzo nieprzewidywalna...

* Wyniki XXXIV kolejki, rozegranej 4 i 5 czerwca:
Miedź II - Foto-Higiena 0:3, Górnik - Zagłębie II 1:0, 

KS Polkowice - Lechia 5:0, Formacja Port - Ślęza 3:2, Śląsk 
II - Piast Karnin 5:1, Stilon - Polonia/Stal 3:0, Ilanka - Kar-
konosze 3:3, Budowlani - Bystrzyca 1:0, KP Brzeg Dolny 
- Piast Żmigród 0:3 vo.  

* W przerwie zimowej z rozgrywek wycofano drużynę 
KP Brzeg Dolny. Wszystkie jej wiosenne mecze były weryfi -
kowane jako walkowery 3:0 dla rywali.

MIEJSCE                                                                 ZWYCIĘSTWA                PORAŻKI               BRAMKI
          DRUŻYNA                                                                         REMISY                   PUNKTY               
1. KP POLKOWICE  25  3  6  78  88:39
2. GÓRNIK WAŁBRZYCH  25  3  6  78  74:25
3. ŚLĘZA WROCŁAW  19  8  7  65  71:35
4. MIEDŹ II LEGNICA  19  7  8  64  86:43
5. LECHIA DZIERŻONIÓW  20  3  11  63  54:40
6. ŚLĄSK II WROCŁAW  19  6  9  63  74:42
7. PIAST ŻMIGRÓD  18  3  13  57  60:46
8. FORMACJA PORT 2000 MOSTKI  18  2  14  56  71:50
9. STILON GORZÓW WLKP.  16  7  11  55  56:38
10. ZAGŁĘBIE II LUBIN  16  6  12  54  78:39
11. FOTO-HIGIENA GAĆ  13  9  12  48  51:45
12. ILANKA RZEPIN  13  4  17  43  53:75
13. POLONIA/STAL ŚWIDNICA  12  6  16  42  47:53
14. PIAST KARNIN  8  9  17  33  36:61
15. KARKONOSZE JELENIA GÓRA   8  6  20 30  41:74
16. BUDOWLANI LUBSKO  5  3  26  18  32:109
17. BYSTRZYCA KĄTY WROCŁAWSKIE  2  8  24  14  20:101
18. KP BRZEG DOLNY  1  5  28  8  16:92

                                         *
Do wyłonienia mistrza dolnośląsko-lubuskiej grupy III ligi 

niezbędny będzie dodatkowy mecz, pomiędzy KS Polkowice 
a Górnikiem Wałbrzych. Te drużyny zdobyły w rundzie zasadni-
czej tyle samo punktów, a bilans ich bezpośrednich pojedynków 
też jest remisowy (1:3 i 3:1). Zwycięzca dodatkowego spotkania, 
które zostanie rozegrane w środę 8 czerwca w Trzebnicy (począ-
tek o godz. 18.00), będzie walczył 11 i 15 czerwca, w barażowym 
dwumeczu o wejście do II ligi, z Polonią Warszawa - mistrzem 
grupy łódzko-mazowieckiej III ligi. 

Do IV ligi spadają drużyny z miejsc od dziewiątego do sie-
demnastego, w tym również Foto-Higiena Gać. Szansę na unik-
nięcie degradacji ma Formacja Port 2000 Mostki, która zajmuje 
ósmą pozycję. Stanie się tak, jeśli mistrz naszej grupy awansuje 
po barażu do II ligi. Drużyna KP Brzeg Dolny, z powodu wyco-
fania się z rozgrywek trzecioligowych przed ich zakończeniem, 
została zdegradowana do klasy okręgowej.              (KAT)

PIŁKA NOŻNA
III liga Fotogaleria z meczu na:

strzałem z 16 metrów pokonał 
Aleksandra Ptaka. 

Goście mogli szybko pod-
wyższyć na 2:0, gdy Mieczy-
sław Przytuła uderzył ato-
mowo z 20 metrów. Obrońca 
Foto-Higieny trafił jednak 
w słupek. Chwilę później 
Wróbel, w sytuacji sam na sam 
z Ptakiem, posłał piłkę na aut 
bramkowy.

To się mogło zemścić w 29 
minucie, kiedy Przemysław 
Wichłacz dośrodkował z rzu-

ki podał z lewego skrzydła 
do wychowanka oławskiego 
MKS Lucjana Zielińskiego, 
ale ten - strzelając z 7 metrów 
- trafi ł w Marcina Mazura. 

Kilkanaście minut później 
goście wyprowadzili zabój-
czą kontrę. Marek Budny 
zaatakował lewym skrzydłem 
i dośrodkował na pole karne, 
ale tam uprzedził Szymona 
Dymińczuka stoper Miedzi. 
Wybitą piłkę przejął jednak 
Michał Wróbel i precyzyjnym 

tu rożnego na pole karne do 
niepilnowanego Kamila Zie-
lińskiego. Ten uderzył z pięciu 
metrów, ale na szczęście dla 
gości - wprost w Mazura. 

Ciekawie było pod ko-
niec pierwszej połowy. W 42 
minucie kąśliwie strzelił zza 
pola karnego Norbert Pierzga, 
ale Ptak obronił, zaś tuż przed 
gwizdkiem arbitra na przerwę 
z 20 metrów uderzył Zatwar-
nicki, ale Mazur sparował ten 
strzał, podobnie jak dobitkę 

Mateusza Cieślika z bliskiej 
odległości. 

Druga połowa przy-
pominała to, co się 

działo w pierwszej 
- gospodarze atakowali, a go-
ście kontrowali. W 74 minucie 
Adam Wasilewski trafi ł z 15 
metrów w słupek bramki ga-
cian, a dobitkę Pawła Krauza 
obronił Marcin Mazur, po-
twierdzając swoją świetną 
dyspozycję w tym dniu. 

W 85 minucie Dominik 
Wejerowski huknął z 20 me-
trów, trafi ając w poprzeczkę 
legnickiej bramki, ale chwilę 
później goście byli już bar-
dziej skuteczni. Wejerowski 
zagrał ponad obrońcami do 
Wróbla, a ten strzałem po 

ziemi z 16 metrów umieścił 
piłkę w siatce. 

W doliczonym czasie gry 
Miedź zaatakowała całym 
zespołem, by zdobyć cho-
ciaż kontaktowego gola, ale 
zapomniała o obronie, co 
bezwzględnie wykorzystała 
Foto-Higiena. Wejerowski 
przechwycił podanie rywala 
i podał prostopadle do Rafała 
Kohuta. Jeden z wielu wy-
stępujących w tym spotkaniu 
wychowanków MKS Oława 
odważnie popędził na bramkę 
miejscowych, a będąc w ob-
rębie szesnastki, posłał piłkę 
pod nogami Ptaka do siatki. 
Po chwili arbiter zakończył 
spotkanie, niespodziewanie 
wysoko wygrane przez druży-
nę z Gaci, honorowo żegnającą 
się przynajmniej na pewien 
czas z trzecioligowymi roz-
grywkami...

DOMINIK CZERENDA 
sport@gazeta.olawa.pl

Wyniki XXVII kolejki 
z 4 i 5 czerwca

GKS Mirków - Czarni J-L 
5:7 (bramki dla Czarnych: 
Radosław Florek - 3, Kornel 
Traczyk, Marek Januszkie-
wicz oraz Piotr Dewerenda), 
Burza-Dombud - Bumerang 
6:2 (dla Burzy strzelali: 
Paweł Bekieszczuk - 3, 
Przemysław Sekuła, Artur 
Gancarczyk oraz Mateusz 
Kuś), Sokół - Wiwa 1:1 (rela-
cja z tego meczu na str. 47), 
MKP Wołów - Strzelinianka 
3:1, Czarni Kondratowice - 
KS Łozina 2:2, Zjednoczeni - 
LKS Brożec 0:4, Wratislavia 
- Widawa 1:0, Orzeł - Polo-
nia Środa Śl. 2:2

WYNIK MECZU ROZEGRANEGO AWANSEM:  
POLONIA ŚRODA ŚL. - WRATISLAVIA 2:3.

TABELA
1. Wiwa Goszcz  28  55  73:36
2. MKP Wołów  28  52  60:32
3. Orzeł Sadowice  28  49  64:48
4. Sokół Marcinkowice  28  46  46:30
5. Czarni J-L  28  43  60:44
6. Widawa Bierutów  28  40  41:35
7. Zjednoczeni Łowęcice  28  40  50:69
8. Strzelinianka Strzelin  28  38  43:56
9. Wratislavia Wrocław  29  37  40:50
10. Polonia Środa Śląska  29  37  44:54
11. LKS Brożec  28  37  41:49
12. Czarni Kondratowice  28  35  38:43
13. KS Łozina  28  29  50:63
14. GKS Mirków  28  29  47:61
15. Bumerang Wrocław  28  28  38:48
16. Burza-Dombud   28  26  41:58
                 *
W XXVIII kolejce, w środę 
8 czerwca, o godzinie 18.00 
zagrają: LKS Brożec - Bu-
rza-Dombud Chwalibożyce, 
KS Łozina - Sokół Marcin-
kowice oraz Czarni Jelcz-
-Laskowice - Zjednoczeni 
Łowęcice.
W XXIX kolejce, w sobotę 
11 czerwca, o godzinie 
17.00 zmierzą się: Sokół 
Marcinkowice - Bumerang 
Wrocław oraz Burza- 
Dombud Chwalibożyce - 
Czarni Jelcz-Laskowice.       

(DCZ)

FOTO-HIGIENA
MAZUR (6) - STRÓJWĄS (4), KALINOWSKI (5), 
POŻARYCKI (5), PRZYTUŁA (4) - PIERZGA (3) 
(62 WEJEROWSKI - 3), DOROBEK (4) - 
DYMIŃCZUK (4) (62 SALAK - 1), SYNOWIEC (4) 
(79 KOHUT - 2), BUDNY (3) (77 STAWOWY - 2) 
- WRÓBEL (5).

Zespół rezerwy pierw-
szoligowej Miedzi, w którym 
grają głównie młodzi piłka-
rze, już od dawna był pewny 
utrzymania się w III lidze, 
ale chciał wyprzedzić Ślęzę 
Wrocław, zajmującą trzecie 
miejsce w tabeli. Warunkiem 
było pokonanie Foto-Higie-
ny oraz porażka wrocławian 
w Mostkach. To drugie było 
bardzo prawdopodobne, gdyż 
Formacja rywalizowała z Za-
głębiem II Lubin i Stilonem 
Gorzów o ósmą pozycję w ta-
beli, prolongującą nadzieje na 
pozostanie w zreformowanej 
III lidze. 

Zmobilizowanie legnicza-
nie od początku przeważali 
i już w 3 minucie mogli pro-
wadzić. Mateusz Zatwarnic-

Tabela III ligi po sezonie 
2015/16

Do
m

in
ik

 C
ze

re
nd

a 



46 www.gazeta.olawa.pl 23/2016

PIŁKA NOŻNA 
DLJ i DLJM 

Obie drużyny oławskich 
juniorów zakończyły sezon 
wyjazdem do Dzierżoniowa. 
Grali tylko podopieczni 
Romana Płachty, bo zespół 
juniorów starszych Lechii 
nie przystąpił do gry

Dla ekipy Jarosława 
Fliśnika sobotni wyjazd do 
Dzierżoniowa był więc wy-
cieczką turystyczną. Rzadko 
się zdarza, aby gospodarze 
nie stawili się na własnym 
boisku. Tłumaczyli się, że 
trener zaplanował im mecz 
na niedzielę. Po odczekaniu 
regulaminowych 15 minut, 
sędzia odgwizdał walkower 
na korzyść gości. 

            *
Natomiast rozegrali mecz 

juniorzy młodsi, bo gospo-
darze mieli dwie godziny na 
ściągnięcie na stadion swoich 
piłkarzy. Lechia rozpoczęła 
w dziesiątkę, ale po pięciu 
minutach dotarł jedenasty 
zawodnik, Rafał Leszczyński. 
Nie pograł jednak zbyt długo, 

bo jeszcze przed przerwą 
otrzymał czerwoną kartkę. 
Najpierw zapracował sobie 
faulem na żółtą, ale nie spodo-
bała mu się decyzja arbitra, 
więc wulgarnie się do niego 

odezwał. Za to przewinienie 
dostał drugą żółtą i w kon-
sekwencji czerwoną kartkę, 
więc musiał zejść z boiska.

Oławianie od początku 
meczu stosowali pressing i to 

przyniosło pozytywne efekty. 
Najpierw Sebastian Szwedz-
ki wywalczył piłkę, podał 
do Bartosza Bartczuka, ten 
przerzucił do Adriana Gellesa, 
który znalazł się w sytuacji 

sam na sam z bramkarzem 
Lechii. Oławski napastnik za-
chował zimną krew i MGKS 
prowadził 1:0. Przed przerwą 
podopieczni Romana Płachty 
wyprowadzili kontrę, a gol-
kipera gospodarzy pokonał 
Bartłomiej Musiał. 

Po przerwie goście atako-
wali, czego efektem były dwie 
bramki. Najpierw pięknym 
technicznym strzałem popisał 
się Sebastian Szwedzki, a po-
tem Bartosz Bartczuk ustalił 
wynik meczu. Trener Płach-
ta po przerwie zrobił sześć 
zmian, wprowadzając wszyst-
kich rezerwowych. Mimo to 
oławska drużyna dominowała 
i dzięki temu zwycięstwu za-
jęła piąte miejsce w tabeli na 
zakończenie sezonu.

 
MGKS Oława 1945
Pawlikowski (70 Kosec-

ki) - Zapotoczny, Grabowski, 
Skorupa, Łakomiak - Musiał, 
Leśkiewicz (58 Schonwalter), 
Nazar (63 Fedorowicz), Bart-
czuk (56 Żułtański), Szwedz-
ki (52 Hawryło) - Gelles 
(65 Szymański).

(POL)

Dzierżoniów zdobyty bez oporu

Juniorzy starsi MGKS Oława (na fot. w żółto-czarnych strojach) nie doczekali się w Dzierżoniowie 
rywali i przywieźli punkty do domu bez walki...
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PIŁKA NOŻNA 
LWT i LWM 

Od zwycięstwa do zwycię-
stwa wciąż kroczą młodzicy 
MGKS Oława, którzy 
liderują, a jeszcze mają 
do rozegrania jeden mecz 
zaległy

Nie udał się wyjazd tramp-
karzy MGKS do Świdni-
cy. Oławianie rozpoczęli od 
prowadzenia. W 25 minucie 
Wojciech Kaniewski dośrod-
kował do Igora Puchelaka, 
który strzałem z pierwszej 
piłki pokonał bramkarza Po-

lonii/Stali. Po przerwie goście 
podwyższyli na 2:0. Tym ra-
zem podał Puchelak, a celnie 
główkował Kaniewski. Po-
drażniło to gospodarzy, którzy 
odważniej atakowali, a nasza 
defensywa nie ustrzegła się 
błędów. W 48 minucie miej-
scowi zdobyli kontaktowego 
gola, a w ostatnich pięciu 
minutach wyrównali i strzelili 
zwycięską bramkę.   

MGKS Oława 1945
Boratyński - Świerczyń-

ski, Kozina, Nowak, Marek 
- Puchelak, Boczula, Mazepa, 

Dalecki, Makowski - Ka-
niewski

Rezerwowi: Wilf, Przy-
bylski, Drabczak.

                *
Młodzicy MGKS roze-

grali dwa mecze w tygodniu. 
We środę 1 czerwca pokonali 
Orła Ząbkowice Śląskie 2:0. 
Było to jedno z najlepszych 
spotkań oławian w tej rundzie. 
Oni dominowali na boisku, 
a defensywa nie pozwalała go-
ściom wypracować okazje do 
zdobycia bramki. Podopiecz-
ni Jarosława Aleksandrzaka 
przeprowadzili wiele zespoło-

wych akcji. W dwóch zdobyli 
gole, które strzelili Wojciecha 
Popow i Aleksander Cybulski. 

MGKS Oława 1945
Lubecki - Małecki, Baran, 

Żurawski, Kapuścik - Jusz-
czyk, Pluciński, Popów - Cy-
bulski.

Rezerwowi: Krawczyk, 
Szabliński, Grabowski, Ra-
cławski.

               *
Sobotni mecz z AP Ole-

śnica rozgrywano na boisku 
ze sztuczną trawą. Oławianie 
długo nie mogli się dostoso-

wać do wąskiego placu gry. 
Pierwsza połowa była wy-
równana, ale MGKS zdobył 
zwycięskiego gola. Po prze-
chwyceniu piłki na połowie 
rywali, do siatki trafi ł Woj-
ciech Popów. W drugiej poło-
wie oławski zespół przeważał, 
ale raził nieskutecznością. 
Mecz wygrali 1:0 podopieczni 
Jarosława Aleksandrzaka. 

 
MGKS Oława 1945
Lubecki - Małecki, Baran, 

Żurawski, Racławski - Jusz-
czyk, Pluciński, Grabowski 
- Cybulski.

Rezerwowi: Dębiński, 
Krawczyk, Popów.

(POL)

Niepokonany MGKSDLJ
LECHIA DZIERŻONIÓW - MGKS OŁAWA 0:3 (VO)
MIEDŹ LEGNICA - KARKONOSZE JG 15:3
PARASOL WROCŁAW - GÓRNIK WAŁBRZYCH 4:1
POLONIA-STAL ŚWIDNICA - BKS BOLESŁAWIEC 4:1
WKS ŚLĄSK WROCŁAW - ŚLĘZA WROCŁAW 3:2
POGOŃ OLEŚNICA - KS POLKOWICE 4:2
ZAGŁĘBIE II LUBIN - ORZEŁ ZĄBKOWICE ŚL. 10:0
POLONIA ŚRODA - CHROBRY GŁOGÓW 0:3 (VO)

KOŃCOWA TABELA
 1. MIEDŹ LEGNICA  77  146:23
 2. GÓRNIK WAŁBRZYCH  69  94:32
 3. CHROBRY GŁOGÓW  59  84:51
 4. ŚLĘZA WROCŁAW  58  74:43
 5. KS POLKOWICE  56  110:64
 6. ZAGŁĘBIE II LUBIN  54  98:40
 7. WKS ŚLĄSK WROCŁAW  53  90:58
 8. LECHIA DZIERŻONIÓW  45  79:62
 9. MGKS OŁAWA 1945  38  50:72
10. POLONIA-STAL ŚWIDNICA  38  59:65
11. ORZEŁ ZĄBKOWICE ŚL.  36  76:106
12. KARKONOSZE JG  32  55:85
13. PARASOL WROCŁAW  31  52:61
14. POGOŃ OLEŚNICA  27  58:92
15. BKS BOLESŁAWIEC  8  27:164
16. POLONIA ŚRODA ŚL.  7  32:165

DLJM
LECHIA DZIERŻONIÓW - MGKS OŁAWA 0:4
MIEDŹ II LEGNICA - KUŹNIA JAWOR 4:0
PARASOL WROCŁAW - GÓRNIK WAŁBRZYCH 3:3
POLONIA-STAL ŚWIDNICA - KONFEKS LEGNICA 4:3
WKS ŚLĄSK WROCŁAW - ŚLĘZA WROCŁAW 0:1
FC W-W ACADEMY - KS POLKOWICE 2:2
ZAGŁĘBIE II LUBIN - ORZEŁ ZĄBKOWICE ŚL. 1:1
ŚLĄSK WROCŁAW SA - CHROBRY GŁOGÓW 4:2

KOŃCOWA TABELA
 1. CHROBRY GŁOGÓW  71  89:26
 2. ZAGŁĘBIE II LUBIN 69 140:22
 3. ŚLĄSK WROCŁAW SA  68  100:22
 4. MIEDŹ II LEGNICA 54 68:53
 5. MGKS OŁAWA 1945  49  69:45
 6. WKS ŚLĄSK WROCŁAW  42  52:51
 7. FC W-W ACADEMY  41  55:55
 8. POLONIA-STAL ŚWIDNICA  41  48:51
 9. PARASOL WROCŁAW  40  52:76
10. ORZEŁ ZĄBKOWICE ŚL.  37  41:66
11. KONFEKS LEGNICA  34  43:57
12. ŚLĘZA WROCŁAW  32  40:70
13. GÓRNIK WAŁBRZYCH  30  37:71
14. LECHIA DZIERŻONIÓW  25  30:82
15. KS POLKOWICE  22 40:86
16. KUŹNIA JAWOR  18  22:93

I liga wojewódzka 
trampkarzy

POLONIA/STAL ŚWIDNICA - MGKS OŁAWA 3:2
LECHIA DZIERŻONIÓW - MKP WOŁÓW 3:5
ORZEŁ ZĄBKOWICE ŚL. - ŚLĄSK WROCŁAW 2:10
MIEDŹ II LEGNICA - PARASOL WROCŁAW 2:6

TABELA PO IX KOLEJCE
 1. ZAGŁĘBIE LUBIN 22 47:01
 2. ŚLĄSK WROCŁAW 20 29:11
 3. MIEDŹ LEGNICA 17 22:06
 4. ŚLĄSK II WROCŁAW 17 23:17
 5. LECHIA DZIERŻONIÓW 16 25:20
 6. PARASOL WROCŁAW 10 19:22
 7. MKP WOŁÓW 10 14:25
 8. MGKS OŁAWA 1945 9 16:26
  9. ZAGŁĘBIE II LUBIN  7 11:25
10. POLONIA/STAL ŚWIDNICA 6 8:25
11. ORZEŁ ZĄBKOWICE ŚL.  4 7:23
12. MIEDŹ II LEGNICA 2 12:32

II liga wojewódzka 
młodzików

AP OLEŚNICA - MGKS OŁAWA 0:1
ORZEŁ ZĄBKOWICE ŚL. - FC II ACADEMY 2:1
MIEDŹ LEGNICA - LECHIA DZIERŻONIÓW 5:0
ŚLĄSK II WROCŁAW SA - MIEDŹ II LEGNICA 1:2
BIELAWIANKA - AKS STRZEGOM 1:2
MECZ ZALEGŁY
MGKS OŁAWA - ORZEŁ ZĄBKOWICE ŚL. 2:0

TABELA PO IX KOLEJCE
 1. MGKS OŁAWA 1945 24 26:05
 2. AKS STRZEGOM 21 26:10
 3. MIEDŹ LEGNICA 18 25:11
 4. FC II WR. ACADEMY 16 30:23
 5. ORZEŁ ZĄBKOWICE ŚL. 15 10:15
 6. BIELAWIANKA 14 18:14
 7. WKS ŚLĄSK II WROCŁAW 10 13:19
 8. PARASOL WROCŁAW 9 18:20
 9. LECHIA DZIERŻONIÓW 9 12:23
10. AP OLEŚNICA 6 9:21
11. MIEDŹ II LEGNICA 6 8:24
12. ŚLĄSK II WROCŁAW SA 4 11:21

*
W NASTĘPNEJ KOLEJCE, W SOBOTĘ 11 CZERWCA, 
TRAMPKARZE MGKS OŁAWA PODEJMĄ MKP 
WOŁÓW (POCZĄTEK MECZU O GODZ. 11.00), 
A MŁODZICY MGKS ZAGRAJĄ U SIEBIE 
Z PARASOLEM WROCŁAW (O GODZ. 13.00).
 

(POL)

Okręgowa liga 
młodzików

AP BRZEG DOLNY - UKS DWÓJKA J-L 5:0
POLONIA TRZEBNICA - FORZA WROCŁAW 5:0
MECZ ZALEGŁY
FORZA WROCŁAW - AP BRZEG DOLNY 3:0

TABELA PO XXV KOLEJCE
1. POLONIA TRZEBNICA  47  68:24
2. AP BRZEG DOLNY  39  74:29
3. FORZA WROCŁAW  33  42:32
4. OLYMPIC WROCŁAW  27  46:31
5. PIAST ŻMIGRÓD  22  33:46
6. LOTNIK TWARDOGÓRA 16 27:50
7. POGOŃ SYCÓW  11  25:49
8. UKS DWÓJKA J-L  10  20:74
 

Terenowa liga 
juniorów

 

MECZ ZALEGŁY
WKS ŚLĄSK WROCŁAW - GLKS MIETKÓW 7:1

KOŃCOWA TABELA
1. WKS ŚLĄSK WROCŁAW 40 111:8
2. GLKS MIETKÓW 33 41:22
3. RAPID DOMANIÓW 28 38:26
4. LKS STARY ŚLESZÓW  24 32:17
5. KWARCYT JEGŁOWA 13 15:44
6. FOTO-HIGIENA GAĆ  9 16:69
7. ŚLĘŻA SOBÓTKA 6 16:50
8. NEFRYT JORDANÓW 3 13:52
 

Terenowa liga 
juniorów młodszych

BURZA-DOMBUD - MŁODZIK PRZEWORNO 1:1
GOL DLA GOSPODARZY: PATRYK SUCHECKI.
WKS LIPKA - GKS KOBIERZYCE 6:1
WIDAWA BIERUTÓW - CZARNI CHRZĄSTAWA 4:4
ŚWITEŹ WIĄZÓW - ŚLĘZA WROCŁAW 1:1

TABELA PO XXII KOLEJCE
1. ŚLĄSK WROCŁAW  48  73:18
 2. BURZA CHW.  40  67:31

3. MŁODZIK PRZEWORNO  38  50:28
4. ŚWITEŹ WIĄZÓW  37  56:39
5. ŚLĘZA WROCŁAW  35  92:35
 6. UKS DWÓJKA J-L  30  39:51
7. KS ZBYTOWA  27  70:68
8. GKS KOBIERZYCE  25  60:60
9. WKS LIPKA  22  51:64
10. WIDAWA BIERUTÓW  22  51:78
11. CZARNI CHRZĄSTAWA  19  46:82
12. HURAGAN MINKOWICE  2  20:121
 

Terenowa liga 
trampkarzy

 
CZARNI KONDRATOWICE - BYSTRZYCA 3:0 (VO)
KS ŻÓRAWINA - POLONIA JASZOWICE 3:0 (VO)
PAUZOWAŁ MGKS II OŁAWA 1945

TABELA PO XVII KOLEJCE
1. MGKS II OŁAWA 1945 43 85:18
2. GKS KOBIERZYCE 27 63:27
3. CZARNI KONDRATOWICE 25 63:52

4. ZACHÓD SOBÓTKA 22 40:30
5. KS ŻÓRAWINA 22 44:29
6. POLONIA JASZOWICE 15 20:52
7. LKS BROŻEC 12 22:61
8. NEFRYT JORDANÓW 12 30:71
9. BYSTRZYCA KĄTY WR. 6 10:43
 

Terenowa liga 
młodzików

Grupa III

RAPID DOMANIÓW - VIVAT BOREK STRZEL. 3:0
GOLE: TYMOTEUSZ RESZCZYŃSKI - 2 I ADRIAN 
WIATROWSKI.
MECZE ZALEGŁE
NEFRYT JORDANÓW - CZARNI KONDRATOWICE 
6:0
VIVAT BOREK STRZEL. - ŚWITEŹ WIĄZÓW 3:5

TABELA PO XIX KOLEJCE
1. MŁODZIK PRZEWORNO 48 78:26
2. ŚWITEŹ WIĄZÓW 43 59:23
3. NEFRYT JORDANÓW 30 58:39 
4. RAPID DOMANIÓW 17 29:47
5. CZARNI KONDRATOWICE 14 28:49

6. LIDER BORÓW 12 24:45
7. VIVAT BOREK STRZEL.  8 26:74

Grupa IV

MGKS II OŁAWA - SOKÓŁ MARCINKOWICE 5:0
STRZELCY: PIOTR JAROSŁAWSKI, MICHAŁ 
KACZMAR, ALEKSANDER WOJTYRA, WIKTOR 
RĄCZKA I PRZEMYSŁAW PORĘBSKI. 
PKS ŁANY - POLONIA MIŁOSZYCE 13:2
DWA GOLE DLA POLONII STRZELIŁ WIKTOR 
SZTABA.
ENERGETYK SIECHNICE - LZS SOLNIKI MAŁE 0:4
AP OLEŚNICA - AKADEMIA FIRST KICK 2:1
MECZ ZALEGŁY
AP OLEŚNICA - ENERGETYK SIECHNICE 3:0

TABELA PO XX KOLEJCE
1. MGKS II OŁAWA 1945 47 110:17
2. SOKÓŁ MARCINKOWICE 43 118:33
3. AP OLEŚNICA  39 82:29
4. AKADEMIA FIRST KICK 31 68:48
5. PKS ŁANY 25 68:56
6. LZS SOLNIKI MAŁE 24 53:54
7. ENERGETYK SIECHNICE  12 19:103
8. POLONIA MIŁOSZYCE 0 16:194

(POL)

Piłkarskie nadzieje
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PIŁKA NOŻNA 
Klasa „O” 

Po prostym błędzie swojego 
kapitana marcinkowiczanie 
stracili bramkę „do szatni”. 
Po zmianie stron, mimo kilku 
dobrych okazji strzeleckich, 
zdołali jedynie zdobyć 
wyrównującego gola. 
Normalnie remis z liderem 
byłby satysfakcjonujący, ale 
w tym przypadku tak nie 
jest, bo strata dwóch punktów 
w meczu z Wiwą znacząco 
zredukowała szanse Sokoła 
na wywalczenie czwartoligo-
wego awansu...

0:1 - ŁUKASZ NOWAK (W 42 MIN.) 
1:1 - MATEUSZ SZPONAR (52, Z KARNEGO)

OŁAWA
5 CZERWCA 2016. STADION OCKF. WIDZÓW 
OK. 200.

SĘDZIOWALI 
JAKUB ZALEWSKI JAKO GŁÓWNY ORAZ  
ASYSTENCI: DAWID KRAWIEC I KAROLINA 
SKALSKA (WS DZPN WROCŁAW). 

ŻÓŁTE KARTKI
TOMASZ WITIW (W 82 MIN.) I DAWID 
WOŁKOWSKI (+90) - OBAJ ZA FAULE. 

SOKÓŁ
SZ.JANIUK - WINNICKI, KULEJ, KOŁODZIŃSKI, 
KOLANO (75 ROLKA) - DUTKA, WÓJCIK - 
WEJEROWSKI (80 PAŃKOWSKI), SZPONAR, 
SYNÓWKA (60 RADO) - P.WALCZAK 
(65 PIASECKI). 

WIWA GOSZCZ
NASKRĘTSKI - T.SITEK, KWACZEWSKI, ŚWITAŁA, 
ŻAK (70 MYŚLIWIEC) - WITIW, DĄBROWSKI - 
ZAWIERTA, KUBOT (+90 P.SITEK), J.RUSIECKI 
(75 WOŁKOWSKI) - NOWAK. 

Drużyna z meblowego 
zagłębia lideruje we wrocław-
skiej okręgówce już od wielu 
kolejek, ale mimo iż rozgryw-
ki zbliżają się do fi nału, wciąż 
nie jest pewna awansu do IV 
ligi.  Po piętach depczą Wiwie 
MKP Wołów i Orzeł Sadowi-
ce, a do niedzielnego meczu - 
również Sokół Marcinkowice. 

Po sobotniej wygranej 
MKP oraz remisie sadowic-
kiego Orła było jasne, że 
ewentualna porażka Wiwy w 
rywalizacji z marcinkowicza-
nami, na koniec sezonu może 
zepchnąć drużynę z Goszcza 
nawet na czwarte miejsce 
w tabeli, zajmowane dotąd 
przez zespół z gminy Oława. 
Ta pozycja zapewnia tylko 
teoretyczne szanse na awans. 

Stąd od początku spotkania, 
rozgrywanego w niedzielne 
południe, na bocznym boisku 
stadionu OCKF, widać było, 
że jednym i drugim zależy na 
zwycięstwie.  Wiwa mogła 
się zadowolić remisem, bo 
taki rezultat zapewniał jej 
miejsce w pierwszej trójce i co 
najmniej udział w spotkaniach 
barażowych o grę w IV lidze. 
Stara zasada piłkarska mówi 
jednak, że jeśli chcesz mecz 
zremisować, to musisz wal-
czyć o zwycięstwo.  Właśnie 
tak postępowali podopieczni 
Wojciecha Rusieckiego. Ata-
kowali od początku i już w 3 
minucie mogli zdobyć bram-
kę.  Tomasz Witiw popisał się 
atomowym strzałem sprzed 
pola karnego, ale świetnie 

zachował się w bramce Sokoła 
Szymon Janiuk, wybijając 
piłkę na rzut rożny. 

Po kwadransie gry ini-
cjatywę przejęli gospodarze, 
wśród których wyróżniali się 
w atakach Mateusz Szponar 
i Arkadiusz Synówka. Ci 
dwaj wychowankowie MKS 
Oława stanowili największe 
zagrożenie dla defensywy 
goszczan. Dobrze wspierali 
ich Jarosław Wejerowski (na 
skrzydle) i Jarosław Wójcik 
(w środkowej strefi e boiska). 

Gdy wydawało się, że 
Sokół obejmie prowadzenie, 
bo wciąż kotłowało się na polu 
karnym Wiwy, prosty błąd 
kapitana gospodarzy Patryka 
Kołodzińskiego radykalnie 
zmienił sytuację. Arkadiusz 

Dąbrowski przerzucił piłkę 
głową do Łukasza Nowaka, 
będącego na wyraźnym spa-
lonym, ale stoper Sokoła pró-
bował zatrzymać futbolówkę 
i… skiksował. Bezpańską 
piłkę przejął Nowak i nie 
zmarnował sytuacji sam na 
sam z golkiperem gospodarzy. 

Po zmianie stron Sokół 
desperacko atakował, ale jedy-
nym efektem było wyrówna-
nie na 1:1. Gola zdobył z rzutu 
karnego Mateusz Szponar. Ar-
biter podyktował jedenastkę 
za zagranie ręką przez Pawła 
Świtałę, który w taki właśnie 
nieprzepisowy sposób zatrzy-
mał piłkę, dośrodkowaną z li-
nii końcowej przez Jarosława 
Wejerowskiego.  

              *
Remis z Wiwą jeszcze nie 

przekreśla szans Sokoła na 
zajęcie trzeciego miejsca, 
premiowanego barażem, ale 
marcinkowiczanie muszą w 
dwóch końcowych meczach 
sezonu (z wrocławskim Bume-
rangiem i z Łoziną) zdobyć co 
najmniej 4 punkty oraz liczyć 
na dwie porażki Orła Sadowi-
ce. Jeśli sadowiczanie chociaż 
w jednym meczu zremisują, to 
wtedy marcinkowiczanie mu-
szą odnieść dwa zwycięstwa, 
gdyż mają z tym rywalem 
gorszy bilans bezpośrednich 
spotkań (u siebie zremisowali 
2:2 a na wyjeździe 1:1, co 
premiuje drużynę z Sadowic). 

 
KRZYSZTOF A.TRYBULSKI 

kat@gazeta.olawa.pl

Sokół Marcinkowice - Wiwa Goszcz 1:1

Lot Sokoła przyhamowany
Mateusz 
Szponar 
w meczu 

z liderem pewnie 
wykorzystał rzut 

karny 
i dzięki temu 
prolongował 

nadzieje zespołu 
z Marcinkowic 

na czwartoligowy 
awans...
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PIŁKA NOŻNA 
Klasa „B” 

Podopieczni Krystiana 
Pikausa przegrali z Szaluną 
i stracili szanse na awans 
do klasy „A”

W grupie V rozegrano 
szlagier, jakim był pojedynek 
Orła Marszowice z Szaluną 
Zębice. Wydawało się, że roz-
pędzony Orzeł pokona rywala 
i będzie w najlepszej sytuacji 
przed ostatnią kolejką. Rze-
czywistość okazała się inna. 
Marszowiczanie odpadli z ry-
walizacji o awans, a dla zębi-
czan może to być „pyrrusowe 
zwycięstwo”. Szaluna ma tyle 
samo punktów, jak Błękitni 
Gniechowice, ale gorszy bilans 
w bezpośrednich meczach tych 
drużyn. Trudno przypuszczać, 
że lider nie wygra w ostatniej 
kolejce z Orłem Święta Kata-
rzyna. Łatwiejszego przeciw-
nika mają Zębice (Olimpię 
Żerniki Wrocławskie), ale 
muszą liczyć na potknięcie 
Gniechowic. 

W grupie VII już się 
wszystko wyjaśniło. Awans 
do klasy „A” zapewnili so-

bie wcześniej Błękitni Sie-
dlce, a tym razem pokonali 
w Wójcicach wicelidera. Na 
przeciwnym biegunie Lotos 
Gaj Oławski już jest pewny, że 
w następnym sezonie będzie 
grał w klasie „C”. Stało się 
tak po porażce podopiecznych 
Marcina Mika w Ścinawie 
Polskiej. Mobilizacja nastą-
piła w Godzikowicach, gdzie 
miejscowa Polonia, zagrożona 
degradacją, odniosła zwycię-
stwo nad Rzemieślnikiem. 
Dzięki temu godzikowiczanie 
zapewnili sobie pozostanie 
w klasie „B”. 

Ta kolejka była szczegól-
nie atrakcyjna dla kibiców, bo 
strzelono 57 goli w siedmiu 
meczach, Po 10 w Niemilu i w 
Śliwicach.

Grupa V 

ORZEŁ MARSZOWICE - SZALUNA ZĘBICE 3:4

Strzelcy: Aleksandr Mu-
łyk, Jacek Sorbian i gol samo-
bójczy - dla gospodarzy, a dla 
gości - Sebastian Lewandow-
ski - 2 oraz Radosław Parossa 
i Martin Szydłowski.

ORZEŁ ŚW.KATARZYNA - SPARTA WROCŁAW 1:1
OLIMPIA ŻERNIKI WR. - POLONIA BIELANY 0:2
KS BROCHÓW - ŻAK WROCŁAW 4:2
TUR WROCŁAW - NADODRZE WR. 3:0 (VO)

PAUZOWALI BŁĘKITNI GNIECHOWICE

TABELA PO XXI KOLEJCE
1. BŁĘKITNI GNIECHOWICE  46  67:22
2. SZALUNA ZĘBICE  46  49:23
3. ORZEŁ MARSZOWICE  43  74:22
4. SPARTA WROCŁAW  39  50:24
5. POLONIA BIELANY WR.  32  36:36
6. KS BROCHÓW  27  35:40
7. ORZEŁ ŚW. KATARZYNA  25  38:34
8. TUR WROCŁAW  21  31:44
9. OLIMPIA ŻERNIKI WR.  13  17:61
10. ŻAK WROCŁAW  10  28:76
11. NADODRZE WROCŁAW  5  11:54

Grupa VII

ZALESIE WÓJCICE - BŁĘKITNI SIEDLCE 3:5

Strzelcy: Dawid Mular-
czyk - 3 - dla Zalesia, a dla 
Błękitnych - Piotr Dmytru-
szyński - 3, Bartłomiej Modli-
borski i Marek Szołdra.

KP 99 ŚLIWICE - PIAST NADOLICE 4:6

Bramki: Daniel Pelczarski 
- 2, Mateusz Paczka i Paweł 
Białobrzeski - dla gospodarzy, 
a dla gości - Kamil Dziedzic 
- 2, Adrian Zasłonka, Rado-
sław Romanowski, Wojciech 

Sałandyk i Radosław Wia-
derkiewicz.

CZARNI CHRZĄSTAWA - CZARNI SOBOCISKO 3:3

Gole dla Sobociska: Łu-
kasz Demski, Jakub Myśków 
i Tomasz Duszeńko.

WIDAWA GRĘDZINA - WRATISLAVIA II 6:1

Strzelcy: Mateusz Wi-
śniewski - 2, Piotr Zwie-
rzyński, Michał Letki, Jakub 
Opioła i Grzegorz Kuras - dla 
miejscowych, a dla przyjezd-
nych - Artur Wasilewski.

POLONIA GODZIKOWICE - RZEMIEŚLNIK OŁAWA 5:2

Bramki: Łukasz Reder - 2, 
Szymon Szymański, Mateusz 
Hajduga i Patryk Reder - dla 
Godzikowic, a dla Oławy 
- Michał Włodarczyk i Seba-
stian Stach.

ZORZA NIEMIL - DOLOMIT CHWAŁOWICE 2:8

Gole:  Rafał  Bogunia 
i Bartłomiej Pasierbowicz 
- dla Zorzy, a dla Dolomitu 
- Radosław Sypień, Damian 
Piórkowski i Radosław Zając 
- po 2, Dawid Tokarz i Łukasz 
Zaskórski. 

LZS ŚCINAWA POLSKA - LOTOS GAJ OŁ. 6:3

Strzelcy:  Bar t łomiej 
Wierzba - 2, Kamil Rajca, 

Adam Kieda, Krzysztof Mar-
kowski i Dariusz Wojnowski 
- dla gospodarzy, a dla gości 
- Marek Sturlis, Krzysztof 
Brzóska i Krzysztof Chowa-
niak.

TABELA PO XXIV KOLEJCE
1. BŁĘKITNI SIEDLCE  65  77:14
2. ZALESIE WÓJCICE  49  62:31
3. PIAST NADOLICE  47  68:42
4. CZARNI SOBOCISKO  42  61:39
5. WIDAWA GRĘDZINA  39  52:42
6. RZEMIEŚLNIK OŁAWA  34  51:42
7. WRATISLAVIA II WROCŁAW  33  37:54
8. CZARNI CHRZĄSTAWA 28  45:49
9. DOLOMIT CHWAŁOWICE  27  46:54
10. ZORZA NIEMIL  27  52:79
11. LZS ŚCINAWA POLSKA  26  40:52
12. POLONIA GODZIKOWICE  23  36:58
13. KP 99 ŚLIWICE  22  39:71
14. LOTOS GAJ OŁAWSKI  13  40:79

                *
W niedzielę 12 czerw-

ca zagrają, o godz. 11.00: 
Szaluna - Olimpia, Sparta 
- Orzeł Marszowice, Czar-
ni Chrząstawa - Polonia, 
Zalesie - Piast, Lotos - Wida-
wa, Dolomit - LZS Ścinawa 
Polska, Wratislavia II - KP 
99 Śliwice; a o godz.12.00: 
Czarni Sobocisko - Zorza. 
Mecz Błękitnych Siedlce 
z Rzemieślnikiem rozpocznie 
się o godz.15.00.

 
(POL)

Orzeł bez awansu

Klasa „a” 
seniorów

Wyniki XXIV kolejki, 
z 4-5 czerwca

Grupa III

Olimpia - Huragan 3:1 
(bramka dla Huraganu - 
Damian Grzech), Orzeł 
Pawłowice - Polonia Mi-
łoszyce 4:2 (dla Polonii 
gole strzelili Adrian Tatko 
i Tomasz Derylak), Polo-
nia Wrocław - Pogoń 5:3, 
Zenit - LZS Solniki Małe 
0:1, Skra - Grom 0:3, Dąb 
- Energetyk 0:3 vo.

Nie odbył się pojedynek 
Burzy Bystrzyca z LZS Zby-
towa, bo goście nie dojecha-
li. Prawdopodobnie Wydział 
Gier DZPN zweryfi kuje ten 
nierozegrany mecz jako 
walkower na korzyść Burzy.

TABELA
 1. Energetyk Siechnice  24  61  71:25
 2. Olimpia Oleśnica  24  56  66:30
 3. Polonia Miłoszyce  24  49  84:45
 4. Polonia Wrocław  24  43  52:46 
 5. Huragan Minkowice  24  34  47:37
 6. Pogoń Syców  24  34  49:62
 7. Orzeł Pawłowice  24  31  47:45 
 8. Skra Wojnowice  24  30  57:61
 9. Zenit Międzybórz  24  27  34:49
10. LZS Solniki Małe  24  26  60:72
11. Grom Szczodrów  24  23  46:73
12. Burza Bystrzyca  23  21  52:62
13. LZS Zbytowa  23  13  32:77
14. Dąb Dobroszyce  24  28  42:55

             *
W XXV kolejce, w so-

botę 11 czerwca, o godzinie 
17.00 zmierzą się: Huragan 
Minkowice - Burza Bystrzy-
ca, Pogoń Syców - Polonia 
Wrocław.

Grupa IV

Rapid - Galakticos 6:2 
(gole dla Rapidu strzela-
li: Rafał Dziębowski - 3, 
Jakub Paduchowicz, Da-
mian Kolano oraz trafi enie 
samobójcze), F-H II Ko-
rona Osiek - Olimpia 1:3 
(bramkę dla F-H strzelił 
Damian Dewerenda, z rzutu 
karnego), Orzeł - Falko 4:2, 
KS Żórawina - Nefryt 3:1, 
FC Pęcz - WKS Wierzbice 
2:6, Kwarcyt - Kolektyw 
0:3, Polonia - Gromnik 0:0.

TABELA
 1. KS Żórawina  24  53  73:17
 2. Rapid Domaniów  24  48  52:24
 3. Polonia Jaszowice  24  46  71:33
 4. Kolektyw Radwanice  24  42  66:45
 5. Nefryt Jordanów Śląski  24  41  64:38
 6. Orzeł Pustków .  24  40  45:40
 7. Gromnik Kuropatnik  24  39  47:43
 8. WKS Wierzbice  24  35  39:34
 9. F-H II Korona Osiek 24  33  42:49
10. Galakticos Solna  24  31  46:68
11. Olimpia Podgaj  24  27  39:78
12. Falko Rzeplin  24  25  45:77
13. Kwarcyt Jegłowa  24  12  26:76
14. FC Pęcz  24 11  53:68

              *
W XXV kolejce, w so-

botę 11 czerwca, o godzinie 
17.00 Rapid Domaniów 
zagra z WKS Wierzbice, 
a Polonia Jaszowice podej-
mie F-H II Koronę Osiek.

(DCZ)
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